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Przeciw rozbijaczom jedności'Pomyślny prz~bie r~ owań 
Jedną z r.ajwięk.szydl osiągnięć między- m1ędzy Izraelem a Egiptem na wyspie Rodos 

ttarodo-wej klasy robotniC.Zej po drug·iej 
wojnie śiv'.alowej, bylo po.glębieni.e jedno­
ści światowego n.wh1i. zawodowego, które 
wyraziło się w zal.of.:eniu światowej Fede­
mcji Zwi.ązkótc 'lA11Wodo1oych. U źródeł po 
glębienia jedności ruchu zawodowego leża­

ło doświ.,(Ulczenie 1calki ]r.7,a,~owej, prowa­
d.z<mej przez masy rol>0tnicze w okresie na 
1·a.stania i ofensywy faszyzmu Maz wyzwo­
leiiczej walki ludów Europy, w której ruch 
1·obotniczy ioysunąl si·ę na czolo bojowni­
kó-to o wolność i niepodległość narodów. 
· Od pierwszej ohi~>ili swojego i.stnicn·ia 
Swiatowa Federacja Związków Zawodo­
wy-0h zrzeszaJa w szeregach swoich prze­
szło 70 mi1ionów robotników z 10-oiu "kra­
jów i była potężną b;on·ią w wa.lee o po­
lepszen-i.e bytu mas pr(J,C'ujących, o pogłę­
bienie świa.dmnośoi klasowej zacofarnych od 
lamów kl.asy ·robotniczej. o wzmocnienie so 
lidarnośoi c<ilego mi~ynarodowego prole­
'tariatu. Był,a oma również czynnikiem pierw 
1szorzędnej wagi w zmaganiach postępowej 
,części ludzkości o utrwaleni.e pokoju na 
-,świecie . 
, Pi.erwsze lata. dz·uualnośyi Federacji wy­
\kaztiły, że jest ona organizmem zdolnym 
„'do wypełni~ swoich zq,dalii i żywo. reagu 
~ąi'.~m i1f u~~r~m -. tJ?, _świe~..e 'l.!.~'lit'Jjąr­
nym. Ą.utoryfof JeJ w oczach międ;::ynarodo 
wego proletariatu wzrastlil bezust<Ihmie. 
Uchwlily podejmowame ~rzez instancje Fe­
cieracji w najżywotniejszych spr<J!Wach mas 
robotniczych, znajdowaly oddźwięk wśród 
najszerszych rzesz związkowców we wszy­
stkich k:rajach świata, mobilizowały je do 
wzmofonia. walki o popTCl!LC'ę ich bytu ma­
terialnego i o lepszy ustrój, demaskowaly 
plany podiega.czy wojennych, utrudniając 

w ten sposób ofensywę imperializmu. Nie 
dzi10 Więc, że wzrost u:utcn-ytetu Federacji 
byl so'lą w · oku imperialistów i poqżegaczy 
wojennycli i prędzej czy później musieli 
oni przedsięwziąć kroki celem sparaliż<>Wa­
ni.a jej dzialalnośoi. 

Atak przeciMko jedności ruchu· zawodo­
wego rozpoczęli imperialiści za pośredni­

ctwem swaich agentów w łonie krajowych 
organi.w,cji zawod01.oych w państwach ob­
jętych planem Marshalla. Rozbijacka dzia­
łalność J ouhaux W& Francji. która dopro­
wadziła do utworzenia oddzielnej organiza-

'.cji Force Ouvriere; próby rozbicia włoskiej 
konfederacji pracy podjęte przez reformi­
stę Saragata; - gwałtowna naganie.a. na 
radykalny oilla;m związku zawodowego gór 
nik6w w Anglii - oto p-ierwsze objawy te-
go platnii. · 

Na terenie samej Federacji rozbijackie 
tendencje anglosasklich przywódców ruchu 
z<ItWodowego wyszły na jaw, gdy sto.la się 
aktiia.lna sprawa zaakceptowania przez Fe­
derację planu Marshalla. Anglosasi zdawali 
sobie sprawę, że nie uda im się skl<>nić 
większości ruchu zawodowego do p'rzyjęciv 
planu zmierzającego do politycznego ujarz 
mienia krajów europejslcich przy pomocy 
środków ekonomicznych i godzącego bez­
pośrednio w interesy szerokich mas pracu­
jących, Uchylili oni więc propozycję prze­
dyskutowania planu 1lforshalla na forum 
Komitet·u Wykonawczego Federac.ii, zwołu­

jąc w tyin celu separatystyczną lwnferen­
c.ię przed,stawicieli Zwi,ą.zków Zawodowych 
.l6-u paiislw. Lecz konferencja ta nie zna­
lazła żcidnego _oddźwięku w światowy-ni ru 
chu zawodowym i zdrajcy sprawy robotni­
czej zdecydowaU, si.ę wystąpić . z otwartą 

przylbicq. Na ostatniej ses.ii Biura Wylw­
nawczego ~·wiato.wej Fcderac.ii Związków 
'.:t:a u.;ofl.owych, brytyjski, amerylwii,ski i ho-

. 'lenderski delegat zglo8ili wnioselc o zawie­
. zeniu na okres jednego roku, dzialalnośoi 
Federacji. 

Intencja wnios lcodawców lJyla jasna. Gdy 
ł;y udało im się przeforsować wniosek o 
tymczasowym, zawieszeniu działalności or­
oanizac.ii. moalobu to sparaliżować chnciu..ż 

TEL-AWIW (Kol Israel) · Zgodnie z zapow i edzią rzecznika armii Izraela, TEL-AWIW (Kol Israel) Rokowania. na. wy 

w dniu 20 b.m. udały się do okrążonej Faludży dwa samochody ciężarowe z. spie Ro.dol.il o1':ągn.ęłr punkit kulmi•n.aicyjny, 

żywnością i środkami leczniczymi. Ambulanse armii Izraela wywożą ciężko Po ustaleniu ·wstępnych warunków, dotyczą 

rnnnych żołnierzy egipskich z Faludży. Ranni żołnierze opuszczają miasto za- cych zwolnienia oddziałów egipskich z okrą 

chowując osobist-e uzbrojenie. _ żenia, pri;ystąpiono do najważniejs~ego punk 

TEL-AWIW (Telepress). Pierwszym dzy Izraelem a kilkoma pańshvami arab-I tu -:- do w:znaczenia. li~ii demarkacyjnej 

rezult:łtem arabsko-żvdowskich roko skim• zamieszanymi w -palestyński ko ponuędzy obiema armiami, Podczas gdy cie 

wań pokojow.ych, prowadzonych na wy fli_k~ 'zbrojny: Układy t~ będą i:ni~ł~ :~~~cja.„izraelska · d~maga. się ~ezw.zględnie 
spie· Rodos jest porozumienie . co do m!eJsce pomimo wszelkich wysiłkow I ~-tJ,o ~vucgo wycofana woJsk ~g~psk1ch ~ te 

iosu egipskiej brygady, otoczonej już pro-brytyjskiej komisj i QNZ, spiskują ry~orrnm . Izraela'. przeclstaw1c1ele .Eg1p.tu 

od paźdz i ernika ub. roku przez oddzia- cej przeciw pokojowi na Środkowym twierdz<t, ze decyzJa w tej sprawie rue lezy 

ły Izraela w miejscowości Faludża w \V chodzie. '!" ich kompetencji. . Stanowisko swoje uza-

prowincji ;N egew. Transjordania, która · na --skutek dz i a- sa.dniają. ty~, że przyb:li na ':ys~ę 

W · k t ' · · l 1 · · b t · k. h l't k · ·i łon j Rodos ,Jedyn:1e dla rokowan na.cl ..reallzac1ą 
związ u ż ym ' porozumieniem, _a nosc1 ry YJS Je po 1 .y ow cz - · . · „ „ 

władze żydowskie stwierdzają, że ro- ków ~omisji ONZ, tr.zymana jest zdal9 i d~cyz~i .Rady B:iJ>ieczenstwa. ~ d~ia 4 l -16 

zejm (wstęp do· rokowań pokojowych) od rokowań na wyspie Rodos pczosta- 1 L;;fop.ul.a ub. r, Jeden z -0zlonkow delegaft 

został już os' ągnięty. Egipska brygada je jednak w stałym kontakcie 'z Kairem cji egipskiej opuścił wysp.ę R.odos i udaJ się 

wycofa się bezpiecznie f .z wszystkimi j jest dokładnie poinformowana O pr-Le- do . Kair~ celem_ ~ara-dzellla się ze ~wym . rzą 

honorami wqjskowymi, . oddawanym' bieg l rozmów. dem. Ro~nocz.e~n1e .Jedna~ prz:byh na _Ro. 

przez wojska żydoV'skie, z miejscowoś- W kolach politycznycn przywiązuje dos. ddw~J dwkyzsład1 of1.certowk1e . . e~pscły, k torz_.y 

ci Fal1)dża. · · · lk · d d , . f pos1a aJą o ne ms ru CJe 1 pe nomoclll· 
się wie ą wagę 0 po rozy sze a ga- ctwa cUa przedyskutowania teg~ pr.oblemu. 

W stolicy pailstwa Izraeł podano nie- binetu transjordańskiego Rafąi Paszy, .Jeżeli .chodz.i .o stanowisko hr Bunche'a, 

oficjalnie do wiadomości, że istnieje !_ctóry udał się ze. specjalną misją do to info~aeje są tu s~m~czne. Niektiire iró 

możliwość rozpocz<>cia rokowań pomię- Waszyngtonu ..., _____ ..,..,..._ ..... __ "'""'_~---•-"'I"', _ _...,.. ___ . ______ ~---~- .dla tw~er4zą .że dr Bunche przychyliJ "się cl.o 

· roźm.· o· wy:~ . -z·" l1'o·dne?.:fl. .., ., ... „ ·r· a,...n-·s1\. r·dxa· 'n1~ 'q~, st' wiska'. " iJ~leg-ae.~ · ~a_ł_p,ilóe-J t'!Vi.ęr~~. te 

Wstępne 
TEL-AWIW (Kol Israel)· W dniu 

20-go b.m. odbyło się posiedzenie Rady 
Państwa, na którym zatwierdzono bud 
żet wyborczy w sumie 120 tys. funtów· 

Min. Szertok złożył krótkie sprawoz­
danie o sytuacji politycznej. Ośw.iad­

czył on, że prowadzone są rokowania 
z trzema pań.stwami arabskimi, jednak 
rozmowy z Transjordanią i Libanem 
nie weszły jeszcze w stadium pertrak­
tacj:i o zawieszenie broni. Rozmowy te 
mają. dotychczas charakter wstępny. 

Szertok oświadczył w dalszym ciągu 
że przedwczesne jest dopatrywanie się 
zwrctu w polityce brytyjskiej wobec 
Izarela w związku z decyzją zwolnienia 
internow\J.nych na Cyprze. Najbliż~e 

dni ~;ykażą słuszność tej tezy. 
Następnie min. Szertok wyraził swe 

zadowolenie z przyznania · Izraelowi 
przez Bank Importowo-Eksportowy po 
życzki w wysokości 100 milionów do­
larów. 
Sprawę otrzymanej pożyczki omó­

wił minister finansów Eliezer· Kapłan , 

I n C} żą.da.nie przedsta.-wicieh . I.zraela: odnośnie ewa 
kuacji terytorium Izraela może być rozpa. 
trywane dopiero w czasie pertra.ktaicji poko 

iów budowlanych oraz na przeprowa Jowych. Według tych źródeł, dr Bunche miał 
dzenie robót publicznych. oświa-dczyć, że do czasu pertra.ktac.ii pokojo 

Pożyczka jest opro_centowana w wy- wych wojsk.a egipskie powinny pcnostać w 

sokości 3,5 proc. Termin spłaty wynosi Gazie i Rafa.. 
Inne natomiast źródła Informują te dr 

15 lat. Bunche i gen. Riley usiłują skłonić delega.. 

Po oświadczeniu m in . Kapłana głos cję egipską do wyrażenia zgody na żądanie 
zabrał min. Grynbaum który złożył Izraela.. 

sprawozdani(e z przygotowań wybor- Wiel~e e~ara.kterystycz~e Jest ~onie~~enie 
czych. w dniu 21-go b·m. Rada Pań AgencJ! Umted Press, ktora po~ie„ iz W. 
·t b' · 1• b ob d _ Bry!ama p.rzyri;ekła rządowi egipskiemu wy 

s w,a z Jera się po1:1own e'. a Y . ra ? datną pomoc ,,w ram.ach istniejącego pak~ 

wac nad kwestiami techr;11cznym1, z:vią l tu" na wypadek, gdyby rozmowy na wy 

zanymi z przeprowadzeniem "ryborow. spie Rodos , zakończyły się fiaskiem. 

Pożyczka .100 milionów dolarów dla Izraela 
TEL-AWIW (Kol Israel) Agencja Reutera 

doniosła, że amerykański · „Bank Odbudo­
wy" przyzn-ał Izraelowi pożyczkę w wysok·o 
ści 100 milionów dolarów. Suma ta ma być 
przeznaczona na cele gospodarki rolnej, na 
wod:rnielilia '1lerenów !PUJS.tyrorrvyah, rornhudowę 

LrallS'!)OflU i. iro<bót public:zmy.ch. 

Komentator 'Reutera przypomina, że suma 
ta zgadz.a się z cyfrą jaką podał prezydent 
Weizman po swej wizycie w Białym Domu. 

charakter polityczny przede wszystkim 
ze względu na termin, w jakim została 
u dzielona. 

Pismo ·przypomina, że po wizycie 

który poinformował, że z uzyskanej WASZYNGTON. Prasa amerykań­

sumy 35 milionów dolarów przeznacza ska poś'0'ięca wiele uwagi pożyc::ce, 

się na zakup towarów oraz maszyn rol- udzielonej Izraelowi przez Bank Impor 

niczych _dla nowo zakładanych os_iedli,_ towc-Eksportowy· „New York Daily 

175 tys. - na cele nawodnienia obsza-1 Worker" zaznacza, że aczkolwiek po­

rów pustynnych, zaś 65 milionów - na życzka oparta jest na zasadach komer­

zakup maszyn dla transportu materia- cyjnych, to jednak ma ona wyraźny 

prez. Weizmana w Białym Domu wielo 
krotnie szerzyły się pogłoski o mającej 
nastąpić pożyczce, jednak w USA cze­
kano na stosowny moment. Udzielając 
pożyczki w przeddzień wyborów, kola 
rządzące USA pragną wpłynąć na wy­
nik wyborów w sensie przysporzenia 
kartek wyborczych tym kolom żydow­
skim, które orientują- swą politykę na 
zachód„. 

Ni eza leżnie od „procentu po lity cz 1 e­
go", jaki zamierzają osiągnąć ·dawcy 
pożyczki, jej procent rzeczywisty jest 
wysoki. W kołach gospodarczych pod~ 
l~reśla się , że oprocentowanie pożyczki 
(3,5 proc.) jest wysokie i stanowi fak­
tycznie ,,dobry interes"; dla wielkoka­
pitalistycznych kół rządzących w USA. 

by na pewien okres czasu niewygodny dla między obozem demokratycznym, i amtyim­

anglosasów czyrvnik polityczny na arenie per·ial·i.stycznym a obozem imperialistów i 

międzynarqdowej. Później zaś latw·iej było podżegaczy wojennych. W rezultacie jed­

by rozwiązać zawieszoną organizację, cze- ncik sami okazalti się odosobnionymi. 
go nie można dokonać dziś, gdy świata-wa św·iatowa Federacja Związk.ów Zawodo­

Federacja Związków Zawodowych stanowi wych, stworzona wolą milionów praC'Ują­

efektywną silę. c'I!ch w celu obrony i.eh żywotnych intere-
Ro.zbijackie plany reformistów anglosa- sow, będzie ,•Jcontynnowala swoją dzialal- KOMISJA POJEDNAWCZA 

slcich zostały jednak zdemaskowane przez- ~iość ze wzrnożoną jeszcze s-ilą. Będzie ona W PALESTYNIE 

44!41@! 

rewolucyjny odłam światowego r1~chii za- prowadz-ila stanowczą i konsekwentną wal- TEL-AWIW (Kol Israel). we wtorek 

wodowego i przeważającą większośc:ią .olo- kę o podwyższenie pozimnu życia robotni- db I · 
sów anglo-amerykański ·wniosek został od- ków, o 'zagwarantowanie swobód demolcra- 0

. Y 0 . się w G.enewie drugie z kolei po 

rz,ucony. lyc.-rnych, o trwały polcój między nafodami. siedzenie organizacyjne Komisji Pojed-

S!w'!liprornito;v?-~ii ~o reszty slugus-i im- Wierzymy, że milionowe masy robotni- -nawczej dla spraw Palestyny powo!a-

perial1zmu opuscilt Bw,ro Wyko.<:awcze. hów Anglii, Ameryllci i Holandii prze,irzą w nej do życia uchwalą ONZ. We czwar-

Reformiści anglosascy pragnęli rozbić lwńcu zdradzieclcie intencje swoich reformi tek Komisja udała się do Jerozolimy . 

ś10atowy n~ch za:wo~O'UJY, pragnęli odo_sab sty-cznych przywód~ów siu_żenia interesom . Y'ł .Jerozolimie urzędnic~ OI'fZ uczy­

nic zachodnio-e·1~~·ope1ską ld..a:sę robotrw~zą wielkiego kapitału, i wstąP'lą na drogę kan n1l1. niezbędne przygotowania celem przy 

o~ ruchu r?~otni?zego w kr~Ja~h demo7;,r<:'~ selcwer~tne.! walki w obronie interesów klasy I jęcia członków Komisf. 

CJi ludoweJ t Zw_ią~lcu Radzw~K.-.m w ch~il1 rnbotnv..zC?. Komisja Pojednawcza pozostanie w 

gdy coraz ba.rd21e1 zaostrza sie antagon1"'m . C. B. .r P.rozolim jp n rzez czas dłuższy. 
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8 punktów pokoju 
Agencja. Ta.as podaje z Szen - Si na.stępujące 

oh1iadezenie przewodniczą-cego KC Partii Ko­
nmnistycznej Chin - Mao Tse Tano-a na temat 
ob:1cnej sytuacji: 
„Minęło 2 i pól la od chwili, kiedy w lipcu 

1946 roku reakcyjny rząd kuomintangownki 
Nankinu naruszył - z pomocą imperialistów 
ameryka-ńskich i wbrew woli na.rodu - porozu­
miane o za.wieszeniu broni oraz uchwałę poli­
tycznej Rady Konsultatywnej i rozpoczął w ca­
łym kraju wojnę domową. W ciągu 2 i pól lat 
rzą,d ku01!1inta.ngowski utwor:r:ył wbrew woli 
na.rodu fikcyjne Zgromadzenie Narodowe, ogło­
si fikcyjną konstytucję i zarządził t. zw. „mo­
bili;:ację dla zdławienia. powstania"· 

Przypomniawszy, it rząd kuomintango'Pl!ki 
przeka.z:a.I: wszyatkie prawa narodowe rządowi 
Stanów Zjednoczonych, Mao Tse Tung szcze­
gółowo omówił wydarzenia., jakie nastąplły po 
zerwaniu przez Kuomintang porozumienia o za­
wieszeniu broni i uch'F&.ły politycznej Ra-dy 
Konsultatywnej. 

„Wojna domowa - powiedział Mao Tse T 1ing 
-podjęta. przez reakcyjny rząd nankiński zgod 
nie z jego reakcyjną. polityką wewnętrzną i za.­
gra.n'iczną, wtrąciła. cały naród chi1i.ski w 
otchłań cierpień W odróżnieniu od Kuominta.n-

1 gu, komunistyczna. partia Chin czyniła w okrc­
i;ie po kapitulacji japońskiej wszystko możliwe 
ai;by skłonić rzą.d kuamintangowski do zanie­
chania wojny domowej i ustanowienia. pokoju w 
Chinach. 

Jednak.że Kuomintang podjął wojnę wbrew 
woli na.rodu i komunfatyczna. pa.rtia Chin nie 
miała innego wyjścia jak tylko vrystąpić zdecy­
dowanie przeciwko polityce reakcyjnego nądu. 

W ciągu 2 i pół lat narodo":o . wyzwolcń~za 
armia chińska zniszczyła głowne siły WOJSk 

kuomintangowskich. Sytuacja. jest obecnie zu­
pełnie jasna, - podkreślił Ma.o Tse - narodo­
wo •wyzwoleńćza armia. musi i:ada.ć jedy­
nie kilka. silnych ciosów pozostałym je&zcze woj 
skoro kuomintangowskim, a. cały reakcyjny rz.ą.­
dz~cy aparat Kuomintangu rozsypie sit w pył. 

MOSTY 

We wtorek „ wybory w Izraelu 
23 listy kandydatów do Zgromadzenia Ust~wodawczego( 

TEL-AWIW (osł. wł.). Cent ralna Ko- (Koch). Ben Chor (Ifohen), B. Rabinow,' trum - - litera C): ' 
misja Wybo·rcza zatwierdziła 23 listy kan- Iszael Ber, A. Brencr, B. Marszak. :Simt I F. Bernstein, I. Rokach, Sz. Perdt~ 
dydatów do Zgromadz.enia Ustawodawcze- Brawerman Nege-.v-Erenburg, D. Ale~san· I. Sapir, Kliban-0w, J. Gil, J, Serlin. 
go. Lista Zjednoczonej Partii Robotniczej der. A. Lipskier, N. Almosalin-0, M. Talmi, I J. Heftma.n, Rimelt, Sz. Lipszyc. 
(M), oznaczona literą M, zawiera 120 . ką.n- Szulamit Klibanor, N . Fridel. G. Rabi.n, Partia progresywna (lit.era P.): ·! 
dydatów, przedstawicieli chalucowego ru- C. Natanson, Sz. Dan, S. Cijon, Sz. Dre::h- , I. Rozenblit, dr A. Granowski., M. Koft 
chu robotniczego miast, wsi i kolonii· w sler, G. Gerszuni . M. Garson, Rut H aka-1 A . Kohen, Harari , dr Ferder. 
kraju. Listę tę zamykają n azwisika człon- tin,. M. Lewit, Zhawa ~rdsztajn, Mord- J_,ist:t Jicchal<a Grynbauma O.i ery J,G.)"1 
ków Egzekutywy Agencji żydowskiej r.ha.i Rosman, I. Kuszmr, M. Dorman, 1 .J. Grynbaum, dr A. Goldstem, M. K r-t· 

( litera Ćh.): 1 "; 

C. Grinberg J. Meridor,;f _ 

J. Zeruba.wla.. J. · Bragińskiego i Cwi Lu- Szsl:im Cholawski. Dow Ben-Jerucham, 1 ner. M. Landau. 
riego, oraz poety A. Szlonskiego i Szloma Cipora Chuszi. dr F. Sztajnberg, F. M:ir-1 Lista CbP jrnt 
Kapłańskiego - za.ł-0życieli syjonistycz- chaw (Marcl·;feld), Riwa Tabacznik, P. M . Begin. U. 
no-socjalistycznego ruchu robotniczego Lipowecki, z. Kosowicz, A. Berdycze·111sld, M. Ben Eliezer. 
w Eree. Lieta za \riera również naz viska. S. F'lapen, J. Cadek, J . Ronkin, L. Tar- Lista. kom mistów i bezpartyjnych (li.,. 
weteranów Haga.ny, którzy zajmują obec- nopoler. Sz. Kohen, H. Nachumi, J. Jam- tera K.): 
nie czołowe stanowiska w dowództwie bor, M. Abcug, J. Goldberg, Róźka Sz. Mikunis, T. Tufik. A. Preminger, 
Armi.i Izraela. n azwiska pozostałych . przy Korczak, A ba Kowner, Chajka Grosm<:1.n, M: W il ner, A. Chawiwi, A. Wileński, 
życiu p0w5t;1ńców z gett pnywódców .Ticchak (Antek) Cukierman, M . Oren, I. Harari. 
ruchu Haapala. M. Sing.er , C. Zohar, I. Barzylay, sz. I,ista Żj'dów sfardyjskkh i gmin wsclwd 

Oto Jlel'na lista. kandydał;ów Z,iednoe-1;<>- Edelman, A. Tarszisz. I. Bragiński , C. l ich (litera S.) : 
ncj P artii Robotnimej: Lurie. Awraham Szlonski, Cywia Lubet- B. Szitrit, A. Elisą..a.r, E. Alubijach, Ben 

J . Tabe-nki.n. J\f . -.Jaa,ri, ,T . Ch'l:oon, N. Nir, kin. I. Zerubawel. Szlomo Kapłański. Arni, Sa.son. 
A. Cyzling, M. Bentow, I. Galili, J. Ryf- Czołowi kancl~•daci listy l\fapai (lite- Na. C'lele z;iednoezonej listy rob-Otnikó\V 
tin, M. Sneh, B. Repetur. E. Prai, ra A). · reli gi .~nych (litera Sz.) stoi dr Lejbowicz. 
M. Erem. ChaXJa Landa.u, H. Rubin . .J. D. Ben Gurion, M. S:ier ok, E. I{apłan, List11, „Wizo" (Utera N.); dr R. ł"oheu -
Jdelson, M. Ba.der, Fajga Ilanit, J. Ben, D. Rem.ez, J. Szprincak. G. Merison. J. Ben i L. Wileńska. 
Aharon, D. Bar-Nir. D. Liwszyc, M. R acon, Cwi. Z. Rvbaszow. dr D. Josef, M. -Dajan, Lista „O J<.>rozolimę" (litera T.): 
A. Ewas. J. Darnicki (Judin), I. Icchaki, J. Ben Aszer. J . . Simchonit, · J. ~aigi,J D. Auster,_D. Abulafija, Sz. :Szwarc, R. 
E . Hakohen, L. I.,ewite, A. Nahir, Joche- A. Harcfeld, E. FiS7;ma.n, M. Law1, Sz. Molcho, ChaJut. 
wed Bat Rachel. ,J. Arnit, I. Lew, R. Ko- Dajan . · Lista zgloszona przez b, st~rnistli~ 
hen. A. Kohen, Emma Lewin, P. Bendori, Na czele zjednoczonego Frontu Religij. (litei·a. T --W): 
B. Lin, J. Bank-ower, Z. Abramowicz, I nego (litera B.) stoją następujący kan- Friedman-Jelin, Sz.mulewcz. Ban·ai. 
R. Weintraub. Cipo:ra Leskow, Sz. Rozen ; 

1 

d yda.ci: . Lista ortodoksów (litera I- CH) ; 
A. Białopolski, J. Gothelf, B. Szamir, Rabin J. L .. Fisl!'llllan, rab'n I. M. Lewin Mokotowski, Feldman. 
A. Arzt, Ida Wysocka, D. Tabaczni.k, J. i M. Szapiro. 1 Li<;ta Agudat Israel (lista żydów tra~ 
Nusbaum, J. Szawu, C. Wysz~ski, J. Listę rewizjonistów (litera. G.) prawa- dycyjnych, litera J_:_T): 
Wasze.rena, .Tona Ben Jaakow (Golan), dzą: Dr Buchsbaum, raoi.1 Pl au, ralln S;f~ 
L. Kantor, A. Kowalnow, I. Jisor, D. Ben Dr. A. Altman, B. Weinstein, Szostak, Iem, A. Cymer. 
Efraim, M. Man, I. Sade, Jigal Alon (Faj- A. Remb'a. Lista -.-obotnic i kobiet rełiginych (lite-i 
kowi<:z), M. Karmel (Zelicki), Sz. Awidan Lista Og6Jnych Syjonistów ·(partia Cen- ra P-D) otwiera Sanhedzia. 

· Lista Ludowego Bblm Arabskiego (zwi~ 

O t t 11 t • d . b , zanego z Mapam). . · s a nie przygo owania o wy orow Mi~~:~~ !uk~ie),(p6~r~atizc= 
TEL AWIW (obsł. wł.). - Odbyło się po- du jako godzą.ee w zasady demokracji i stwier- z Lydda)' A.chmed Fa.brum (drukarz Ż 

Reakcyjny rząd nankiński zbiera dzisiaj żni­
wa ze swej polityki wojny domowej. Che~ w 
takiej sytuacji uratowa~ reszt:ki sił rządu kuo· 
mintangowskiego, zyskac chwil' oddechu a na­
stępnie podjl!!ć na nowo próby zniszczenia sił 
rewolucyjnych, Czang Ka.i Szek w:rra.zit na No­
wy Rok życzenia podjęcia, rokowań pokojowych 
z komunistyczną. partii!! Chin. siedzenie Rady Państwa, po~więcone przygoto· 
Wysunięte przez Kuomintang waruriki -za- waniom do wyborów. Minister spraw wewnętrz­

znaczył Mao Tse Tung - są równoznaczne z nych, J. Grynbaum, twierdzi, że rzą.d nie zaa;­
kontynuowa.niem wojny domowej, nie są zaś wa probuje ża.dneg0 projektu co do odroczenia. wy-­
runka.mi ustanowienia pokoju. Naród chce po- borów, minieyterstwo „ jeg\\ gotow11 jeat p~zed­
koju. Opierając się na tcJ woli. komunist~ czna sięwzią.ć wsicl'kie niezbędne kroki, ~ eelem p~rzy­

dzil, że uniemożliwienie swobodnej agitacji Jaffy~, Salim Arwid (mechanik z Ja,ffy)i 
. 'dl d . . b ki . . . k' 'kl . kb d' Ibrahim Lecha.n (murarz z Akko) 

wsro u nosc1 ara s eJ i w Ja IeJ ·o wie - ą. z. Meszw 1 Ch ( b tn"l S a;f „ 

pa.rtia. Ohl.n . składa następujące oświadczenie: 
Narodowo • wyzwoleńcza. armia chiiiska dy- śpieszenia. iieyda."'Vania 'wia.dectw tożsamośd, 

gponuje dostatecznymi silami db definitywne- tak, aby prace przygotowawcze były z:ikończo· 
go zniszczenia wszystkich pozostałych sil zbroj- ne do dnia. 20 b. m., tj .nit pięć dni przed termi· 
nych reakcyjnego rzą.du kouominta.ngowskiego nem wyborów. 
:w najbliższej przyszłości. Jednakże W i.mię jak Ożywione dyskusje wywołała kweatia kampa· 
najszybszego zakończeni a. wojny, urzeczywist­
nienia trwałego pokoju i ulżenia. cierpieniom nii przedwyborczej na te1·ena.ch kontrolowanych 

. . . . _ , a ana ro o H z z · ar·ft.111); 
części kra.Jn moze przymeU szkodę panstwu Iz· , Rustum Ba.stuni (student z Haify), Ali A1 
r~el. _ I Husejn (rolnik) , Zuwidat Achm-ed Az·Zurt 

B. Repetur zażą.dal. by ministerstwo spraw I (ślusarz z- Haify), Saad Ad-Din El-Kure 
wewnętrznych i Centralna Ęomisja Wyb1>rcza tolarz z .Taffy). I 

fflzpatrzyły ponownie tę lfpra.wę i umożliwiły 1 Blok Pracowniezy (lisj:.a. arabska zwią„ 
swobodn~ agitację wyborcz~ całej ludności a.rab Zlrni:t z Mapai. litera J-·A) : 
skiej. Abdul R~hman (z Akko), Rach.ma!{' · 

I t 1 · d · · ..,. Agun (z Ha1fy) 
n erpe acJę prze sta.wrn1ela .w.apa.m poparł de· ··n k ,. · · . 

1 k 
. . „ . ·· . . emo ra •. yczna lista. aJ'11,bska z Naooret ~ 

egat omunistyezneJ partu Izra.ela., I. Mikums. Emil Dżardzura , Sif Aldin Wadi. „. 
.&!W 

m;i,s ludowych, komunistyczna. partia Chin go- przez armię Izraela. i w niektórych innych okrę· TEL A WJ:W ·(obeł, wł.) - W zwią.zku z za-
t owa jest przys+opić do rokowań pokojowych z h b 1 · I J G b twierdzeniem listy delegatów byłych azterniatów RALPH BUNCHE PODAJE SIĘ 

"'f gac ara 6 tIC1. • i·yn a.um zawiadomil Radę, przedstawiciele Mapam wnieśli na posiedzeniu DO DYMISJI?. 
reakcyjnym rządeIU nankińskim lub z ja.kimkol · d · h ze rzą. powz1ą.l uc walę zabraniają.cą. prowadze- Ce.ntralnej Kowisji Wyborczej interpelacJ'ę w L01'TDYN. W d , R d 
wiek innym kra.jowyn1 rządem kuominta.ngow- . teJ sp aw· ·v;r . t 1 .. . . , n epeszy z W) spy :1.0 r)~ 
skim lub wreszcie grupil! wojskową w opu,rciu me ustnej agitacji w1!i·ód ludności arabskiej tych · . r ie. rn erpe RC.Jl stwierdza sin , ze ag n · R t ! . · . . 
o następujące warunki: obsza·rów i uetalił, że wyboi·y mają. by~ tam prze C~ntra.lna Ko.~isja. Wyborcza nie jest upra.w- j e CJ~ ~u. era, powo. UJą~ s i ę na. ·:a 

mona .do z:itw~erdze11ia li ·ty organizacji, która rygodne zrodła ?onos1, ze mediator 
1) ukaranie zbrodnia.rzy wojennych, prowadzone według norm obowiązujących w jed- w ~wo1m czas.ie zosta.ła. :z.d>etlegaliia:ow-am·a przee ONZ w Palestyn ie dr. Ralph Bunche 
2) zniesienie fikcyjnej konstytucji, nostkach wojskowych. rząd ... Delegaci_ Mapa;m ?om~gali się uchylenia. zwrócił · się do Rady Bezpieczeństwa z; 
3) skasowanie wprowadzonych przez Kuo- . Przeciwko tej deeyŹji .,,.niósl protest przedsta- uchwały zatwierdza.JąCCJ listę b. szternistoi.. 0 · 1 „ l · · . , . · 

mintang instytucji prawnych, · . l z. d Projekt przedstawicieli Mapa.m t ł dd p~ S ,) , , O ZWO nJen J ~ go_ Z Jego ODOWląz-
4) reor1tanfaac3·a. wsz=tkich ~rmii re~kcyJ· wicie Je noczonej Partii Robotniczej B. Repe· d ł · z · zos a po any ko. W. Bunche u waza, z ~ rychłP pOdJ. "'-'. 

- JW ~ a t k ó . 0 • • po g osowa.n1e. a. pro1ektem głosowali jedynie <:; - '< " 

nych zgodnie z zasadami demokratycznymi, ur, t ry okreslil powyższe po tanowienie rzą.· delegaci Mapam i Ma.pa1· • c1e _pracy przez_ nalestyńską KomisJ· ę 
5) konfiskata mają,tku dygnitarzy kuomin- ------111H1111111111111111111 - • · Rozjemczą uczyni ;będnym stanowiskd 

ta~~o;:f~~~~ r'llnn. FrancJ· a i A ngt1·a uzna·1ą Izrael ·?- mediator_a·--!!llllll9'--Rl!!ll 
i ) zniesie.t.ie zdrndzierkich układów, Odalo.,, •• &&4bi 

8) zwoła.nic pollty::zm j R"-f!.;9 Konsultatyw- T l A · ( ~""' 
j b „_. 1 · 1 tó k · e - wiw Kol Israel). Rzec:mik rządu Powściągliwe stanowisko m1'n1"stra Bev1'na -

no ez Uu..ol'.'l w nH'J e emeu w rea .CYJDYCh, fr ancuskiego oświadczy! iż w Paryżu zade- I b" G . s.·1a argum 
celem utworzenia ~oalicyjnego rządu demokra- d w z ie mm, w dniu, gdy miała się roz- ntacji 
tycznego, oraz przejęcia. całe.I władzy od rea.k- cy ow~n? uznać Izrael de facto na tychmiast począć generalna debata nad sprawą Pale­
cyjnego rządu kouminta.ngowskiego w Nankinie ko ~a f onczeniu obrad na · wyspie Rodos. styny, interpretowane jest w tutejszych ko­
i jego lokalnych organów. zą rancuskt posiada intormacje, że roko- łach politycznych naogół jako zapowiedź 

wania zbliżają się do pomyśl n ego końca . rychlej zmiany polityki br"tyJ·skiei· wobPC 
Komunistyczna. pa.rtia Chin uważa. , że wszy- Dotvchczas nie 1·est w1·ado l t · lb J -·' me, { o mia Y Izraela . Niespodzianką była eecyz1·a ministra 

11tkie te warunki wyraża.ją powszechną wolę i zostać poslem francuskim Iz a J 
życzenie narodu całego kraju". Minister spraw zagraniczn~ch ·~r~~jci Ro- Bevina o zwol nieniu internowanych Żydów z ---------------1•--•I bert Schuman podał do wiadomości że w Cyt>ru. ~ini.ster . Bevin . oświadczy! , że po-' wstrzymuJe ~1ę od szczegółoweg0 omawiania 
'l'RZY NOWE OSIEDLA PO.WSTAŁY 

W CIĄGU JEDNEGO DNIA 
TEL-AWIW. (obsł. wł.). 13 stycznia 

w różnych częściach terytorium Izraela 
powstały trzy nowe osiedla. 

czasie jego spotkania z minist rem Bevinem problem_ u palestyńskiego ze w. zg\ędu na to­
omawiana była m :ędzy innymi sprawa Pa­
lestyny, lecz nie poruszano kwestii· ewentu- czące się w tej chwili rokowania żydowsko-

eg:pskie. 
alnego uznania Izraela przez rząd francuski . 

Rzec.mik dod~. 4ż dec~jia. francuska „me Debatę generalną odroczono do przyszłego 
ma żadnego związku z międzynarodowymi tygodnia. 
rozmowami na temat konfliktu palestyń- Korespondenci brytyjscy w Waszyngtonie 
skie~o". . . . . . ~ie~dzą, jakoby między a!Dlbt;isadorem tny 

Mimo Ol'i~1adcecz1111a ministra Schumana w ty3sk1m w Waszyngtonie a Departamentem 
ko~ach _politycznych twierdzi się, że zmiana Stanu prowadzone byly poufne rozmowy w 
~t~!1ow1ska FrancJi wobe<: Izarela jest akcją I sprawie uznania pa11stwa Izrael przez Wiei 
sc1sle skoordynowaną z rzą.dem W. Brytanii . ką Brytanię, 

Jedno osiedle zostało założone w Ga­
l!lei przez grupę amerykańską Haszo­
mer Hacair, drugie przez Hapoel Hamiz 
rachi. Osiedleńcami są imigranci z Tur­
cji, Egiptu i Trypolitanii , którzy trzy 
lata temu przybyli do kraju. Wreszcie 

trzecie osiedle, założone przez Haowed Zm1"any na sta· now1'skach W1'ceprem' 
Hacij oni pod nazwą kibucu Hamawkim, . · 1era 
zajęło przestrzeń 4.ooo dunamów na i Ministra Admini.strac1'i Publ1'czne1' 
południu kraju. 

. W zwląz·ku ze scaleniem administracji Rządu - Aleksandra Zawadzkiego zaś 
ALARM LOTNICZY państwowej na obszarze całego kraju Ministrem Administracji Publicznej_:.Wła 

W JEROZOLll\fIE - Prezydent Rzeczypospolitej, przychy · dysrawa Wolskiego. 
JE~?ZOLIMA (obsł. w!.) 14 styczni.a l~jąc się do prośby Wicepremiera i Mi Dotychczasowy Minister Admin!slracjl 

o ;goaz1me 14,~0 ogłosz~mo ':"' Jeroz?l1-1 n1stra z.iem Od.zyskanych. Wf.adysława Publicznej - E. O:.óbka • Mo·rawski zre· 
me alarm lotniczy, poniewaz nad m1as- Gomułki, zwolnił go z za1mowanych sta zygnował z tajmowaneao stanowiska 
tern przez pół godziny krążył samolot I nowlsk. . * "' ~ * ' 
niewiadomego p ochodzenia . Samolot Na wniosek Prezesa Rady Mirtistrów Jak doniosła pras(l, Władysław Go-

·ten _wylądo'Yał v:; .. B et : Jala naprzeciw- Józefa Cy:rank~ewicza, Pre~ydent R.zeczy muttca obejmie stanowisko wiceprezesa 
ko zydowsk1ch ll!'l.J' bo1owych : pospollte1 mianował. w1ce1.>rem1erem Naczelnej Izby Kontroli Państwa. 

W okresie walk w Nege~e Egipt wołał 
o pomoc. Anglia dała wówczas do zrozu­
mienia pozostałym państwom arabskim. ie 
powinny one pozostać głuche na te wolania, 
W ten sposób Anglia chciała zmusić Eg '. pt, 
do podp1sama paktu brytyjsko-egipskiego. 

Wkroczenie wojsk Izraela na terytoriu:n 
Egi;iptu_ t ylo równ!eż na rękę Anglikom. 
Zgodn:e z umową zawartą z Egiptem, W. 
Brytanii wolno utizymać w rejonie Kanału 
Sueskiego 10 .000 żołnierzy i określoną !iczt>ę 
amolotów. Groźba inwazji izraelskiej m'.'ł~ 

la zmusić Egipt do podwyższenia ustalonych 
kontyngentów. 

C?becnie w. ~rytania wywiera presję M 
pa~stwa arab kie, aby n'.e poszły śladem 
Egq~tu. Wys?łka sil zbrojnych do Transjor­
danii i innych państw arabskich ma na 
celu zabe.zp;eczenie się przed niespodzianką 
ze strony innych państw arabskich, które 
mo~tyby przystąpić d-0 bezpośrednich rokCl-4 
,„·an z Izarelem. 

Rawat Amon oskarża Kair że chce on: . 
zawrzeć odrębny pokój w Izra~lu. Identycz 
ny zarzut wysuwał Kair w czasie. gdy <\::M 
dulia zdecyd ował się na rozejm w Jerozo~ 
l imi":?. 

Min:o wszystko okaz.uje się jednak. że 
władcow arabskich można przekonać. Mamy.· 
P~lne podstawy do tego, by sądzić, że os tał 
n1~ wypadki na południu Palestyny m'. ały 
w1ęk~zą silę przekonywującą, niż knute mLi 
ster!11e intrygi brytyjskie . 

Nie nal~ży wątpić. że .,argumnet" u±i·t'l 
wobec .Egiptu stał się pouczającym i naj"! 
ba1:dz1e1 przekony"'rujący dla poz'Cetałycl\ 
oanstw - aoresorów -
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_ Rok Zjednoczonej Partii Robotniczej w Izraelu 
Gdy 23 stycznia r. ub. odbył się zjazd Podobnie rewolucyjnie stanowis.ko zaj- kiem rlo problemów narodu żydowskiego, troska i kariera. Lecz sprawy wyglądaj~ 

zjednoczeniowy dwóch lewicowych partii muje Mapam odnośnie wewnętrznych pro- z przyjęciem syjonizmu za główny punkt inaczej. Nie uzyskamy samodzielności bez 
robotniczych w Palestynie Has4omer Ha- blemów państwa żydowskiego. Czytamy w wyjścia dla rozwiązania kwestii żydow- chalucowego wysiłku. Okr s chaluc:vzmu 
cair i Po~lej Syjon-Achdut Awoda, wywo- „Platformie": skiej: jeszcze nie minął i nie zbliża się ku koń· 

łał on .duzy oddźwięk w całym świecie ży- „Partia zespalająca dorobek żydowskiej „Partia zjednoczona jest w ocenie syjoni- cowi. 
dowskim, zwłaszcza wśród żydowskich : i ogólnoludzkiej kultury oraz czerpiąca ze zmu jako rozwiązanie kwestii żydowskiej, Nikt nie wypełni miejsca partii chalu~ 
mas pracuj ących . Zjazd wypadł bowiem w · źródeł rewolucyjnej nauki i z tradycji bo- drogą skupienia rozproszQnego narodu ży- cowych w dziele zdobywania pm; ·kowia 
dniach szczególnie trudnych dla jiszuwu haterstwa socjal izmu - oprze swą działał- dowskiego i jego terytorialnej koncentrac- i obrony granic. -
żydowskiego w Palestyni·e Zapadła ·, · d · · · · I Palest•,1i1ski ruch robotnic'T.'l'., otrafił ze-. wpraw nosc w dziedzinie wychowania. i uswia a- j 1, odrodzema narodowego t soc1a nego, sa- · " ~.,. , 

dzie uch~ała .ONZ. o utworzeniu państwa miauia o światonn o· l ąd i S'' Stem walki kia- modzielno~d polityc7.nej, społecznej i kul- spolić 0;fiarn~~ć chalucową; z wa.~ą k1aso-
zydowsk1 go d 1 : • • • d · „~„ J Of · h 1 Ił d ftn d 
~· . ł .e. .' Je naK~e JUZ p1e.rwsze n1 po sowej marksizmu. Partia będzie dbała o turalnej w Palestynie. wą. .iarnosc c a ucowa ' a z1~ . l a-
JeJ og oszen1u przyniosły WOJnę domową I' t · · d k' · k 1 . . . d menty·, walka klasvwa .przyczy111a SI" do 

. . . .. . . . • · s worzen1e zy ows ICJ u tury pracy oraz · Podstawowym zadamem w zycm naro u . . . . . ' I dl "' 
w rezult~~1e mspiraCJ1 ang1ełskieJ. Jeszcze , 0 chalucową i socjalistyczną treść życia''. . · . . ; . d wzmocmema 1 zaczerpnięcia s1 a w y -
trwał: rez1m mandatowy, jeszcze Anglicy ,1 • • • • • • • 3est r.:vch ~ ~. re.ah.zaCJa„syJ~n~zmu rog~i ma- chowania p.okolenia ludzi nauki i pracy, 
wykorzystywali ostatnie tygodnie swej wła I W osta.tmm pol~oczu, kie.dy w miarę po- soweJ ahJi . (1m1g~ac31),. ~tora odpoVI ada- ustalenia hegemonii klasowej . z· prowa• 
dzy dla walki z jiszuw . .. ł . . wstawania organizmu panstwowego wy- laby swymi rozmiar ami i tempem, obecne- d . . 1' S t . d f' 
mi masowo irnigra,ntame~ igd" ~ap gywa~ący- raźniej poczęły żarysowywać się sprzecz- mu decvdujacem11 okresffwii stworzenie z~n.ia SOCJa izmu. yn ·eza fę zy bo 

18~-
. . 1' ) po ramczne . . kl k' d lk ł d . baz dla chłonności imigracJ·i i szeroko I nos.cią chalucow_ą, a walhą ~ asy r~. ot:'?:i-

osiedla żydowskie stanęły w obliczu nie- nosci . baso~e, i_e ty wa 8: 0 w a zę mi- . . . .. · . . I czeJ o hcgemomę w narodzie ok:re!'ih sdę 
bezpieczeństwa. Cyniczny mandatar1·usz mo me ezpieczens wa grozącego z z.ew- zakrowneJ kolomzac:r1; soc~alne prz.ewar- kln"v robotnicze„, w . svJ·o 1iźmie i iiszmvfo 

· · n t t ł d t 1 cr d e t · · dl f p aCUJąCe.,.o · "'""" · „ " ' 
t\wierdził, że „nie jest w stanie" przeciwsta ~ rz, ura.s ka a 0 . cen. rda i:eg? . zad0 akm -- s wowi~me a. s ormowama . r · .,,. I również. w pnyszłości nasze zwycięstwo 
wić się bandom arabsl' i· . . . ma, a nac1s• praWlcy, 1 ąznosc1 o om- ludu zydowskiego, zakorzenionego we 

1 

. 1 . d . ·k •• , • . 
' m, a rownoczesn1e . . d . , 'd M . t lk' h 1 . h d k. dna"•i·a będzie za ezalo o tego, w Ja IeJ mierze 

nie pozwalał na legalne rozwinięcie sił promisu.1' ugo Y z mą w_sro ap~J wras a ~·sze ic ~~~ i;zi~c. k g~sy~ .ar 1g' 0 
W" kul - zrel!.lizU"jemv te zasady. Oto 1;1osłannict :vo 

7.brojnych Ha<>any ły - ZJednoczona Partia Robotmcza pro- Jącego swoJ Jęz.y 1 sz a UJą~e o s . . . : Z ·iednoc~on~j Partii w. narodzie i jiszuwie: 

W t 
. "' . ~ . . . . . . wadziła walkę z narastającą reakcją i kle- turę zachowu3acego swą samoclzielnosc - · . . . · · 1 · , d 

akich_ oto cięzkic~ dn~ac~ ZJ~chal; się rykalizmem, z dążeniami do umniejszenia oraz' budujaceg~ SWfl przyszłość socjalis- wysoko dzhier
1
·zyc 1 ~ozpf?' sze_~-~n!ac zbas

1
a ! 

d? T_el Awi:"'u dele~a~i dzi esiątko.w kibu- roli proletariatu w odrodzonym państwie. tyczną, przP-~ przymiene ~ arabskimi ma- syn.te~y c a ~~?WeJ c H:irnosci 1 ro 0 ru­
cow 1 osied~, z oddziałow. Hag~ny ~ Paln;a- Ta walka toczyła się w ramach Histadrut sami pracującymi w Palestynie" (z Płat- cze3 egemonu · 
ci;i.u, robotnic~ .z J erozohmy 1 Halfy,, PI~- Haowdim (Powszechnej Federacji Z wiąz- formy Zjednoczeniowej) . 
~1erzy Galilei i N~gewu, by. dokonac h~- )~ów Zawodowych), której znaczenie i rolę Również w tej dzi edzinie Zjednoczona Q braterstwo narodów 
storyczn~go aktu ZJednoczen.ia rewolu~yJ- w państwie pragną ui:nniejszyć działacze Partia realizowała swe założenia progra- .Jak' wiadomo, partie wchodzące w skład 
nego skrzydła ruchu robotmcz~go .. J?zi~ z Mapaj. Zjednoczona Partia Robotnicza. mowe. Kontynuowała tradycje poszczegól- Mapam przeciwstawiały się w swoim cza­
perspektywy r:iku m?zn8: s~w.ier~zic, Jak jest dziś wprawdzie w Histadrut Haowdim nych nurtów zjednoczonych partii, tradyc- sie podziałowi Izraela. Wychodziły o:t~e z 
d~lece t~z~sadn~o~ym 1 w JakieJ :n1e~ze ~o- mniejszością, ale mniejszością z którą mu- je chalucyzmu, awangardy aliji i koloni- założenia , że podział niezgodny jest ani z 
mecznos.cią dzi_eJ.ową była. reahz~c] a zie- szą się liczyć. Posiada bowiem 40 proc. zacji. Mapam przeciwstawiła się tenden- narodo'Nym a.ni· z socjalistycznym intere­
~noc_zen~a ~las.me w ow~J ch~~li. Utw~- głosów w Komitecie Wykonawczym. Jed- cjom dot. zw. jiszuwizmu w Izraelu, który l sem. Z jednej :;trony bowiem utrudnia mo­
rze:r:ne siln~J . ZJ~dnoczone1 P artu Robotn~~ nym z ważnych odcinków było zmaganie lansowany był w niektórvch prawicowych żliwości rozwojowe kraju, z drugiej zaś 
czei w duzei. mier~e pomogło wypełntc o ludowy charakter armii . Próby zlikwido- kołach i żądała realizacji polityki gospo- stwarza mur między obu narodami zamie­
wazne ~~dan,ia, zwi.ązane z .walk_ą .o samo- wania Palmachu spotkały się ze stanow- darczej i planu rozwojowego, uwzględnia- J szkującymi kraj. W wytworzonych jed· 
dzielnosc panstwa zydowskiego 1 Jego po- czym sprzeciwem ze strony Mapam, a sprze jącego dążenia szerokich mas żydowskich nak warunkach politycznych partia przy-
stępowo-demokratyczny charakter. ciw ten wywołał duży oddźwięk wśród w świecie . Dlatego zwalczano próby ogra- jęła podział kraju jako konieczność, mając 
I I · szerokich mas niezwiązanych nawet z par- niczenia dzieła · kolonizacyjnego na wsi, przed sobą .Perspektywę scalenia kraju w 
ntegra na CZęŚĆ rewo! U - tią. I nic w tym dzivvnego, _gdyż zasługi niezdrowe wybujałe tenctencje kierowania przyszłości, ku czemu ważną podstawą bę- . 

cyjnego ruchu robotniczego Palmachu znane są całemu społecze:r').stwu 'fali imigracyjnej w przeważającej części do dzie unia ekonomiczna między Izraelem a 
Powstanie Zjednoczonej Partii Robotni- izraelskiemu. Walka o istnienie Palmachu miast. Nie przyszedł jeszcze bowiem czas demokratycznym państwem arabskim w 

czej należy ·uważać za kulminacyjny zwrot posiadała również swój wydźwięk w pe- na rezygnację z dzieła chalucowego. Kto części Palestyny. To stanowisko Mapam 
w dziejach palestyńskiego ruchu robotni- wnych tendencjach polityki zagranicznej. tak sądzi przekreśla możliwości wchłonię- jest kluczem podejścia do kwestii arab. 
czego. Powstała bowiem silna partia, któ- Istn~eje szereg danych wskazujących na to, cia milionowych mas narodu przez ?dro- skiej. W związku z powstaniem państwa 
ra „uważa siebie za integxalną część rewo- że walka przeciw Palmachowi była rezul- dzone państwo żyd,owskie. Dlatego tez słu- oraz z wybuchem wojny wynikł cały szereg 
lucyjnego ruchu robotniczego w walce tatem nacisku ze strony zagranicznych kół sznie przywódca Zjednoczonej Partii Ro- problemów, których rozwiązanie może byc 
przeciwko siłom kapitalistyczno-imperiali- imperialistycznych , które nie chcą zgodzić botniczej tow. Meir Jaari ostrzegał: probierzem prnw dziwie socjalistycznego .. 
s(rcznej reakcji, zagrażającej pokojowi się na istn! eni.e „komunistycznej armii". „Lekkomyślrii i łatwowierni mogi potny- stanowiska i realizacji idei braterslrva na~ 
swiata, oraz o wykorzenienie przejawów • • śleć, że po trudnym okresie prztljściowym rodów. Zjednoczona P artia Robotnicza W . 
łasżyzmu i antysemityzmu, 0 zapewnienie Ocena sy1on1zmu nastąpi złoty okres. Bluzy Palmach (odclzia Palestynie egzamin ten zdała zwycięsko. 
politycznego i społecznego rozwoju mas To rewolucyjne stanowisko Zjednoczonej I łów szturmowych) zamieni mundur woj: P~zeci~st~wiła się bowiem szkodliwym i 
pracujących, o zdobycie kluczowych pozy- Partii Robotniczej, zarówno w dziedzinie skowy, dowódców · Hagany - zawodowi me sociallstycznym planom transferu lud 
cji w gospodarce i w państwie przez klasę międzynarodowej jak i wewnętrznej jest oficerowie, fundusze zbiórkowe - państwo dności arabski ej, ż~dała P.ełn~ praw p.oli­
J>racującą, o obronę państw ludowej demo- r0wnocześnie powiązane z jego stosun-1 we budżety, a ofiarność chalucową - bez- tycznych dla Arabow znaJdUJących się W 

kracji oxaz o wzm-0cnienie prawdziwego Izraelu , oparcia się o słabe wprawdzie jesz 
przymierz" narodów miłujących wolność i A. SZLOŃSKI cze, siły postępu w społeczeństwje arab· 
pokój". (z Platformy Zjednoczeniowej). d lk• I skim. Ten sam obowiązek narodowy i so-
W ten sposób Zjednoczona Partia Robotni- Stan' c 1· e o w a . 1. cjalistyczny nakazywał Z.iednoczonej Par-
eza stała się odpowiednikiem w palestyń- tii zdecydowaną walkę przeciw próbom re 
kim ruchu robotniczym tych sił, które wal zygnacji z utworzenia demokratycznego 

<'Zyły przeciwko reformizmowi, przeciw (Przemówiewi,e wyglo§_zone na Kon· -- Nie! państwa arabskiego a tym samym podda-
próbom rozbicia światowej Federacji Zwią gresie Z.iednoczeniowyrrł partii robotni Być może, że kultura hebrajska przeży· nia części Palestyny pod panowanie spółki 
zków Zawodowych, o międzynarodową so- czych Ha.szomer Hacair i Achdut Awo wa obecnie podobny okres krystalizacji (nie feudalno-imperialist:rcznej. Tow. Meir . Ja-
lidarność proletariatu i sojusz ze Z wiąz- da - Poalej Syjon). ,jest dziełem przypadku, że zbiega się to · ari przed rokiem ocenił słusznie na zjeździe 
kiem Radzieckim jako awangardą między- wlaśnie z datą przeklaclu nieśmiertelnego zjednoczeniowym taktykę brytyjskiego im-
11.arodowego ruchu robotniczego: Towarzysze ! Nie będzi.e to zdawkowym dzieł.a Marksa na język hebrajski). Możli- perializmu, który, straciwszy możność bez-

„Partia zacieśni więzy z rewolucyjnym zwrotem, .f e.ś li wyrażę się po P'fostu, ie we, że bezwzględny imperatyw krystaliza- pośredniego oddziaływania i panowania na 
ruchem robotniczym w świecił oraz udzie- J-i zypadł mi w udziale zaszczyt, na który c.ii, od której nie ma ucieczki - koniecz- obszarze Palestyny, będzie szukał dróg do 
li poparcia dążeniom do międzynarodowej nie za.służyłem - pnemau-iać z te.i trybuny 1wść opoiviedzenfo się po stronie twardych wciśnięcia się tam „ kuchennymi schoda· 
jedności proletariackiej, zawodowej i poli- 10 imieniu l'iteratury hebrajskiej. Ra<lośi: wymogów walki, zamiast szermowania gór mi " : 
tycznej, która oprze się 0 narodową samó- moją za.mąca _jedrzalc pewna domieszka nolotnymi ideałami _ doprowadził do tego Wszystko przemawia za. tym, że bry~ 
dzielność robotniczą oraz 0 nierozerwalny smutlcu, albowiem zdaję sobię sprawę, że zamieszania, jakiego jesteśmy świ.a4kami tyjski imperializm nie złoż,- broni. Będzie 
sojusz między robotnikami świata a Związ- nie miałem rywali, w każdym razie nieivie wśród pisarzy żydowskich. on usiłował podc,-zas ewakuacji osłabić 
kiem Radzieckim, pierwszym państwem ro- lu rywali pretendu.iących .do tego za.szczy- kraj ,·ospodarczo oraz zabezp!eczyć sobie 
b t · 1 tu. ZapytuJ·"' ••'"ęc . ~iebie samego na głos: Bywaly. i u na.s w Palestynie czasy, gdy p1·~w"' po e"1akuacJ·1·. W1"elk" Brv ... --<„ bę~ 

o niczym, rea izującym wielkie dzieło bu- " ~ · „ da k · t d H l "' "' " "' J wwu.., 
dowy soc3'alistvczne1· w nl!.szych czasach, Dlaczego tak jest? Dlaczego tak się stało? wy wany w tym raJu ygo ,nik " a.poe dzie w dalszym ciągu lanso rva a plan 

J D, · · · h d · ·d · Hacair" uchodził za trybunę literat1try he-
urzeczywistniającym historyczne zadania iaczego w srod innyc naro ow znaJ UJesz Morisona. ,Jeżeli nie uda się jej pro1'vo'l.m· 
Rewolucji Październikowej, stanowiące za- wybitnych i wielce utalentowanych arty- brajskiej. Nie bylo wtedy pisarza palestyń- c,ja, będzie ona usiłowała umocnić §·ę w 
dania klasy robotniczej ca.lego świata." stów, którzy wyraźnie i bez wszelkich ogró sk~eio, który by ni~ u.ważał .,Hapoel Ha- arabskie i ,„r~;" ;· ·· :„ „ . • ,., Trn.nsior· 

(z Pl tf Z . dek zaciągają. się do szeregów postępowej cair lub „Maabarot za swą trybunę. Ten d .. " t k d l d . k , 
· . a omy uJednoczeniowej). związek między poetą hebrajskin~ a ruchem . akm~ -- ad po wzgA· ę et-m twdO J!>i ·owym, 

Polityka 1· działalnos'c' part1·1· w ci·ągu mi·n1·0 _ partii i podejmu.ią 'walkę z je.i przeciwni· · Ja i <>·ospo arcz"m §·am a przy po. 
robotniczyni datował się jeszcze od pierw- I "' 1 · • "· b, d I d- • • -ił ł 

nego roku pot\vi·erdzi· ła w całe)· pełni· te kami. Pica.sso, Eluard, Aragon i inni mi- · · moc" eo-1o11ow 1 an lę zie us owa 
szych dni ulwzywania się ,,Dawar"-u. Po· ·~, · "' · • · b d dk 

programowe założenia. w dziedzinie poli- strze palety i tytani poezji. Dlaczego i ii . d · h T d . . . grozie I wywierac presJę, y o porza o· 
t k . · · nas w tak ciężkim d1 - narodu czasie, nie cząwszy Je iialc od c w·u, g Y POJawiły się • b' • tw · d ' 1 · I b • 
y i zagramczneJ Mapam stanowczo wystę- """ · d k. n k. K t " . Ada " wac so ie pans o zy ows ne, u przy· 

ł · ' b obserwuJ·emy podobnego ZJ·aw·;~ka.? Dlacze· perio Y i 1 erac 'le " un res i „ ma • · · · · • · d · d • powa a przeciw pro om podporządkowania ,..., d B naJmmeJ na.rzucie rezym o pow1.,, aJąc::v 
go poezJ·a nasza tale przezornie' stąpa po re agowane przez renera - zaczyna się . . . . . .~ 

państwa jakiemukolwiek imperializmowi jawna dezercja pisarza z frontu walki. W J~J tendencJOm._ Br~t~~czyey ,we~ .Di!- srn 
- angielskiemu czy amerykańskiemu, żą- terenie politylfli, jak gdyby obawiała się, że miarę tego, jak ruch robotniczy i jego k1~l- J;ii~ rolę „J?r?teUorol! pokazi_ie.J llll1;1CJ,szo­
dając orientacji na Związek Radziecki, pań zaltoudzi poły odświętne.i swe.i szaty. Skąd tura przesuwały się na lewo - zarówno w sc1. a~~skieJ w g·ramcach panl'twa zyuow. 
st'!.'tl ludowej demokracji i siły postępu w len elitaryzm, ldóry zbankrutował już pra t ... k . kt l .. ł . sk1ego • 
. . . D . ł z· d . p wie że na całym świecie'! eorii Ja i w pra yce - roz uznw a się R . - . ·t . . łl . . t . ,.,_:, 
sw1ec1e. z1a acze ~Je noczoneJ artii Ro- więź między robotnildem palestyńskim 0 li- ,;eczyw1s. o~c . ca rn.w1cie yo ·wier~a, t,ę · 
botniczej odwiedzali szereg krajów ludo- W Rosji bywały czasy, w których k<ila teraturę hebrajską. pro,,,n?z.ę. N1est~ty, me mozi;ia pow1e~ziec, 
wej demokracji starając się 0 zacieśnienie inteligencji uprawiały flirt z dążeniami hu T · . . . . . .· . . by oftc1alna pohtyka rządu. Izr~eala Jasno 
więzów z marksistowsk.imi partiami robot- manistyc.znymi - flirt, który do niczego . ylko na skutek zaslepienw, Jakiegos i zdecydowanie przeciwstawiaht.się tym za.Im 
niczymi. Mapam walczy o realizację haseł nie zobowiąZ'u.ie. W ówczesnej Rosji nie by mezrozumialego narcyzmu ora~ g1uc~oty som. Tu i ówdzie lansu ie się . teorię że 
międzynarodowej solidarności proletaria- !o p·isarza, któryby omieszkał kokietować duszy wobec v.osłannictwa tworcy wsród „nie ma takich sił , które by mogły utw~rzyć 
tu. Ostatnio prz,vkład taki mieliśmy w zwią i~eę równości i sprawiedl'iwości społecznej. s.wen~ polwlenia, w?bec 10.S!.f nękanego. ~ro demokratyczne państwo arabsk:ie" i że „osta 
zku ze strajkiem górników francuskich. '1. rwała ta sielanka do dnia - przetłuma· ' a1:t l,ałe.1 łudzk~sci, - .m?zna pozwolw so~ tecznie dla Izraela nie przedstawia szczegól 
Gdy mapajowska większość Histadrutu od czenia „Kapitału" na język rosyjski i prze- bie na~a! stąpac w odśw.iętnych szatach i nego niebezpieczeństwa usadowienie sie Ab­
rzucila żądanie Zjednoczonej Partii zain i- niknięcia do ~ego krafu teori~ s?cjalizmi~ chrom~ Je. od „błot~" polit~.kti. . dulii w tej części kraju". Ale rn::ecief A h­
ej owania wśród izraelskich mas robotni- mar.lcsistowsku:go. Wtedy „flir~u.1ą?y" ~o- . Powiedziałem sobie: . d:is. z t~J trybuny dulia to podstaw· ona fi gura Wielkie.i Bry­
czych akcji pomocy dla strajkujących gór- stali pr.zyparc.1 ~o muru. Powi~dzWfr!o im nie zam~er~_am przemawiac .1~zykiem _roety, tanii, która nawet przez koła prawicowe 
ników francuskich , C.K Mapam zorgani- w:vraznie: „Nie Jest t? sprawa Jedynie po: ch~ę. mow;c bez ornamenty':'i. s~y~u i _rrze ~ określana jest jako wróg Nr 1 państwa źy• 
zował samodzielnie tę akcję. Zbiórka prze wierzchmvneJ SYrY!·Patii. Są t~ :zec~y wyr~z nosrn myslowych. Chcę powi~dziec krotko i dowskiego. Ten indyferentyzm odnośnie lo­
prowadzona przez redakcję „Al Hamisz- ne, a nie czcze fra zesy. Musicie się opowie po prostu: BRACIA PO PI ORZE, PO P~- sów wschodniej części kro,ju nie t ylko i:lagra 
mar" dała poważne rezultaty, wykazując d~i~ć. za , lub przeciw .. „'.'. _I w.tedy nast~pił DZL_U, BR4CIA Z R~żNYCH DZIEDZIN ża bezpieczeństwu i całości granic pal'1.st~a 
w ten sposób, że proletariat izraelski prze- cięzki kryzys Tylko nieliczni pozo:st11li w TWORCZOsCI ! ZRZUcCIE Z SIEBIE OD- żydowskie ryo , lecz uniemożliwi wpi:Owadze­
nikni~ty j.est głęp?ko ideafa.mi mierlzVT'aro j obozie post ęp1;, - większość uciekła. Ło.~-><!: śWl]$1'NE SZATY I STAŃCIE DD WAL- ni" w ży_ci; unii ekonomicznej , z która..zwja,. 
dC\we1 sohdarnoscJ 1 słowlw ? -- Owszem. Kcmk·:retne zadania? Kl! ALBOWIEM PORA KU '1.'EMU ! fnnlionr.zenie na str. 8-e-t>' 
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Lenin o piratach amerykańskiego imperializmu 
?eni<!Jna sił~ uogó~nień i dokład~ość neu- naw<.;t najbogatsze kraje - pisał wówczas I Cln~ao, Ko1>~nh~dz~, Tr!eście - ~ciąż pod I O nich _to,: rozzu~hw~lonych. emisarłuszac!ł 

ko.vego przew1dywa.ma - oto znamienne ce- Lenin. - Zrabowali setki miliardó r dolarów. tymi samymi mcw111nyrm pozorami. rnonopohstow, pow1e~1al Lenin: 
chy ~zieł istotnie .wielkieg? 1:1Yślicie_la. Po· A na każdym dolarze wicloczne .§ lady biota„. Polityka. do~a.r11>. - t~ P~ii.tyka. be~w7..ględ· „ ... na ile by Francuzi i Anglicy nie uwaa 
kole~1e . za pokolemem znaJ~UJ~ u mch oo- Na. kaWym dolarze - grudka błota z „in- nego dła.w1e_n 1a ?.1e~aw:słosc1 na~~ow, bez- żali się za zwycię;i:ców, ona (Ameryka) bę~ 
J?OWledz na ~ldu~lne za~a?mcru'." _swych my: tratnych" dostaw wojennych„. Na ka.żil3•m czelnego znu:v~aza.ma ich. godnosci narodo· dzie zdejmowała. śmietankę i otrzymywała 
slowych _doo~eka~ .. T1!-kuru włas_n1e za~eta_m1 : dola rze siad.V k r wi..„" wcj,. to - P?hłyka roz~oJu: . · , lichwiarskie procenty za swą, 11omoe w czasie 
odznacz.aJą się mesnuerteluc dueła wielkie-, Trzydzieści jeden lat temu - w 1918 roku „C1 pa.nowie - ~v~ln1. mtllard_er~~· ludzc3 wojny, a. na zabe-.tt>ieczenie tego winna :du· 
go Lemna.. . . . - na.pisane zosta!y te biczują<>e ; Iowa leni- ludzie. na ca~ym ~wleci~ :--- mowil sark~- żyć flota a.merykańska, która. obecnie rmbu-

, . Idee 1~11111owsk1e są ?ręzcm ludzi radziec· nowskie, które i dziś nie . traciły na aktual- stycznie Lenm . ~ 1mpenahstach :im.e_ryka~- dowuje się i prześciga swoimi rozmiarami · an 
kich w .1ch bezusta1:neJ walce. o zwycięstwo ności. Obecnie d'olary amerylrnńskie 7.bro-1 skich - !lotraf~hby swych. przyJac1•0 1. ~ie gielską. A że rozbójnicki imperializm Arne• 
~Om!.rniz~u . . Ob~~me, gdy osroclek ~eakcji cz~me .są k~~\•ią .~h~s~i~j naro~lo.wo-w?:zwo- ~ylko n:\tycbm1as .. t .ett:luC'~YC. ~d m?Wlem'.1, ryk.a.nów w?·stępuje w tii.k ~i:ntalny .sposób, 
swlat?WCJ P_rzem~sł. się . z . rozgrom~011ych Jencze.i armil cbinsk1e.1 1 greck1eJ ar~1 de- lecz. na~v~.: od myslema. o Ja.kteJkolwiek „me staJe się widoczne z faktu, 1z a.genet Ame• 
Niem1e~ do unper1~hs_tyC'.tll_eJ A-?1e.ryk1, gdy nH>lt ratyczne.i. republika.nów Indonezn f o- I zaw1słos" 1 • ryki zakupują żywy towar, kobiety i dziew-
pod egulą a.merykan~łnego. ~per1ahzmu, . pod częta i wywożą do Ameryki, rozwijając pro• 
obłu~n!m 11laszc~yk~em roznorodnych „~o-Ii: - st.ytucję. Wolna, kultural.na Ameryka. zaopa· 
tryn I „plano"'.' .~rumana-~arshalla Jed- kuje domy publiczne w żywy towar!" 
D,?CZą się. reaI-cJomsci ws~ystkwh kon~y~en- w przeciągu tr'".tydziestu Ja.t, które dzielił 
to~ - me .otl rzeczy będzie i>r:-.typ~mru~c le- nas od dnia, gdy Lenin wypowiedział te 'Sło-
n.ino1!sl<ą chara.~terystyk(l DaJZlł$!.iek~e szrch wa - zmienily się jedynie zewnętrzne for• 
wr~ow. komumzmu. - amerykan~ktch Jm- my określonych pr~.t niego 7.jawisk. Istota 
penalistow, oraz leninowską ocenę ich „11au- rozbó,inickiego impe1;auzmu Amerykanów 
kowców" i najmitów „literackich" , gorliwych pozostała niezmieniona. Do wojennej floty 
i Alowolnych służalców polHyki dolara. USA, usiłują.cej' obecnie krążyć po ws-zyst• 

„Na każdym dolarze grudka błota.„ 
Na każd ym dolarze ślady krwi„." 

(W. I. Lenin) 

Wiosną 1917 t'. w jednej z dzielnic robotni· 
czych Piotrogradu, Leni.11 wystąpił z odczy­
tem publicznym na temat „Wojna i rewo· 
lucja" . W referacie swym Włodzimierz Iljicz 
powołał się na oświadczenie pewnego orga.nu 
prasowego miliarderów amerykańskich, od­
znac:i:ającego się „iście amerykańską szczero· 
ścią i iście amerykańskim cynizmem''. 

„Aby zawładnii,ć światem - cytował Lenin 
owo „oświadczenie czołowej gazety miliar­
derów amerykańskich" - należy mieć dwie 
-m:q <Us StlU n A.I1l{OQ 'PIU'l!Q ! A.U:JOP :A:zoaz.I 
ki stwo-rz;ymy i zapanu.iemy nad światem". 

Lenin kładzie specjalny nacisk na ten „a.· 
merykański cyniczny zwrot zarozumiałego i 
be.,;czełn.ego miliardera", ja.ko na bezsporne 
świadectwo drapieżnej i rO'.tbójniczej istot3' 
amerykańskiego imperializm u. 
Pod:mmowując histor3•czne rezultaty pierw 

:szej wajny swiatowej, Lenin zaznaczył. że 
millarder-.:;y amerykańscy - będąc niewąt­
pliwie bogatszymi od innych i v;najdu.iąc się 
w możliwie bez1Jiecz11e.i svtua.cii geol!'ra.ficz­
neJ - „dOTobili się bardziej od ws-cystkich". 
„{lczynili oni o:woi.mł wa.salami ws:zy.~U<lr 

Na posied zeni n C. K. Partii Bolszewików 23. X. 1917 r. 

brońców niezawisłości Vietnamu. Grudki bło Słowa t.e wyrzekł Lenin, znowuż tr.i;ydzie­
ta z intratnych dostaw wojennych pierwszej ści jeden lat temu, w · 1918 roku. Lecz właśnie 
wojny światowej przekształciły się w góry w dniu dzisiejszym - w naszych czasach -
brudnych zysków współczesnych monopoli- ,.wolni miliarderzy" z Wall-Street zajmują 
stów amerykańskich, zgarniających niebywa- się nader skutecznie takim pogl~owym ,;od-
ł d 'd d ucza.niem". e ywt en y. 

Jeszme w 1917 roku Lehin zdemask1nval Spod pióra L\nina wyszła zabójczo ścisła 
obłudną politykę imperialistów amerykań· charakterystyka rozbójniekich tendencji irn­
skich, stale ukrywających swe zachłanne ce- rerializmu amerykańskiego. 'l'endencje te, 
le „za wysokimi ideałami walki o prawa ma· zarysowujące się przed kilkoma dziesiątkami 
łych na.rodowości..." Minęło przeszło trzy· lat, wyrosły obecnie do rozmiarów pra.wdzi­
dzieści lat a obecnie a.merykańska piechota wie gigantycznej linii polityki za.graniczne.i 
morska. M~anturuje się w Neapolu, Pyreusie, I dy1>lomatycznych najemników Wall-Street. 

WIERA INBER 

w grotjzie Lenina kolebce rewolucji 
Miasto Lenina - Le-ningrad szczególnie obok memorialne.i tablicy, po,fawil się je­

.silnie nasuwa wspomnienia, ziviązane z wiel szcze jeden napis na ścianie budynku: 
kim imieniem WodZa. ostrzeżenie p ed artyleryjskim atakiem. I 

Ale, być może, 1iigdy je.szoze sił,a wspom. dwa te napisy, dwa te glosy mówiły raze-m, 
nieil, nie byla tak mooną jak w <li.iiach b'lo- choć każdy po swojemu, o jednym i tym sa 
I d mym: o niezwycięeonym mie:foie Lenina .. O w .y. 

tyrn, .że wielkie idee tworzą wielkie & ·iela. 
Nigdy .ieszozo przcszlość me wdzierala Al,e ja wspołni,nami d.zisiaj nie tyUw te 

się tak w teraź1iiejszość, dopełniając i roz- napisy. 
jaśniajq,c ją, 

żywe oddźwiękA. żyoia l&ningradzkich lt~­
N igdy jeszcze teraźniejszość nie była tak d.zi wplatają się w głos historii. Wznoszący 

głębokim wytlu.Jnaczeniem przeszlo!ici. się na placu P'l'Zed finlandzkim dworcem, 
Wsp aniale, rozlegle perspektywy .miasta wszystkim znany pmnnik Lenina, przypomi 

wiązały się z perspektywami historycznymi, ncu 1.0 czasie wo.iny drewnianą wieżę. Worki 
z rewolucyjn ymi tmdycjami kolebkA. rewo- piasku i drewniane zastawy otacza1.y go ze 
lucji. wszystkich strnn. Na tym właśnie placu 
Krocząc po którejś z bezludnych, w tym pewien clUopczyk popchriq!. &iewczynkę w 

czasie, 1!'tic, za.Sypanych śniegieni lub ~wia.- zaspę śnież.tl,ą. · 
nych wiosennym unatrem, przechodzen by- Dl · h ~ , n· dzi ' ? 
wal zaslwczony gluchy1n lecz wyraźnym - aczego Ją pe fi..<! es wgo 'f.OCZe · 
odgłosem. Jeszcze nigdy 'tabl:ice pamiątlco- -- b skpykt<ilab. ·t slabyin głos~ przechodz<!OO 

· · 1 t k 1 . · o o o ie a. we nie przemawuioy a prze ~01iywuJąco, . , , 
jak w oblężonym Leningrad.zie. -:---- Ja nie pchnął;e-m - ponuro odpowie-

- · ·. · · b t · , dzia1. malec - ona sama u.pailla. , s wist poctskow nie yl w s· wnie za.g~u- . . 

1 I 
szyć ich wymownego milczen·ia. Dymy po- - Sama - „ .J ak . ci me i~styd. A on -
~arów i pyl kamiennych gruzów nie votrafi o~ ipatr~y. - I kobieta spo3rzala na pom-
ly zatrzeć ich złotych liter. One były wie- nik Lermr.a'. . . . 
czne. Rzeźbua je sama rewolucja. - Przecież on zaslonięty - lękliwie od-

Oto w tym domu na brzegu rzeki Kar- parl chlop,ozyk. . . . 
powki odbywa1.a się narada c. K„ na któ- - Bądz spolcoJ?iy .. On wszystko w1.dzi . 
re.i zostal.a powzięta rezolucja Lenina o Poprzez drze.wo :un-dzi. . . . , . 
zbrojnym powstaniu w paź&ierniku 1917 r. A oto WYJ~tki z 11:0Jego imersza naptsa-

W 112. roku zimą _ dom t.en stał surowy, n~g,? w Lemn.gradz1. p. t . „Towarzysz Le­
zasypany, chłodny. Z wąskich lwminów :im : 

' sterczących z okien lepianek 1,1,nosily się Mógłby on n<:wet wydać się nami mglisty„. 
cienlde S1ntigi dymu - slabegq jale tchnie- Ale prn:ez desek drewnianą zaslonę, 

Mle:szka1\cy Moskw y corocznie 
u uobu Lenina 

I 

nie. Jak gdyby drzewo stało się przejrzyste 
Ale tchnienie żyoia' nie urywało si{l tutaj, Widnieją Wodza rysy uliibiorr.e. 

Bo .iakże mogla przerwać się w domu, w Powtó1·zyłam tutaj tylko sl01.oa lenin­
któryin /Jy 1>Jal Lenin, gd,de narodzil się gradzlciej kobiety. Nieśmiertelne c/;rogie 
Październi.lc , gdzie zwyciężył socjaZ.izm. nam rysy Lenina zawsze z nami. W dniach 

Niedalelco od brzegów Karpow/ci, na uli- wojn.y byly one na ,qodlach naszych zwy­
cy Lwa Tolstoja wznoszą się gmachy pierw cięskich wojsk na pol·u bitwy. 
szego Instytutu Medyc:mego. W dawn yrn Teraz poc! przewodem Stalin1i leninow­
archiwum, obecnej leninows1c·i.e.i sali wylcla sicie ha.ski. są nam nat~hnieniern do walki, 

się dowej, występ.owal Len-in na kwietniowej którą prowadzimy: za pokój, za prawdziwą 
konferencji w 17 roku, W czasie oblężenia, denwkrację('. 

kich morzach i oceanach, pr.tyłą.czyły się „la~ 
tajl\ce fox:iece". Wra.z z żywym. towarem dla. 
amerykańskich domów publicznych, w ści­
słym tego słowa znaczeniu, Stany Zjednoczo­
ne wwożą do swego kraju całe transporty 
prostytutek politycznych „mikoła~­
ków" nie tylko o polskim, lecz również o wę 
gierskim, serbskim, rumuńskim czy bułgar­
skim za.ba.rwieniu. Do Ameryki importowani 
są niewolnicy XX wieku - „uchotlźcy z obo· 
zńw D. P.". Za to Ameryka eksportuje naj­
rozmaitszą pornografię na celulO?Ae i druko· 
wanym pa,pierzc, w jaskrawym opakowaniu, 
przystosowaną do wszelakich gustów i żą­
dań - „beletrystyczną,", Hsocjologiczną" „fi· 
lozoficzną". 

Rozbójnickiej polityce dolara odpowiada 
specyficzna „kultura. dolarowa". 

Il. 
„„.Amerykal'lsk;:i cywilizacja - to 
znaczy kto co może". 

(W. I . Lenin) 

Słowa. le ·nowskie, zacrlowa.ne w motto 
do niniejszego rozdziału, były WYP<>wi.edzia.. 
ne wiosną 1920 roku. 

Trudno zaprawdę dokładniej i zwięźlej o­
kreślić istotę amerykańskiej „kultury" i „ey­
wilizacti" - „kultury" dolara i obskuranty­
zmu, „cywilizacji" rozboju i grabieży. 
Gangsterowski charakter kultury amerykań­
skiej . - to bezpośredni twór rozbójniclriei:o 
imperializmu amerykańskiego. 

lmperiali:zm amerykański podporządkował 
swym drapieżnym, ~borczym celom naukę 
i sztukę, filozofię i kościół. Lenin w dziełach 
swych nieraz u.iawniad reakcyjną, treść pism 

(Dalszy ciąg na stronie 5-e.J) 

'::.:, .. :~ 
W rounowi.e z r.zerwonoa.rmistami 
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Włodzimierza Lenina 
W. J. LENIN Przysięga Stalina· 

nad grobem Lenina 
•• My, komuni.śoi, - jesteśmy ludźmi 

t<.0$ególriego pol<:roju. Skrojooi jesteśm.y 
ee szczególnego materiału. Stanowi.my ar­
mie wiellciego stratega proletariach.-iego, ar 
mię t(YW,(J,rzysza Le-mna. Nie ma nic chlub-
1tiej8zego ponad za.gzczyt należenia do te j 
~ii. Nie ma n.ie chlubmejszego ponad 
m1.a1no czlonka partii, której twórcą i kie­

O wolności pisarza 

rownikiem .iest toW01rzysz Lenin .. „ 
Odc'h..-0.dząc od · nas, nakazał. nam t owa­

r-zysz Lenin wysoko d.zierżyć i .strzec czy· 
stośc4 wi.elkiego miana c:U,ooka parfo. Przy 
sięgamy oi, tował yszu LB'Tlin·ie, że z ho· 
~orem wykonamy to twoje przykazanie! ... 
Odchodząc od nas, naka,zal nam. towa­

rzysz Len~in strzec .ied1tości nasze.i partii, 
. 'iak oka w gł.owie. PrzyS'ięgamy ci, towl!-

„„.paum~ie burżuazyjni, indywidualiści , po- burżuazyjnością. żyć w ~ p olcezei\stwie i być wo l· 
zwólcie so ie powiedzieć, że wasze słowa o ab- D~ od spolecze1istwa nie można. Wolność bur­
solutnej woln.o:\i::i.-to sam a ob'hda. W spoleczell- :!,ua.zyjuego pisarza, art;v;ty, :J.ktorki jest t ylk.o 
stwie, opartym na władzy pienią.dza, w spo- zamaskowaną. (!nb obłudnie maskowaną.) zalez­
łeci:e:l'tstwie, w którym m3.sy pracnjące żyją w nościa od kiesy, od pnekupstwa, od utrzyroama. 

I niy, socjaliści, dem3,~kujemy tę obłudę, zry­
nędzy, a g,ustica bogaczy prowadzi życie paso- warny fałszywe szyldy, nie po to, aby uzyskać 
żytnicze, nie n~CJ.~e 151,uieć prawdziwa i rzeczy- ponadkla.l'ową, literaturę i sztukę (to będzie 
wista „wolność' ' · możliwe dopiero w socjalistycznym bezklaso-

Czy nie krępuje P ana. pański burżuazyjny wy wym społeczeństwie}, lee?. dl atego, a.by literatu­
dawca, p;ulie pisarzu? Pańska burżuazyjna. pn· rze pozornie wolnej, a. w istocie związanej z 
bliczność, która żąda. od pana pornogrnfii w burżuazją., przeciwstawić literaturę naprawdę 

oprawie i w obrazach, prostytucji w postaci wolną., jawnie zwi.~zaną, z proletariatem. Będzie 
„dodatku" do „świętej' ' s;,,tuki scenicznej? to woj.na literatura dla ego, że nie zysk i nie ka 
Przecież ta absolutna wolność jest burżuazyj · i riera, lecz ~dea socjalizmn. i współczucie ludowi 
nym lub aMrchist ycznym fraze sem (alboWlem 1iracy będzie werbowało coraz to nowe siły do 
anarchizm j:i.ko świa.topoglą.<l jest przenicowaną, jej szeregów. Będzie to literat·ira wolna dl:i.tego, 

że będzie służyła u.ie przesyconej bohaterce, Me 
znudzonym i cierpią,cym z nadmfa.ru thu;;zc.iu 
„górnym ddesięciu tysią,com ' ' , · lecz ntitionom, 
d?.iesią.tkom milionów lndzi pracy, którzy star 
nowią, kwiat kr!!.j u, jego siłP,, jego przyszlość. 
Będzie to literatura wolna, zapladui ają.ća ostat­
nie slowo rewolncyjuej myśli ndzkości doświa.d· 
cv.c11iPrn i tę tnią ce iyciem , pracą. socj;i.lfatyc.z. 
nego proletariatu, stwarzaj~.ca stale oddziaływa, 

nie wza jemne pomiędzy dc~wiaclczeniem przasz· 
ło ści (socjalizm na.nkowy, który' uwieńczył rOil­
wój socjalizmu od jego prymitywnych, utopij· 

nych form), a. d o~wfadczeniem teraźniej s.zoścl 

(teraźniej sza walka towarzyszy - robotników), 

(Z artykułu „Orga.niza.cja partyjna a. litera.-
tnra partyjna' ', r. 1905) . 
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;~~:tfJi~::Jejf ::g2:~:~t~t= Lenin o piratach ame. ykańskiego imperializmu 
rzysz I,enin strzec i umaoniać d?1kta.tur<> (d 1 , . t 1 ') l k · ··a 1· t · f'I f' h j k . h t · • ol t " t p . . · · " o rnnczerue ze s r. -e.i r emas u Je 1 ea is .ow 1 ozo icznyc , a o wy czesnyc ws ccznikow amer yka(isldch reda.e 
pr e ana. u. . rzy8ięr;mny ci, fO'.w.arzys;;ul skorumpowanyc]l 'filnzufó w, na ukowców I li- zn awców rmµiriokr ytycyzmu. . gowa.l w Chicago czaso-pismo „M:onist", poo 
L.enmie źe nie ?ędziemy szczędzili swych t.erat.ów amerykańskich. · Spośród tych rca.kcjpn!stów filozofii Lenin święcone zagadni.enfom fHmóficznym, oraz 
Bfł aby wykoncu: z honorem również i te Jeszcze w 1908 rok u . w czwartym nnrlzfal e specjalnie wyn;:l.nia. fiłozofa. amerykai1skiego Pi~emko 1.'l'he open ,Conrt" („-Otwarta. Try-
two1e· przykazanie! .„ swego wielkiego d7. i cła filozoficznego, Lenin P. Carusa. Ten czcigodny protoplast.a współ- buna"), poświęcone propagandzie religii. 
Odchodząc od nas, nakazal nam. t01.va- _ _ 1 ,.Nauka jest objawieniem Boskim" - przy. 

1·~ysz Lmti-n, u:;;m.acniai ze. wsiy.~tkich s'i! 1-:;;--z· .P.R" HAS. ZOMER H.AC llJR. WE w· ROCł.,A'j('lU ~1· ta.cz~ ~enin wypo~iedz~ Can~sa i .iego ZWO• 
soju,sz r obqtni.ków i chl01Jów. Przvsięqamy ( -- ~ _ L . l'n _ ""' ~ · lenntkow. „~~Y tw1erdr.1my: _ze n a uka n1oie 
ci t L · · " k ~ · h · r • h ł l' l l!Miim·: l:ii "il' 'li'Ji!iim 1111111 ~11 1i 1 11111 111tt 1 111 11 111 111 1i 1 11 1n1 111 11 1 H 1:\111rn 1u 11i(i'1 1•1p11 1 11 1 l1 111 11lłnr,11 1" 1 " 1 '' t fliii"i ! 1 1 ' 111 r' 1H1f1 1 i 0 1ff1 .·MF1ij;T1j~11" 1 ' ' ' " " 'P1 = pr zeprowaduc reformę kose oła i za.chowa~ 
. • " owar~ys~u . . ent,me'. ze wy ona.mV z o- 1 = · = w . religii wszystko to, ce jest w niej p1·aw· 
norem rown,ez 1 to t1co1.e przykazame!. .. \ - W n· edzielę, dn. 23 b. m. o god-z. 7-e· wieczór - dz1we, zdrowe i dobre". 

Towarzy8z Lenin rnówii nam nieiista.n•1iC: i §i w lokalu partyjnym Pl. Solny, o<l~ę<:izie się ::::: · 
O kont.D'""noóc,; dobr""""l?' · k ; = = Ten - „natchniony" reforma.tor religii I n.e~ 

"""" " • v..vv „ego zw1.ą.z ·u na.ro 1 - -

dów naszego kra1·u, o koniec.-::no,foi ich bra· ' W1'cczo' r pos'w1·econy XXV rocznicy śmierci = powiadał „nową teologię' ••. t.eologię nauk°' 
I ,.::; , wą".t. negującą wprawdzie „literę Biblil", 

t e1·skiej wspóipra.cy w ramach- Zv:iąz!cn R e ' = E ~ 1IT ~ A 
1

-- ' lecz poiwfordzającą. że wsze lka prawda „po-

pu,blik. Odchodząc od w.is, nalm.~al na.ti~ ta I= W,.. JL„ L . · l~ .il J.:~ . -- cJ10di1i o!ł Boga i że B óg pri e.iawia się za· 

Z
i;;a1·zysz Lenin wzma.cni.((ć i rczsze1·zać =_· . ~ rh~wtn~ ."w naukacJ:i pl'zyrodniczych, jak i w 
wiązek R epublik. Przysię!)anty ci, tcn<.a· W p r 0 g r a m i e referat okolicznościowy część artystyczna. -- 15 om · 

rzyszu L eninie, że wyk<Ynamy z hor:.orer.1 - ..::. Li:ni11 cytuje i zl>łja bez res11ty twicrd~enl& 
również i re twoje przyka,~m·1e ! „. Carusa, wywodząc w iakońc:ieniu: „Jest rz.e 

że L:;~c:i~:;w:~~a~er~!~:e~~o~:~t~i~~ I ~~~#Z~~~~~~~-3~ I cząp~·~~~~~i~~e 1!~~~~7 :::::k~~.s~.~~~d c~:~~ 
skcma_lenie je_ st jed __ nym z na. fwa_.i_ni.e jszy. eh stów lit erackich, Jd.órzy zajmują si<; odurza· 

l W • d ł k d • 2 5 ł • b d ' • 20 f •I niem n a.rodu 01>ium rcligi fn ~rm". ::ac an nasze1 partn.„. Przysięgm1my •.v ięc , po me _ ;ir;.ec.1 e , n1a s yc.zn1a • r. o go .zm1e ~ e 
ittwarzysze, że 111ie będziemy szczędzili sil, odbędzie się w lokalu porty·invm przy u!. Kilińskiego 49 
aby wzmocnić naszą Armię Cterwoną, na- 1 

&;.rt Plot ę Czerwoną„.. W 5 . ' 
Odchodząc od nas, nakazal nam towa- ieczór poświęcony 2 rocznicy ŚmierCr 

r :.ysz Leni-n, wierność zasadom Międzynaro d d d J · 
dó icki Komuni~tycznej. Przysięgamy ci, to WQ ZO mię zynaro OWegO pro etanatU 
w arzyszu L eninie, że nie będz·iem.11 szczędzi L E N J N A 
li. swojego życi.a, aby wzm.acni.al i rozsze- W J 
r:::ać zi1;iązek m.a.,, pracu.iących całego świc· • • 
ta - Mi.ęcfaynaro<lówkę Kornunistyczr1ą!". W programie: 1) r1.?ferat tow. A. Poznańskiego , 2) część artystyczna. 

.......,,„ ...... „ ... „„„„ ... --- .„ --
K. Simonow , Przekład E. Blumenfelda 

Swieca 
Historia. którą chcę opowiedzieć, 

się 19 września. 1944 roku 
zda,rzył.a no, sfarus1k.a za,Jęfa pokoik na pierwszym. 

W ~Ym cza~i.e Belg rad był j11ż zdobyty; 
w l'~kach Nil„mców pozostał Jedyi:iie most na 
rzece Sawa i maleńki skrawek ziemi prz-ed 
n~m, na nas'llym brzegu. • 

O świcie pięciu czerwonoarmistów rposta­
no 'll iło niespostrzeżenie przedostać się na 
most. D<"c_>g.a ich wiodła pr zez ma.ły, półkoli 
:sty skwer, na który m znajdowało się kilka 
spalonych czołgów i aut pancernych, na­
S'l:Ych i niemieckich i nie było ani jednego 
całe&o drzewa; st<>rc7.a.ły same tylko rozłupa· 
ne pn ' e. ,i.a.kby 7Jama.ne czyjąś .potężną, i bru 
tal ną. ręl)4. 

Pośrodku skweru zaskoczył ich półgod-mn. 
ny ata;k moździerzy z tamtego brzegu. Przez 
pól godziny czerwonoarmiści leżeli pod ob­
s '. rza em: w końcu, gdy trochę p.rzyoichło, 
dwóch lekko rannych poczołgało się z po. 
wrotem. dźwigaja_,c n sobie swych dwóch 
clęłko ra.unycb towarzyszy. Piąty - mar twy 
- pozo tą.i na skwerze. 

Nic o n&n nie wiedziałem, prócz tego, te 
według lli•i ewidencji roty na zwisko jego 
hrZ1111iafo Czckułajew .t że poległ tegoż dnia. 
rano w Belgra.dzie, na brzegu rzeki Sawa. 

Na.jwidocz;niej Niemcy byli prze.stra.szeni tą 
próbą niespostrzei cnego wbrgni~la. na 
most, gdyż przez cały następny dzień z ma· 
ł;vmi pnerwaroi ostrzeHw<1Jli skwer I przyle. 
głe doń uliczki.. 

Dowt'1dca roty. ld.óremu kazano nazajutrz 
llł'Zed switem powł-Orzyć próbę przedostania 
~. ię na. most oświadczył, że Czekuła.jewa po­
chuwa się po zdobyciu mostu. 

A Niem~y wciąż strzelali - o świcie, za 
fl_nia i o zmierilchu. , 
·• P rzy s.a.mym skwer7.e, opodal pozostałych 
rJomów. sterczały rozwaliny, z których tn1 
d i10 by o wnioskować. czym był ten dom 
przed t~·m. Dom len był rlo tego siO"pn.ia zró 
wnany z ziemią zara.z w pierwszych dniach, 
że n ikn1irn by nawet nic przyszło do głowy, 
Iż mórrł tu jcsznze ktoś inleszka.ć. 

A je!ln,a.k µod ruinnmi. w piwnJcy, dokąd 
wicdl cz l'l1 • na "Pllł p·t ;: m zii,walona diiu 
ra, 1 foszka.ła sta1·uszka Mari· Diotdoz, Da· 
w~iet zajmGwa.ła pol>ój na, druglm piętrze, 
k tóry po-zosta,1 jej po nieboszczyku mężu, 
•h"'f·• .... ~tow~'m Gdy dru!l'ie niet zbm-io 

(}dy i. pierwsze piętr 0 zawaliło się, prrenio 
sła się do piwni ' · 

D1,ie"vil)t nasfogo m_ljał już mwarty dzień, 
odkąd siedział.a w piwn~.ey, Rano wiidzia.ła 
doskonale, Ja!.: przez skwer, od którego dzie· 
lila ją tylko pogięta, że!ama krata.. pełznię 
pięciu rosyJskich żołnierzy , Widziała jak ję 
li ich ostrzel i wać Niemcy, a dokoła eksplodo 
wa.ło wiele min. Wychylił.a się nawpół ze 
swego schronienla, chciała już nawet zawo­
tać n a Ros.~n. aby popełzli do niej, do piw 
nicy. gdyż była przekonana„ · że ta.m gdzie 
ona. jest, będzit" bezpieczniej, gdy w tej chwi 
Iii mina rozerwała Eię tuż obok roz:waJin. 
Ogłuszona. staruszka runP,ła w dół. uderzy­
ła qlową . o mur i . straciła przytomność. 

Gdy się ocknęła i znów wyjrza.ła, spostrzc 
gła, :W z µięciu rosyjskich żołnierzy na 
skwerze powst.ał tylko fod1m. Le7.a.1 na bo­
ku, odwr · ciwszy jedną rękę do tyin. drugą 
z.aś podło:iyJ sobie pofl głowę, .iak gdyby 
ch ci.a.l się wygjld.nle ułożyć do snu. Zawoła­
ła. nań ltilkaluotnie. Lell"i: nic nie odpowie· 
dziaił, Zrozumiała., że zos tał ~hity. 

Niemcy od czasu do czasu strzela.li i na 
skwer;i;e ru>..da.l wybucb2ły pociski, w7mosząc 
czarne słupy ziemi i obrywając z drzew 
ostll,tn.ie -ocala.le gałęzie. Zabity Ros.janin e 
żal samotnie, ze sztywną ręką pod głową, 

na. nagim 1rawni!rn, a wokól niego walało 
się tylko pogięte żelll.stwo i kaw:-)ki dre­
wna. 

Stara Dżokiczowa długo patrzyła w z,aclu­
mie na. poległego. Gdyby obok niej była 
choć jednX żywa is tota, to z pewnością sta· 
ruszka poclzie!ila.by się z nią swoimi myslami; 
lecz nie b ył0 pri:y niej nikogo, Na.wet kot­
ka, która przez cztery dni była wraz z nią 
w piwniny, :wstała podczas os atniego wybu 
ch u za,bita. odł<1mkMni cegły. staruszka dłu· 
!('O myślała, uoteru. o-OSzperawszy w feclnym 
swoim tobollw. wyciągnęła coś stamtąd, 

scbowa la 11od czarny, wdowi sza-I i nie spie 
s:i:ąc się wylai1-t;i. i piwnicy, 

Ni umiała anl pełzać, ani biec, po prostu 
SUI!, przez skwer swym powolnym, starezym 
krokiem. Gdy spotkała na swej drod?:e ka.· 
wał całej, niezłamanej kraty, nie próbowała. 
tt.awet 1>l"LC'1.: nfa oneleić. była rui, Łn -= da· 

ra. Poczęła powoli Iść wrołnż kraty, minęła 
Ją i znów weszła na trawnik, · 

Niemcy nadal ostrzeliwali. trawnik z moź 
dzierzy, lecz w pobliżu staruszki nie paella 
ani jedna. mina, 

Przeszła przez skwer i doszła do teg0 miej 
sca, gdzie leżał zabity Ros janin, czerwonoar 
mista.. Z wysiłkiem przewróciła go na. wznak 
i spostrzegła, że twarz jego jest młioda i bar 
dzo blada. Przygta.dziła mu włosy. z trudem 
złożyła jego ręce na piersi i usiadła na zie­
mi «>bok niego. 

Niemcy strzelali na.dal, lecz wszysijde ich 
miny padały jak uprzednio z dala od niej. 

Tak więc sicdziala obok niego, może go­
dzinę, a może i dwie i milczała. 

Było chłodno i cicho, bardzo cicho, za wy­
jątkiem \ ych chwil, w których ek.>vlotlowa 
ły pociski. z 

W końcu staruszka. p1>dniosła się i, 1>dd.a.­
liws:r.y się od martwego, uszła 1'ilka kroków 
l)O skwerze . Wkrótce znalazła to <,'Zego szu­
ka\a: był to wie lki lej od cięi kie1ro pociEku, 
któ1·y powstał jeszcze pl'Zecl kilim dniami 
i za(:zyna.ł napełnia-O się woclą. 

Opuściwszy się na. kolaina u brzegu leju . 
ptJczęła wychlust ;o;-wać wodę, 1.-tóra na.groma 
dziła słę na dnie. Parę r zy odrrnczywala. 
I mliw brała · się do p!'a.cy, Gdy j uź wody w 

(dalszy ci ą. >:: na. str, 7) 

Powyższe sio-wa napisane były w 1908 r. 
· Od tego czasu minęło z górą czterdzieści lat, 
lecz współp1·acownicy i epigoni Carusa, ws'.l:y~ 

scy ci Milleri:y, Faulknerzy, O'Neille i inni 
im podobni zatruw<i.ią naród przy pomocy a.. 
pium różnych gatunków - począwszy ocl re• 
ligijno·filo'loficznego, kończąc na detektyw. 
no-pornograficznym. Napiętnowani przez Le· 
nina przed c:<lterd7,iestu laty Rmeryk?.ńsey o~ 
szuści li teraccy u siłnją obecnie przeksz t.ałclc 
literaturę amerykań~ką w giga.nt.~·czną pa­
l arnię opium, odurzają.cą miliony szarych lu­
dzi. 

S1>ecjatnie baczną uwagę zwraca.I Lenin 
na „kulturę" za oct>anerri w pierwszych la· 
tauh istnienia Związku Radzieckiego, gdy im 
perializm ame1·yka.ń ski stawał się stopniowo 
ośrodkiem sił, zdecydowanie wrogich młode· 
mu państwu socja listycznemu. 

„Niezmiernie wa:7..ne są wszystkie ma.terialy, 
odnoszące się do Sta nów Zjednoczonych Ame 
ryki Północnej" - pisał Lenin wiosną 1922 
roku - pocllcrcślając, że właśnie sławetna. 

tzw, „współczesna demokracja" repreumtu­
je... wolność głoszenia tego wszystkiego, co 
wygodnie głosić bui·żua.zJi, a wygodnie jej 
głosić najba.rdziej rea.kcyjne idee, obskura.n• 
tyzm, opronę eksploatatorów itp.". 

Te właśnie \dce reakcyjne głos'lą równłd 
w dniu dzisiejszym .,nosiciele kultury" a.me• 
ryka.ńskieg-0 imperializmu. Dlatego też Lenin 
niezmiernie trafnie scharakteryzował ich ja.­
ko ,.pseudoprzedstawlciell kultury i cywili· 
za.ej!". 

* • * 
Jedna. z notatek w leninowskich „Zesgy· 

tach o imperia.Hźmfo", poświęconych Amery• 
ce, kończy się nastl)pu .jąco: 

„Sytuac.Ja trustów chwiejna: „kolosy na 
glinianych noga<'.h" „. (słowa jednego z pisa· 
rzy amerykańskich).„ przyszłość ciemna ... " 

„Gliniane nogi" imperlalfzmu arneryka.ń­
ski1!go - to anarchia przedsiębiorstwa. ka.pl­
talistycznego z jego nieuniknionymi kryzy. · 
sam-i, to rosnące oburzenie robotników, do· 
prowa.<lzonych do rw,pa.C'i:y samowolą mono• 
polistów; 

W Istocie. Przyszłość imperializmu amery­
kańskiego jest n ade r „ciemna". Toteż kul· 
turę dolara, coraz to gęściej obleka jadowita 
pleśń deka.dentyzmt\, Dlatego właśnie i prze· 
de wszystkim .,. Ameryki rO'ł!chodzl się wszy· 
stko to, co szkodliwe; zgniłe, dekadenckie, a 
czym handluje obecnie hurtowo i detalicz­
nie na europefokich i azjatyckich rynkach li· 
t.eracklch. 

Ciemna Jest pn;yszlość reakcji ameryka.d· 
sklej, lecz jasna dla Ameryki demnkrntyei· 
ne.l, dla. Amer yki mas robotniczych. 

Swietlane idee komunizmu - oto, co prze­
ciwstawia pnstepc wa htdzkość el spans jl !tle· 
ologicznej „kultury" dolarowej. 

_Wielkie nakazy Lenina, jegn !Dą.dre pne• 
1dywanla. jego dokładne określenia. i ocen 

uzbra.!a a ludm radzieckich w 11iłe 11rlentae~ 
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, ~'aro1dziny .zbrojnego czyn~ 
~st ":~~!Ż 'd~iś l rz~c~ .u~owodnioną, że bo- z pewnością o losach Aleksani:lrii, a być \ ce z wrogiem, lecz idea walki pozyskała 

1ia~ers~1-~i:>for rboJowvnkow getta: war~aw- może także o l?sa~h Suezu i kto wie? o Io I również oparcie wśród sz~rszych mas. . 
s~e~o~e ~~yłr~ktem r;ozpaczy:\garst~1: mło sach ~ałego ~hsk1_eg? Ws~horlu . Ale. ocz.Y I . Było ;to w dwa ty~odrne po klęsce h1-
~ezy,\\ktorn z;nalazła ·.się w sytuac.J1 bez mas zydowsk1ch sw1ata siedzą z naJwyz- I tlerowcow pod Stalmgradem. Maszyna 

>-;i ·~jśc.ia.\ Na pc~dstaw~e ~oz.ost~ych doku- I szym napięciem i niepokojem jej przebieg ! niemiecka, której towarzyszył propagan­
me~~w!gaz.~te~ pam:ętn!k?W : · odez":', re- przede wszysetkim dlatego, że zawisły od dowy mit „niezwyciężone(, zosta.ła p~­

. lacJl_' swmd~ow1Polakow 1 ZydO\W mozemy niej losy Palestyn~· - ich jednpao opnr- ważnie uszkodzona. Nastąpił kulmmacy]­
......_ nakr~śti,~ S(\bief ~br~z naras~ania . idei zbroj cia i . nadziei, kraju przyszłości "'umęczo- ny zwrot w dziejach drugiej . wojny św~a­

ne_go \\>~ru,\\~toreJ wspa:i:iałym urz~czy- nego i zbolałego nar<1du żyd<1wskie~o. towej. I oto w dwa tygodme po Stalm­
w1stmeiN~m b~ło p_owstame. kwietniowe: w półwiekowym wysiłku budowniczych gr~dzie rozległy się pierwsze strzały na 
Nie W. CJ\rom wł~sn~go zycia :walczyli i pionierów, w bezustannej walce z impe- ulica.eh getta .Wa,rszawy. . . . 
prz~wodcy·\PO\ ftama l szeregowi bo]o- rialistycznymi wichrzeniami brytyjskich . w . książ~e mjr. dr Keri:n1sza zna,JdUJe 
:wmcy. . · . ~ . . . władz mandatowych i podjazdową wojną się następuJący o·pI·R .tych pierwszych walk 
· Na prze~trzen1\,~1elu m1ęs1ęcy b:y:ła pro- arabskiej reakcji feudalnej, wzniesione zo- w getcie '':'arszawsk~m: „ . . . . 
wadzona zmudna\l praca. przygo.to.wa~cza, stały w Palestynie podwaliny społecznego „W czas1e drugie] akc31 hk":'1dacy3neJ 
trze~~ był? .zorgan)izo":'ac m~o~dz1ez, w1ko- i narodowego wyzwolenia mas żydowskich. w dniach 18.1 - 21.1 1943 r. N1~mcy, J?O 
rzemc z meJ posta~vę mer;.]1 i bezmys~no- Stworzony został pół milionowy jiszuw ży- wielomiesięc~i:iym bezkan:ym mszc_zemu 
s~1. . Trzeba ?:vło . wal;~zyc z demoraliza- dowski, ldór;v zrzucił .,, siebie wiekowe getta natrafili na :me~podzie~any op?r. . 
CJą, Jaka. rodziła ~1ę w straszmy;eh. war;un- brzemię tak gospodarczej, społecznej jak w chwili rozpoczęc1.a akc1i styczniowe], 
k~ch, ktore. stworz.)~a dla ~ydow , władza i duchowej przeszłości galutu. Powstało z 50 gru-r bojow.y~h 3edyme 4 zab.aryk~­
hitlerowska .. "·„ .' . . nowe społeczeństwo żydowski_e robotników dow~ły się,_ stawtaJąc pi~rwszx w swie~ie 

Oto. czytamy w ga.~_etce 1:'łodz1ezy szom- i chłopów, powstała owocze_sna gospodar- zbroJl:Y opor. Reszta bo~owco":' była n~e-
roweJ o atm?sferze ,getta. · . ka przemysłowa i n woczesna skolektywi- spodziewanym . wkrocz.eme_m h1t\erowc?~ 

,,Cie~ne i smub~e:i były uh~ getta~ zowana wieś socjalistyczna, a jednolita or- do getta zaskoc:wna i . me mogia ~ostac 
harmomzowah1 z ogo!Jnym. nastrc;iJem. l\'~gh ganizacja zawodowa całego proletariatu ob się do magazynów .bro.m. . 
~~:, zap~lla.na, ~armelJ.eka l człap1~ w iJło jęła hegemoniczną władzę .nad życiem kra- . Żydowska ~rgamzacJ~ BoJow.a ot~zymu: 
cm m<1sa lmlz1. Tłum brudny, ~ędzn:r, ob- ju. Wbrew pi'<:trzącym się coraz to bar- JC chrze~t bo:JOW)'. w ~1erws~e~ w1ęks~eJ 
cl.arty, rozk~z:vcza~y'. g~s!ykulu3ący 1 roz- dziej przeszkodom rozwój tego dzieła roz- walce. ~~1c.z~eJ, ktora miała mieJS~e. u zb~e­
dygotan~'· 'A ~'lyscy 1,s1ę sp1e.szą, taszczą s~e budowy postępował bezustannie naprzód, gu N1siUe] i Zame~hofa, gdZl;e gm1e du~o 
t?b' ły. pt.:ha1 ąc prz~d S\eb1e. to ~uszne zy- rozszerzając z kRżdym dnienl, miesiącem i bojowców żydowskich .. T~taJ grupa ?030-
c1e. P;'"ll• .rrą pooma~k~ me ""?-edząc do- rokiem podstawę przygotowaną dla przy- wa wypr~wadzona ~ , Miłe] ~4 i:zuca się na 
kącr, me w1dzą.c cel1t, sw1atła m ratunku. jęcia dalszych setek, tysięcy i milionów eskortę mem1ecką i rozbra.Ja Ją. Docho-

Dn du~zy. sączą się gorzkie. krople. ro~- Żydów. dzi też do większych starć w domac~: Za-
goryczem~ i ro7.pacz~:· . <:z!ow1ek CZUJe, ~e Ale oto zbrodnicze ręce, które w poto- menhofa 40, 56.' Mu;anowska 44, ~iła 3~, 
to g:tto J~st. ~1-az '?srue.Jsze, coraz wę~· kach krwi utopiły żydowską teraźniejswść, 41! 63, ~ranc1szkanska 22„ . Oddziałami , 
~z~. z„ zm1em się w_ stepy zaulek bez .WYJ- sięgnęły również po kraj żydowskiej przy- k~ore tuta.i w'.1Jczyły, dowo~zih !cchak. Cu­
~c~a. A b~ot.o,. w k_toryni grzęzną. n?g1, ro- szłości. Jiszuw odpowiedział na to pow· Jnerma;i, . Eliezer Gele~ 1 Ane Wilner: 
s1?-1e, ~ otęzme~e, sięga c~raz ~yze~, o?le- szechną mobilizacją mężczyzn w wieku · od ~zczegolme odznacz~h się swą .odwag~ 1 
pia moz~, nap.tera, ah1~u3e .. Nie uc1ekme~z 17 _ 45 lat. L_ udzie prac~ i pokoju_. P?--1 zim_.· ną krw.1ą Zachariasz Artszta3n, :i:'erna­
przed mm, me wyrw1esz się. Otoczy c1ę rzucali swe kielnie i pługi aoy stac się rom Wald i Henoch Guti::ian. 
ze;w~ząd. w~iągnie w swe grzęzawisko, zdła ludźmi wojny. .Tiszuw ch~ycił za . broń. :~lśród_ pewnej partii Zy.dów, pro~radzo­
w1 1 zadusl. zamkl\ięte w' gettach masy żydowslae ca- ne.J na_ Umschlagplatz, znaJdowała się gru-
Głowy i k;trki luiłzi są 7.gięte, :pochylone łvm · se~cem i duszą witają tę decy7.ję. pa „Haszomer Hacair" z kom;ndantem 

"' dól, prnwie nikt nie ma odwagi spoj- I · Wiemy, że jiszuw żydowski spetni swe ŻOB Anielewiczem na .~zel ę'. kto~a. Z?S~a­
rzeć dumnie przerl sidlie, podnieść .wzroku ! zadanie na , p\}lach bitew równie c1'1ubnie ła schwytana w sytu.aqi'. umen;ozhw1ag­
t!o góry w niebo". i mężnie jak spełniał je dotąd w d7.iele zdo cej opór . . I~ie.dy p~rtta mmęła rog Zamen-

(„El Al", nr 2, str. 6) byczy i kolonizacji". hofa i Niskie], b_o3owcy z. „Haszome.r Ha-

bary1ka(j.0w1:Ji się w }TI'{;łym domku na 
skiej, skąd następnie ostrzeliwali nadchol 
dzące posiłki niemieckie. Nie mogąc dó: 
stać się do domku, Niem.cy podpalili go, · 
Bojowcy, wystrzeliwszy ostatnie naboje, 
zginęli. Z całej grupy zdołał się wydostać 
tylko komendant Anielewicz, który rzu­
ci wszy się gołymi rękoma na Niemca, wyr­
wał mu karabin i kontynuował walkę. Uda 
ło mu się następnie cudem zbiec. fif · 'i> 

Po raz pierwszy Żydzi warszaws~y Ze>-! 
baczyli Niemców, leżących w kałuży krwi': 
Niemiecka karetka pogotowia krążyła P°" 
getitcie. Po raz pierwszy widzi,ano Niem­
ców czołgających się po ziemi, pod mura! 
mi, skulonych, idących ostrożnym krO:.. 
kiem ze strachu przed żydowską kulą. Po 
raz pierwszy wreszcie SS-owcy boją się 
wchodzić do piwnic i kryjówek". 

W alki toczyły się również na innych uli„ 
cach Miały one swój skutek. Niemcy 
zmuszeni byli przerwać akcję wysiedlal}fa 
6500 Żydów do Treblinki. · Kilkudziesię­
ciu Niemców zostało zabitych i rannych. 

Pierwwe strzały na ulkach getta~:wai'.; 
szawskiego wywołały olbrzymie wrażenie 
wśród społeczeństwa żydowskiego i pol• 
skiego. Przekonano się naocznie na ma„ 
łym odcinku, że z N~1cami można i trze­
ba walczyć. Walki styczniowe stały Jli:ę w 
ten sposób chrzestem bojowym życlowskich 
grup, waJczących w getcie, a zarazem prób 
nym egzaminem przed wspaniałym pow_„ 
staniem kwietniowym. l\ł. W. 

Rzecz jasna, iż okupant dążył :-vłaśnie do 
takiego zdeptania i poniżenia Zydów, do 
pozbawienia ich inicjatywy i wszelakiej 
myśli, by w ten sposób łatwiej przeprowa­
dzić masową rzeź nie napotykając na · ślad 
oporu. ,„. 

Dlatego ruch szomrowy i jego przywódcy 
uważali za pierwsze zadanie budzenie świa 
domości najszerszych mas. Tym, którzy 
szli po linii najmniejszego oporu, mówiąc, 
że „ch~ba Niemcy nie zdobędą się na o­
gólną likwidację, że .„nas los oszczędzi", 
trzeba było przeciwstawić całą prawdę i 
t agiczne perspe}dywy. Prawda ta miała 

. żmudna praca żOB-u i organi:-acji 7. c~ir" ?brzuc.lli_ gra~atam1 eskortuJąCJ'.ch 
nią związanych przyniosła plon. Nie t.yl- N1en:cow,. wsro.~ ktor~ch powstało z~m1e­
ko zdołano zorganizować dwadzieścia ki~- szame; ":'1elu SS-~wcow. zostało zabitych. 
ka grup bojowych, gotowych d_? oddania K_orzyst~J.ąc z z~mtesz~ma ca~a grupa Ży­
swego życia tylko z bronią w rę]{u, w wal- dow rozo1egła s1ę . Boiowcy zydowscy za-

Rozkaz dzienny KOmindv MiejsCii"WeJ' 
zygotować grunt do zbrojnego wystąpie­

nia. Nie ukrywano tego w publikacjach 
kolportowanych na długi czas przed pow­
staniem: 
„Więc nie można pozostać biernym świad­
kiem rozstrzygnięć, więc nie Jlllina sie­
dzieć, patrzeć i czekać zbawienil.' Trzeba 
rnzmnieć, trzeba przewidywać, trzeba przy 
gotowywać się do w:vdarzeń, które nadejść 
muszą.". 

(El-Al nr 2) 

na uroczystym apelu gn!_~~da . w_~r=sza~vskiego w "dni~ 28.XI 1~_4.i r~~ -
D l kó. G · da · - · · •• - ~ ród nasz dźwiga j(J,rzmo niewolt, a serce Je-, wego wychod,zirny obronną ręką. Do. 1mi-o cz on , w niaz · . „ 7 • b ~ '"" h t J Chazak! go toczy robak rozpaczy i rezygnfJ:~.11„ . szyc t szeregow pr~y y~y se~M nowyc, t .fr · 

· . . . Dolcoła nas otworzyła ~ię przepasc, kto- warzyszy, a obecnie stanounrny sk()trl.s()lUlo 
Ostatni a_kt d.ram;atu okrutneJ ~zezi Je- ra pochlania wciąż więcej ofiar. Jakże licz w.any kolekty~ o po~aż~ie.i sile i, .zi:i,acu­

szcze się nie zakonczyl. Jeszcze nie za.sty- ne są to ofiary! niu. Czy nalezy specJalnie podkresZu; uia.· 
gla przelama krew na. polach walk E.u~·opy żydzi getta,, uginający się pod brzemie- gę procesu nie1.1,stantiej rozbudowy naszego 
~acho'!niej. Jeszcze ni~ zgasły r~po~C'iera- nie~ swego losu i walczący 0 swe istnie- ruchu -:--- w _obliczii. s~lejącej wokół na.s 
Jące si,ę. bez . prze~zk?d lun'!! pozarow. Je- nie -,..- ci.erpią podwójnie. Moce zła, pragną nawalnwy zn'l.Szczenw, i zagl;ady? 
szcze _nie z~1nilkly Jęk~ ko;iaJącyc_h, i:>ydo- ce nas zniszczyć, znala.zły swych pobratym A oto bilans bieżąoego roku.. Wydawanie 
bywa.?ące się spod ~uvn -. a .z~o~ c~emne ców i wylwnawców swej woli w zdrajoa.ch periodyk.a „Neged Hazerein" (,,P1·zooi1n 
s1,ly wszczęły tan zn'l.Szczenia i smierci. narodu i ludzkości. w tych czasach zgrozy pr<J:dowi"), gazetki Cofim „El Al" ( „Nad 

Twierdza postępu ludzkiego i soc.ializm._u najciemniejsze elementy z1w,lazly dla siebie poziomy"), zorganizowanie dwóch i.lru,i:yn, 
zo-stala, z,a,atak01.vana. Wojska fa.szystowskt~ odpowiednią porę, by dorwać się do wl..adzy liczących łącznie 200 osób („Scirid" i „Ba­
wtargnęly do Zw.iązku Ra~ie~lGiego - "': 10 getcie i wyssać z narodu szpik kości. Po ejsz"), utworzenie 'UJliellciej biblioteki gnia­
minno licznych ofiar, udolo im się zagarną~ wstała Rada która nieznośnym oiężarem zda, założeni.e kibucu - który tdrzymu,Je 

Każda nowa odezwa i gazetka, każdy za- to, co było 01.00cem dlugoletniej, .znojni!] legla na pledach żyda. Powstala policja, się, mimo piętrzących się tnidnośoi - u,rzą 
kupiony rewolwer przybliżał godzinę wal- 7 t d , h pracy. która prześciga siepaczy z okresu „ can o- zenie kucttni dla naszyc f;owa.rzyszy, prze 
ki z wrogiem. Organizatorzy jej zda~ali Zdobywca stnma, obecnie po 1lymiq,cych ni.stów" SW<J: umi,ejętnośdą ofiarowania Mo prowctdzenie dwóch sem.i.nariów dla, kierow sobie sprawę. że aczkolwiek sytuacja Zy- vi:,. 
dów w gettach jest najstraszniejsza _ to ri.iincwh. Jakże gorzki.e będzie .iego rozcza- lochowi dzieci żydowskich. Przed ldlkoma ni?Gów, z.organizO'U.'-Mtie koła. dra!lnrttycznego 

lk . 
1 b d . ś . .1 rowa11.ie i· jakiż ogień. bezsilnego gniewu itnicimi za.bito osm,-iu Zydów za to, że prze- gwiazda, rozwó j życia szomrrnvr.go 1v d,-itży 

Iw~ a. ic 1 ! kę zi~ cztęl ci~ ogo . ną . wyzwoh- trawić go będzie - ·skoro przel~ona się, że kroczyli. gra.nicę głodującego getta. Ręce nach, wyhona,1iie szerolw zak1·oj0'!1,ego p"la-
encze] wa i wszys nc.1 uc1em1ęzonvc . . z- · t, · d · 7 · 7 t h • da k,; t<iloe · dz · cale narodów. · Dlatego ·triumf Stalingradu, "od- zwycięstwo jego było zwycięstwem pyrru- po tC)an ow z1 ~ oub's. me i - Y~ ~~1 zeb - nu samo ~z tn~a. orabzl.u-rzą henw g_o 

d 1 · · t · , ·i t - d I sowym' nych na wie ~i ra ow - są rowmez z ro- szeregu uroczys osci 'fYU icznyc , - czy nu; .a onego przeciez o ys1ące Kl orne row o · · . d WIELK E OSIĄGN/Ti' getta warszawskiego wzbudził tyle rado- Daleko stąd - o cale setk!i kilornetrów czone krww,! są to napraw ę I 'i!~ 
sc1 l nao:ue1. Dlatego też smutek i przy- - braci.a nasi gnani są na rzeź. W Mińsku, W obliczu walających się trupó-w i zastra CIA ? 
gnębienie panowały w gettcie, gdy hor- Ki.iowie, Odessie - zostaly wy_m~rdowrme sza}ące.i zgni.lizny m.oralnej bndzi się uczu- Zdajemy sobie spr.awę z tego w czym, 
d v hitlerowskie stały u wrót P c>.lestyny, po dz i.esiąt7d tysięcy t ydów. W• Wilnie i m.w- cie buntn, a rny, szorn.rimi, .iesf:eśm.y _jego 1.lw.Ji na.sza sił.a i, powinniśmy s01-ii,e. voiv-i.e· 
z~vycięskiej ofensyw.ie w pJ·n. Afryce. sta,ch: litewski.eh 1~r.iviożerczy_ w~óff_ rzncil ri.a NOSIC!ELAJ11T. Wypisali,~m.y na naszy1'.1' dzieć w dni1.i dzisiejszy1n, że czerpaliśmy 
Cz~tamy w tygodnik'! szomrowym „Za- st08 naszych l: o11; ą.r.?.yst'!,'; pwrvterow ruchu sztani:tarz~ 1u:1slo 7n1.11t1.1, pr~eoi. 1:'. ko . rzeczyu_n: j<J: z naszej silne j i, glQbohi.e.i wia.r.y ' w ;i.a· 

rzewie" (nr 1-20) z dma 15.7 1942 w ar- szomrowego~ .. stos.ci - 1. 111,e p_odd.amy s~ę. 111.e . . 1.est to Je sn<J: przyszl.ość nęka;n,ej lnd.zkosci. i iw..szego 
tykule pt. „Hitler ante portas": CZEść ll1"Jj)CZENNIKOM! dynie haslo :-- Jest ~o na.iist~t,nw.is~a praw urnęczonego narodu. Ta wiz.ia - ona włn.r 
„Sunąca ku granicom Palestyny hitle- da nasz~go zycia. Ni~ ?oddalismy się. śnie wzmocniła nasze ręce i użyźnila niwę 

rowska lawina wstrzymana z9stnła na ra- Jest to niepowetowana: strata dla nara- . Strzer::em.'!! czystosci naszego. szt~nda_ru nasze.i pm.cy. Ona towarzyszyła na!!'- i to-
zie przez wojska imperialne pod Eł Ala. du, a parnięć o· poległych 'śmiercią męczeń- ~ .kon~ynu_iiJerny_ dr~gę samo~r~eczywistn~e~ warzyszyć będzie nadal na na.szej drddze, 
mein. Generał Achinleck wykorzystał wy skq, po wieczyste czasy wyryta będzie w nia i nie ZnaJ<J:C~J wytchnie~iia gotowosci W dniu apelu gniazda wzywamy wszyM. 
czerpanie wro.ga i uprzed7.ając nadejście po karta.eh historu żydowskie.i. chal~wowe.i. Dzię~i wychowwn~u c""!luoowe- kich członlców naszych drużyn ilo zrwhov14-
silkt.iw niemieckich or;r,eszerłł do kontrofen- Powinniśmu jednalc wiedzieć, że ta wo:i- mu .i 1,nten.~yu>ne,? pracy cod.zienne.1 vJy/Gry- nia wierności nasze.i drodze szrnnrowej _ 
sywy. Rommel jednak to twardy pr7.e.- na. faszyzm.n .iest ,iego ostatnią wojną i że stahzowali.smy na.'l~ą dra.gę . 1deologiczną, DRODZE PROWADZĄ CE.f ])() PEŁNEGO 
ciwnik. Bitwa jest w toku, a rezultatu każdy dzie·1i przybliża ,iego zagładę. A wie- ~e. b}:ądzw-iy. po ciemlcu 1. ?111e zbac~amy z „ d · · t · . , l ' · zam ka d d h WYZWOLENIA NARODOWEG-0 1 SP_ń~ jej nikt jeszcze nie może przewidziec. Wi- zi.ec .o ym pot!J'1ni_iismy w u.s:iie my, - ni~.1 za r z . ym, po mu.o em przec.iwnego Y 

szace nad Palestyną niebezpieczeństwo nie knięci w murach Jego ostatnich fortec, w wiatru. A a łamach prasy szornrowe1 wska- ŁECZNEGO MAS żY.DOWSJ(!CH NA„'(JA.~ 
zm'alało, jak doh:d, ani na m:oment. murach ivąs ki~h, c}ei~ny?h i brud~ych '.1-~i- zaliś'"!'y naszej młod.zieży jej za~a:iia i po ŁYM ŚWIECIE. ' -

Bitwa !>Od El Alamein jest niewątpliwie czek, gdy grozba smi~rci głodoweJ zawisła I slannictwo, a blądzącym - wlasc'twy k!ie- Chazak Weemac! , . 
jednym ~ najl •ażniejszy<•b wydarzeń mili· ~iad . naszym1, _gl~wam~, a straszne c~.oroby rnnek ich drogi . Prac:a, n<:-sza n-..e poszl,a na 
tarn y•ch obe.cnl'Ji WQinv. Rozstrz''2"!1ie ona t epidem.1.e dzies·iątku:1ą naszą liidnosc. Na- rn.a1-ne. Z ·l'Ok·u cim•pien i koszm.aru gett°" · K.OMENDA•MIEJSOO..W:i ·~, 

- - ---· ~-· 
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P. Ben Dorl (Tel-Awiw) 

Problemy wychowania w Izraelu 
. R-0zw6j wydarzeń spowodował, że już w nansowych. Nawet te gospódarstwa rolne, któ- Jest rzeczą charakterystyczną, że ·w łonie tej mogą być różne odcienie. Syste~ Wy~ho:waw:• 
'Pierwszych latach naszego niepodległego bytu re borykały się z wyjątkowo ciężkimi wa.runka- mieszczańskiej partii ostatnie słowo w kwas- czy, reali_zowany np. w szkole M1zrach1, znaJ· 
:pa!\stwowego jesteśmy zmuszeni utrzymywać mi materialnymi, jui w pierwszych latach swe. tiach wychowania należało do najbardziej re. dują,cej się w Jerozolimie będzie różny od 'WY 
zna.czne siły m.ilitarne i przezna.czać 'na wyc! .. ~- go istnienia dbały o wysoki poziom wycho~a- akcyjnej gl'UP.Y. koncentrującej się wokół Ro- chowawczych, stosowanych w szkole ·tego .same· 
ki, związane z obroną kraju większą część na. nia mloclzieży. ka.cha i Aria.wa. go typu w Tirat-Cwi, a. szkoła ogólno-narodo. 
sr.:cgo budżetu państwowego. Tym baczniejszą Panl'i.ętamy jeszcze rlobrze burzliwe dyskusje, Przeszło połowa dzieci kla,sy robotniczej u. wa·' w jakiejś kolonii będzie nie;-;ą,tp.liwie __ rói: 
uwag~ powim: .'~my zv:racać na to, by ducł\ mi- jakie toczy!y się w swoim czasie w na,szych częszcza. do 'VSpomnianych szkól typu „ogólno- mia su~ od „o~ólno .. • narodowego gimnazJlllll 
litary;unn nie zapanował w innyc·h dziedzinach osiedlach wiejskich na temat tego, czy nauka. narodowego',. których protektorzy są zaciekły I w Tel - A:wtw1e. Nie ulega. bowiem ~ątpll:':'os. 
:życia społecznego, by młodzież na.sza 'nie uległa w szkole ma trwać dziesięć i'edenaś'cie c.zy dwa. . i t . kl 5 c1: n :1. odcinku wychowawczym, barwnej ruz w •·· . ' m1 wrogam eJ a y. - j . - d i . . . . . ł go ws el nas,..·oJOm ::.-i.;luu dla spraw pięści i by nie lek. naście lat Wszelkie ob'iczenia natury ekono_ . . . . d i h kazde 11me3 z enzm1e zyc1a spo eczne , z · 
tCe""'1.żyła wa rtości ideowych. Główne dziedziny miczneJ· ·przemawiały z; jak najdalej idącym c). Większośc nauczyciel!, zatru n,?nyc k w ki przymus od zewnątrz d~iała szkodliwie i ha 
na~zego :l: j ci.i, -- a !Ja., o omzacJa wyc owa. skróceniem okresu wychowania młodego poko- - . " - ó H " t d t H d' mU Jl}CO na norma ny o pracy pe ag cz „J. 

· - 1-- k 1 · · i h I szkołach typu ogólno • narodowego , re ru- . 1 t k d ogi n~ · 
nie - powinny nadal kształtować się pod wply- i~nia _ a mimo to za.decydowały w tej sprawie t~je się .sposród człoi;ilt wł is a ~u . aowz .m~: Nie negujemy konieczności kontroli państwa. 

€"' '",... h 'd h b t lk • . Lista H1stadrutu o~Jl}"nę a na o~tatmm JOZ . - - h - J d k · t ,„ w-.„ v. 3 .;yczn~·c i eo\vyc , o ,y o w .en BPO- względy ideowe i pedagogiczne. . _ _ _ " • _ h 1 ó w dziedzuue wyc owawczeJ_. o na. z~ a ... on. 
sób możemy zapewnić przyszłość na.szemu dzie. dz1e Nauczycieli 56 proc. w"zystkic g os w. trola, zdaniem naszym, powmna byc sciśle ogra. 
lu odbudowy. Jednakże w pierwszych micsią - Nie ulega zatem wątplwości, że yrydatki na Przekonaliśmy się zatym, że zaledwie 26,7 niczona do następują,cych· funJs:c,li: 1) troska. o 
.:ach istniena na szego państwa ujavniiły się cele edukacji młodzieży zaciążyły ważkim brze_ proc. dziec i w kra j u pobiera naukę i wychowa- podniesienie poziomu oświaty wśród wszystkich 
S!."kodliwe oznaki zlekceważenia tych zasadni. 11ti0niem na budżecie jiszuwu. W roku 1946/47 nie w zakladach typu robotniczego. Jakież są warstw narodu, 2) popieranie pożytecznej współ 
czych pryncypów. Dotychczas nie powstałe jesz wydatkow:ił jiszuw żydowski w Palestynie na l.ródla siły i słabości szkół powyższego typu? pracy mięrlzy poszcze{;'filnymi systemami wycho 
Ci!f\ mini5 .„·1·ntwo "'.'Tycho·\ ania, co oczyw1scie potrzeby wychowania 5.730.000 funtów. Subsy. tródła ~iły tego kierunku w wychowa.niu na I wawczymi, a także 3) J:aszczepia.nie podstawo. 
wpływa bardzo ujemnie na rozwój naszego sz~ol dia rządu mandatowego, który od ludności ży- leży doszukiwać się w f akcie, że zorganizowa- wych wartości narodowych i ogólno - ludzkich 
nictwa i całego systemu wychowawczego patL rlowskie,1 śc_iągał milionowe sumy w. formie 'róż. ny robotnik żydowski świac\om jest swego po_ w sercach całego młodego pokolenia.. W ramach 
stwa. Równ~eż stosunek do nauczycieli, którzy nego rodzaJu _podatków - wynosi~y z~ledwie slannictwa. _jako aw:i.ngardy na.rodu i klasy 1 kontroli piuistwowej powinna również pozosta. 
w okrese władzy mandatowej. w niezmiernie 214.ooo, - czyl_1 3,? proce!it wspomma.neJ sumy. w dziedzinie obrony, kolonizacji, w zmaganiu wać troska. o przysposobienie zawodowe, kul. 
trudnych wa.runka.eh materialnych wypełnia-li Pve3~tę - czyli. lwią. częśc wydatków na wyc_ho- o naszą. samodzielność narodową, w walce mas _t\1rę fizyczną i higienę młodzieży. Jeżeli jednak: 
swo,ją. misję wyclrowania rrilodego pokolenia - w~m~ i _szkolmi:two . -:- pokrywały rady mieJ- pracujących o polepszenie warunll:ów bytu, oraz pa.ństwo będzie niliłowało przekroczyć !!WG 
jest wysoce niezadawalają.cy. skie l. wieJ slne, rodzice or~z :waad Leumi i I w dążeniu do realizacji socjalizmu w naszym kompetencje i zechce ingerować w sp,·awy do 

J ak moglo się zdarzyć, że w okresie uroczystości AgencJa żydow.ska <2 osta~me m~tytuc_je wyda- kraju i na całym świecie. Natomiast źródla tyczące samej koncepcji i ideałów wychowaw 
związanych ze złożeniem przysięgi przez żołnie. ly na ten .ce,i 313:?00 fun~o:"). ~owniez fundusz ~ l abo§ci dopatrywać si ę n ct leży w uszczuplPoi u czych - to. tego rodzaju postępowania wywo. 
rzy i oficerów · ewa H ahagana, które zbiegly na rzecz · im.grncJi młodzie.z~weJ ofiarował na samodzielności klasowe.i robotnika.. Albowiem lać może ostrą walkę w s0ktorze szkolnictwa 
się z roci:nicą śmierci Herzla i Bialika. - nie szkolmctwo większą sumę piemędzy. w te.i samej mierze, w jakiej słabnie wiara w naszego kraju. Nie sposób bowiem narzucić 
znalazł się nikt, ktoby przypomnia.ł 0 wielkim Sieć s~kól żydowskich w Palestynie była za.w socjalizm, przenikają. do szeregów robotniczych nam, robotnikom, jaką.ś „ogólną'' i „jednoli­
poecie oqra,dzajcego się narod•1. Czy zapomniell · sze szeroko rozgałęziona i obejmowała wszystlde poglądy drobnomieszczańskie i formy drobno- tą," metodę komentowania Pisma. świętego, 
na.si . przywódcy armii, że nawet na~za siłę mi- ~topnie nauczania - począ.wszy od przedszko. 

1 
mieszcza.ńskiego sposobu bycia. Równolegle z pojmowania etyki talmudycznej, czy też wy­

litarną czerpiemy ze wspólnego iródł~, jakim ht, POPl'.Zez szkołę powszechną. 1 _ średnią, koń- tym zjawiskiem wzmag:i. się skłonność do ja _ jaśni;mia. zjnwisk społecznych, jak wojen, ro-
jest spuścizna. po Herzlu i Bialiku? czą.c na Uniwersytecie Hebrajskim w JerozolL kiejś mętnej „ogólno - narociowej " ideologii wolucji i t. P• przy nauce historii. 

w ciągu dł· ·igich l~t naz· '.rwali·s·iny •i·ę ,.naro- mie. Prócz _ tego zostało rozbudowane szkolnL i m~leje moralne i fakty!izne przywią.zanie do i 1 h 
' a - t l · k t k ł l - ' Ogóln e biorąc, tylko - zniesienie wsze kic dein kcio,żki',. w t""' szczego'lnynl stosuili,.tl do c wo zawoc owe, Ja o o: sz -o Y ro mcze, rze- odrębnych wartości kla sowych. W miarę tego, h ł 

µ ·c , m • ~ • ·1 . k ._ dl ł cl . • og~aniczeti, wynikają.cyc z b ędnej r.;tsa,dy k_sią,żki przejawiła się chęć przazwycięzenia nues mcze, ursy _w1e~zo~~we :; m o z1ezy pra- ja.k zosta.Je podważona samodzielność klasy „jedności wychowania." oraz umożliwienia ro 
br aku pod."ta"•wy rnateri·alneJ· i oparci·a. si'ę ni·e- cuJą,cej oraz scnunana a fre anek i nauczy. robotniczej , słabnie również przywiązanie do d . h d h . h " " - · l" I t · - · - · d · ł kół dh ki · z1com wyc owania dzieci w uc u swyc ido· bezpieczeństwu asymilacji. To również wywar- cie l. s meie rown1ez po z1a sz . we tg e- jej osiągnięć na. polu socjalnym, Jak i organi. a.łów - będzie najpewniejszym probierzem na· 
lo swój wpływ na system wychowania w dia_ runków ideowych __ ~a:mY ~~c szkoły ogólno - za.cyjnym, a co idzie za tym - do z as~ d ideo sze.I młodej demoltracji. 
sporze. . I na.rodowe, robotmcze i rellgPne. Warto w tym . Jogii - syjonistyczno . socjalistycznej. W prakty 

Od pierwszej chwili naszego budownictwa· w I mi_ejs_cu n~dmienić że w 1947 roku ok?ł? . 1390 I ce wyr:iż:t się to w. chęci oddania, pod opiekę 
Erec wychowanif\ młodego pokolenia. stało się' dz1ec1 pobierało naukę w szkołach mezy<low. czynników t. zw. „ogólno - narorlowych" wsze! 
na,szą. najważniejszą troską. · Nie daliśmy po. \ Bkich. . . _ . kich sp?ldzielni, „~~el _l>one", Ka.sy Chorych, 

. słuchu argumentom „realistów' •, którzy dowo-

1 

Ot? zestawieme statystyc~ne s1ec1 szkolnlct- w tej liczbie rówmez sieci szkolnictwa ro.b-otni 
dzili. że jak długo nasze osiedla nie są ekouo- wa iydowsk1ego w Palestyme w 1947 roku. ... czego. 
nlicznie ugnmtowane nie można przeznacza.ć na Cyfry oznaczaj'!! ilość uczęszczają.cych dzie. Mimo Jednak: obojętności, z jaką pewne 
pot rzeby wychowania. większych środków fi. ci): zacofane odłamy kla~y roliotnicze.i odnoszą, się 

do szkolnictwa. ro botnicze.:ro i niezależnie od 

Jest rzeczą ja.sną, że może to być w znacz. 
Mj mierze osią.gnięte dzięki wa.lee samych ro· 
dziców. Ustawy naszego kraju przewidują. ze 
rodzice mają prawo decydować o charakterze 
szkól , do jakich uc?.ęszczają ich dzieci. Oały sze­
reg szkół miejskich od dawna mógł być włą.czo 
ny do sieci Histadrutu, gdyby- rodzice wysunę 
li energiczii.y postulat w tym kierunku. Na. 
szym zdaniem, należałoby rok rocznie przepro 
wadzać plebiscyty wśród rodziców, a młodzie:/: 
kierować do różnych szltól, zależnie od wyni. 
ków tych plebiscytów. Dotychczas Hiatadrut 
nie podejmował żadnej zorganizowanej akcji 
w celu rozsz,,·ieuia s>ve.1 sieci szkolnej. Odpo­
wiedzialność za taki stan rzeczy spada przede· 
wszystkim na Mapa.i, która. i w tej dziedzinie 
stosow11.ła taktykę „nie drażnienia." pnwicy. _ 
Dowodem tego jest fakt, że w Komitecie dla. 

I i•nne I 
dnstytucje 

Za•k<łady ;v vohowarwaze 
imigracj 1 m-lodzieżowej 

faktu, że w kołach kierowniczych M apa.i utarł 
ku'l\sy się poglą.d o zbędności odrębnych szkół dla dzie 

d-0bmbałoające ci robotników - sieć szkół Histac!rutu rośnie 
i rozbudowuje się bezustannie. 

Przedmkola . 13.791 3.692 - . -· A~ oto· tabela. tego rozwoju w -la.t9~h - 1945 -. - - -
1947. 

(Oyfry oznaczają. iloM dzieci) 
Szkoły powsz•eclme 64.892 7.341 

Szka<ły sredin'.ie 11.430 1.274 
Rodzaje szkół 1945-46 1946.4.7 1947 .48 spraw Oświaty i Wychowania przy Waad Leu 

Przedszkola 4.696 4.648 5.407 mi zasiadało 6 członków ugrupowatl. mieszcza'l1 
Szkoły powszechne 14.900 14.996 17.530 skich, :i. tylko jeden przedstawiciel Histadrutu. 

Semina<ri a naWC1Zyc. 1.221 145 

Szkoły średnie 972 1.781 1.896 Ten stan rzeczy jest bez precedensu i &przecz. 
i zawodowe ny i n:i.jżywotniejszym! interesami ruchu robo 

I 
Ogółem 20.568 21.425 24.833 tniczego w k:l ~ju. Z podobnych- przyczyn semi. 

n:trium mchu kib11cowego, jeden z najdJskona.1 

SzkQły .?JaJWodQwe l .fi65 2.261 

ln<ne 2aklła<ly 5.924 

Ogółem !:13. 199 20.637 8.700 5.000 I 
Również w roku s:i:kołnym 1948.49 zwięk. szych zakładów p"ldagogicznych w kraju, mu­

~zyła się ogólna ilość dzieci uczęszczających si:tło przez 5zereg lat walczyć o prawa. publicz 
do szkół tego typu. Liczba dzieci w przedszko- ne. -

Z po·wyższych danych wynika, że w 1947 ro. 
ku w zakła,dach naukowych jiszuwu żydow. 
skiego w Palestynie (z wyłączeniem Uniwersy­
tetu liebra.jskiego) pobierało naukę 127.536 dzie 
ci, młodzieży i dorosłych. Należy przypuszczać, 
że w roku szkolnym 1947/48 cyfra ta wzrosla 
do 135.000. 

Jak wspomnieliśmy wyżej, siły s.poleczne 

SZKOŁY OGOLNO - NARODOWE 
Przed~zko~a 

Szkoły powszechne " . 

-
4. I 

lach osiągnęł:i cyfrę 7.000, zaś w szkoła.eh po. 
polityczne jiszuwu, zmagające .się 0 charakter ws_ze~hnych pobiera obecnie n~ukę około .20.000 
i przyszłość wychowania żydowskiego, utworzy. dzieci. Lecz naw~t te. cyfry me ~toją w zadnej Dodamy paręi uwag o azkolnictwis AB.ABS. 
łY odrębne typy szkół. Nie mamy dotychczas proporcji do mozliwosci samodzielnego . szkol. KIM. 
jeszcze ostatecznych danych o poszczególnych m~twa k~as~ robotniczej. Dla ~rzykładu .. ro bo- Wszystkie znane nam cyfry, dotycl!ąee szkol 
typach szkół w ubiegłym roku, . .Jednakże dla tmcze osiedla wiejskie, mi.mo ze st:tnoWlą za. nictwa arabskiego w Palestynie w okresie wła. 
oceny akutuualnego ukla.du sił w wychowaniu, ledwie . 22 proc. ogółu członkó'v . Histadrut:1• clzy mandatowej. mogą dla nas mieć znaczenia 
ponczające będą. cyfry odnoszące się do 1947 r,, ~ sieci sz~olmctwa typu robotmczego ma.Ją jedynie jako podatawa dla zrozumienia. proca 
które zostały już opublikowane: oO proc. dzieci. Podobnie prawie wszyscy mie. sów, które dokonały się w swoi.in czasie w ło. 

szkańcy osad robotniczych posyłają swe dzieci nie skupiska arabskiego. One to b"d~. punktem 
do szkól Histadrutu. ·za to w koloniach jedynie " " wyjścia dla. wytycznych odnośnie organizacji 
połowa członków .Histadrutu posyła swe dzieci szkolnictwa arabskiego w przyszłości. Cyfry te 6.065 dzieci 

28.674 " 34.730 j eśli chodzi o ośrodki miejskie - w których wy azuią, ze w ostatnich latach dało się zau· 

tiźKOŁY TYPU ROBOTNICZEGO HISTADRUTU 
I do robotniczych . zakładów wychowawczych, a k - . 

niebezpieczeństwo przenik:i.nia wpływów dro- ważyć usilne dążenie do krzewienia oświaty 

I 
lmomieszczańskich i zdeklasowania. jest znacz. wśrórl młodego pokolenia Arabów, Według o. 

bliczeń _rządu mandatowego w r. 1945.46 pobia 
Przedszkola 

Szkoły powsz.echna 
Szkoły „bez prawa publiczności '' 

sz:KoŁ Y TYPU RELIGIJNEGO <MIZ:&Aom): 

3.619 dzieci 
14.547 

415 " 

Przedszkola . 2.207 dzieci 
Szkoły powszechne 16.396 „ 
S~KOLY INNYCH TYPóW: 

10.sss - 20,670,.{, 

18.603 25,25% 

ne - to stwierdzić nalety. że właśnie tam zni rało naukę w szkołach ż .\1owskich 107.000 ucz 
koma ilosć dzieci robotniczych uczęszcza do niów, w szkołach arabskich zaś - 124.000." W i szkół Hista<lrutu. dużych miar1 1cl1 uczęazci:a.ły do · szkół . wszys·t-

1 
3. kie dzieci arabskie, których · rod.zice byli chrzetJ 

, Tylko w społeczeństwie bezklasowym. w któ- eijan ami. Spośród ludności muzułmańskiej 
! rym została zniesiona wlasność prywatna na uczęszczało do szkół miejskich 85 proc„ a w 

I środki produkcji - mogą zaistnieć wa.runki osiedlach wiejskch - 65 proc. Zgoła inaczej 
dla. jednolitego ideału wychowawczego, wspól- przedstawiała się sytuacja., jeśli ·idzie o mło. 
nego wszystkim odłamom społeczeństwa. Tylko dzież żeńską wśród społeczeństwa. muzuhnańs. · 
tam, g<lzie ni e ma wRlki. klasowej i, co za tym kiego. W miejskich szkołach uczyło się 65 proc, 

idzie, walki między sprzecznymi ideami spolecz dziewcząt, we wiejskich - zaledwie 10 proc. 
673 0,94% nymi, może być mowa o jednolitym wychowa- O dążeniu do oświaty miejskiej ludności a.rab 

•73.668 100% I niu. W przeciwieństwie do tego, w ustroju de- sltiej świadczy fakt, że Arabowie nie zada.wa· 
mokracji burżuazyjnej. poszczególna odłamy spo lali się szkołami państwowymi, zakładając pcy: 

Cyfry powyższej tabeli nasuwają następujące ne, a bndżet ich · uszczuplano sys~ematyczni~, ·l ~eczeństwa mają różne cele, clzi.ęki .któr~ dą- wa.tne szkoły. W mi:l.sta.ch Haifie, Tyberiadzie, 
wniosld: 111tmo, że środki finansowe pochodziły przewaz- zą one do odrębnego naświetlema historii 1 pro C"fat i Bet - Szaan mieli Aral>owie w r. 1945-46 

a) Pod względem liczebnyn1 szkoły różnych nie od mas robotniczych). cesów rozwoju społecznego. Tak więc w ustro 11 państwowych szkół ze 1.09 nauczyciela,mi 
typów nie ,pokrywają się z prawdziwym ukla- b) Protektorzy t. zw .szkolnictwa „ogółno-na- ju k~pitalistyczn ym ~ a taki_ jest, niestety, (3.754 uczniów), oraz 36 szkół prywatnych z; 
dem sił politycznych jisz•iwu. Chociaż Kongres rodowego', opierają, swój system wychowawczy ustróJ w nas.zym kra.Jl\ - istmeje alternatywa 353 nauczycielami (8.189 uczniów). 
Syjonistyczny uznał w swoim czasie· RóWNE na dawno zbankrutowanej ideologii „apolitycz. dwóch przeciwstawnych konctipcji wychowania Również wsie arabskie posiadały własne swe 
prawa · wszys'tkich trzech kierunków, to jednak nego • • wychowania. i roszczą sobie pretensje m!odego pokolenia: 1) je~na. klasa narzuca szkoły. Mimo .to panowała. tam ciemnota i ana.I. 
- na skutek opanowania rad miejskich i wiej- do przemawiania w imieniu całego n:irodu . - społeczeńs~wu swą. konc~p~ję, zmier~ającą . do fabetyzm. Według obliczeń dr:a Hendlera, spo 
skich. działających pod protektoratem władzy mimo, że otrzymują, wyraźne poparcie ze stro- wychowam~ -~ałej młodziezy w swoim duchi~ śród 194 wiosek arabskich, które pozostały w 
mandatowej, przez koła. reakcyjne, ·jak rów. ny Ogólnych Syjonistów, a więc partii klasy (duchu rehg1Jno - konserwatywnym) lub tez granicach par1stwa żydowskiego, . tylko 75 po. 
nież .z powodu ordynacji wyborcz;cj. opartej na burżuazyjnej : przemysłowców, kupców, właści. 2) koncepcja swobodnego wychowania, która siadało szkoły, a za.ledwie w 15 uczyła się rolo 
cenzusie majątkowym - szkoły typu t. zw. cieli realności i t. d. (Drobnomieszczaństwo da ,IĄ rodzicom różnych w:trst~ moiliwość wy_ deież żeńska. · 
„ogólno narodowego" znała.z!~· się w sytua. stanowi jedynie znikomą część tej partii) .-chowanfa swych dzieci zgodme ze swoim świa Przytoczone cyfry dowodzą, że władze manela. 
cji uprzywilejowanej. Nic więc dziwnego, że Wspomniana par tia osiągnęła również decydu W myśl tej drugiej koncepcji, system szkol- towe tylko w niedostatecznej mierze zaspaka. 
szkoły te - . w sojuszu z kieru.nkiem religijnym ją,cą, , większość w komitecie dla spraw Wycho- topoglądem. jały rzeczywi~te potrzeby kulturalne ludności 
pod płaszczykiem interesów „ogólno- narodo- wania. i Oświaty przy Waad Leumi. I oto wy. nictwa powinien odzwierciedlać zróżnicowani e arabskiej. · Obowiązkiem rządu Izraela jest. na. 
WYCh" i . „ponadkl:sowyc~" - zepchnęły na. J tworzyła się par.adoksalna sytuacja, że w spr a- w społeczeństwie, a każda warstwa może dą,żyć prawić błędy przeszłości i rozbudo,vać szkonlic 
plan drugi szkolmc„wo H1stadrutu. (Szkoły ty.

1 

wa.eh wyc.bowama. DECYDOWAŁO stronnic_ do kształtowania własnego systemu wychow.aw two arabskie, oparte na zasadach nowoczesnej 
pu rob·otnic~egó ~ie otrzymywały odroyned- t~o, któ1e '!" i _aclnyc!1 _wyborach w _kraju nie czego. Jest rzeczą jasną, że nawet w rą,mach j pe~agogiki, a owiane ,1„A"'ĄttJ. braterstwa i przy 
~eh budmkow, am placów uod gmachy szkoL os1ą,gnęło wieceJ. amzel! 10 prnr.. 01rołu ałosów. 1o.r1nAa-n 1dasoweito kierunku w-vchowa~cze:zo · Jazni obu narrirlów · 



Rok Zjedn. Partii 
Robotniczej 
(dolko11.czenie ze str. 3-ej) 

zane są plany rozwoju kraju, przyjęcia sze­
roki9h mas imigrantów żydowskich. 

O HEGEMONIĘ: ROBOTNICZĄ W PAŃ-
STWlE 

· Utworzenie Zjedn zonej Partii Robotni­
czej w Izraelu było rezultatem zdrowej i 
naturalnej tendencji .do konsolidacji ruchu 
robotniczego 1 zdobycia dlań należnego mu ; 
dominującego wpływu w paf1.stwie. Odpo­
wiadałoby to nie tylko interesom klaso­
wym proletariatu, ale i całego narodu, albo 
wiem proletariat jest głównym i najwier­
niejszym orędownikiem walki narodowo­
wyzw.oleil.czej. W tej walce o hegemonię 
robotniozą, Mapam musi się zmagać nie 
tylko z reakcją, ale także z oportunizmem i 
gotowością do kompromisów ze strony Ma­
pai. Mapam żądała sprawiedliwego podzia­
łu ciężarów wojny na całe społeczeństwo i 
występowała przeciwko nadmiernemu obar 
czeniu mas_ pracujących. Zjednoczona Par­
tia odrzuciła sugestie, jakoby w okresie 
wojny robotnicy nie mieli prawa występo­
wania w cbronie swych interesów, wystąpi 
ła przeciwko próbom wykorzystania. koniun 
ktury woje1~nej ze strony kół kapitalistycz 
nych , przeciw podwyżce cen i spekulacji. 

Podczas gdy Mapam głosi hasło zapewnie 
nia hegemonii robotnicżej w państwie, Ma­
pai wybrała drogę koalicji z ugrupowania­
mi mieszczańskimi i prawicowymi. W ten 
sposób przyczynia się ona sama do umrtiej 
sze11ia roli proletariatu w państwie, torując 
drogę prawicy do ujęcia wł84zy w swe rę­
ce i wykorzystania jej dla realizacji poli­
tyki, skierowanej przeciw masom robotni­
czym. 

Zjednoczona Partia Robotnicza prowadzi 
la wspólne akcje z komunistycrmą partią 
Izraela w szeregu dziedzinach, między in­
nymi w ramach Histadrut Haowdim i na 
Radzie Państwa. Współpraca ta rozwijała 
Śię mimo istnienia peVQ'.Iych różnic ideolo­
g l ~z.nych . Były również prowadzone roko­
wania w sprawie jednolitego frontu wybor­
czego, które jednak nie . zostały zakończone 
pozytywnym rezultatem. K. P. I. nie wyra­
ziła zgody na pryncyp syjonizmu w plat­
formie ·wyborczej. 

ZJEDNOCZENIE ZDAŁO EGZAMIN. 
· Nie m'ało było ,,przyjaciół", którzy nie 
wróżyli powodzenia zjednoczeniu. Wskazy­
wali oni na faktyczne i urojone różnice 
między obu partiami. Lecz zjednoezęnie 
nie było taktycznym posunięciem, czy też 
chwilowym zjawiskiem. Dojrzewało ono o 
wiele wcześniej, Powiedział 0 tym na zjeź­
dzie tow. Icchalc Ta.benkin: „Złączyły się 
3 prądy: ruch Achdut - Awoda, · Poa1ej 
Syjon lewica oraz Haszomer Hacair. W 
ciągu dziesiątek lat króczyliśmy syjoni· 
styczno-socjalistyczną drogą, Szliśmy dro­
gą, którą wyznaczyły Ilie słowa i nie wia· 
ra, Jecz nakaz chwili i zasada samourze­
czywistnienia. Zjednoczyliśmy się na pust­
kowiach, na polach, przy pracy i w pierw­
szej linii walki. Byliśmy zjednoczeni w cza 
sie przerywania zablokowanych granic kra 
ju i w gettach. Braterstwo broni zlączyło 
nas wcześniej do tego stopnia, iż od lat 

' zjeclnoczenie st.a.Io się koniecznością. Anie­
lewicz - i Tenenbaum, Frumka i Tosia, bo­
jownicy gett.a w Białymstoku, Wilnie i 
Warszawie, wyzwolenie maa.pilim w Atlit, 
Cypr - oto ·etany zjednoczenia. W tych 
warunkach musieliśmy osiągnąć wspólną 
Jilatformę. Dalsze istnienie bez zjednom·.e­
nia było niemożliwością." 

Zjednoczenie zdało swój e~min, gdyż 
oparło się na czterech zasadach: jednośd 
programowej, utożsanlien.ia teorii i prakty 
ki, dyscypliny w realizacji, równości i bra­
tcrs twa. W Zjednoczonej Partii nie ma 
róinic zdai1, która by groziła sekciarstwem 
czy rozłamem. Rewolucyjny p·rogram Ma­
pam nie pozostaje jedynie na papierze, 
lecz jest faktycznym programem walki i. 
pracv partii. Na miejsce dwóch clawnych 
partii powstała l10wa, wspólna, która pr2e 
j \_\ta wielki wkład i bogate . tradycje obu 
partii. 

Z.iednoc~o.na Partia Robotnicza stała się 
niesłychanie ważnym czynnikiem w życiu 
faraela. Dz:iś z perspektywy roku możemy 
w całej pełni ocenić doniosłość tego faktu. 
Wysta,rc2:y przvpuścić, że zjednoczenie ta-­
k ie nie nastąpiłoby . w swoim czasie, by 
zdać sobie sprawę, jaką szkodę mogłoby 
t o przyrJeść izraelskiemu ruchowi robot-. 
niczemu i wyzwolel'1czej walce na.rodowe1 
w ogóle. Dzięki zjednoczeniu istnieje dziś 
w Izraelu poważna siła. która stanowi a­
wangardę walki o ludowo-demokratyc7,ny 
rharakter Izraela, o orientację państwa ży 
dowękiego na siły postępu w świecie, o re­
Rlizację haseł solidarności m'ędzynarodo­
wego proletariatu i przyjaźni narodów, o 
koncentrację mas żydowskich w Pales1:)1-

11ie. 
Widomyn1 świadectwem zwycięskiego 

zjednoczenia jest również utworzenie ~wi'a 
t owe.J?o Biura FM.el'R.Cil !tvonwski".h Rooot 

MO STY Nr Hl (280) 

Jak Bevin sł ił „r I. '' e 1ę ••• 
LONDYN (B. S.) Minister· Bcvin, jak moż 

na było oczek iwać, pornuzil sobie z pncci­
wnik.ami jiogo poiityl\i palestyńskie.i w Izl) e 
Gmin, Po oświadczeniu w ~orkowym Bcvin 
nie pofatygowal się nawet przybyć na zebra. 
nie klubu partyJneg0 Lahour Party w śro­
dQ rano, Na zebraniu tym - j a.J; si() dowia 
duje koresponclent dyplomatyczny Reu :era­
t'Zw . . lewica nic poważyła się nawet wys tą . 
pić przeciw Bevinowi. Je.i t>rzywódcy poleci 
li swoim zwolennik1>m nic por11-57,a.ć spta.w~· 
Palestyny, Z jednej strony jest to wynilticm 
obawy pr„ed represja.mi ze strony cgzcku ty 
wy partyjnej, Z drug"iej strony oświadczenie 
Bevina pozwalalo domyślać się, że w Wa. 
szyngtonie taczą s.ię obecnie rokowania w 
sprawie zmiany brytyjskie;j polityki w Pale 
stynie. Na poc.iechę ,mbrońcom Izraela" rzu 
ci! Bevin zawiadom-enie, iż internowani na 
Cyprze Żyrlz i zostali zwolnieni. 

Prasa brytyjsska prz~'jęła rozwój wyda. 
rzcń w Izbie Gmin jako rzeci normalną. 
,,Datl.ly Worker" s·trl'.szcza w tyt.ule sytua­
cję: „Bevin robi swoje - atak konserwaty 
stów stępiony - deputowani Labour P.arty 
słuchają w milczeniu". Debata w sprawie 

Pales tyny zost.ala. odl<rtona do p~zysziego tyj zrozumienia, że Wielka Brytania nalega.ii 
godnia. będ·de na wykonanie 7,aleceń Rady Bezpie~ 

Za kulis:imi pr-z:yz11a.ie sir, w Londynir, I czeństwa." l: l!s:o1~<1-da. u?. } roku - in~ymi 
że Stany Zjednoczone na. c9a-.ią. nbccnie na si.owy Ani;J1~y ~_pu.>.raJą s1c; prt.y swy.m zą,da 
Wielką Br:vtanię ch oi.c skłonić ją do m.na.- n1u odcbran1a. Zy~om Ne_A'e':"'.u. „Da!lY T~­
n·a J>aństwa Izrael. BPytyjczycy ze swej legraph" wys~ępuJąc ofic.Jaln~c w u nienIU 
strony dają d-0 zrozumienia, że prop<1nycja !)arti_i konserwatywnej /por>ie~a decyzję. odro 
ta hyla.hy do przy.ji;da .., ile by Żydzi voc:i.v czen1a. debaty parl.<IJJlcnta.rne.J .w sv;.aw1e .P~ 
n,;JI us1:<>ps•:wa tci·;vtoriaJnP-. KorespondC11f.; lestyny do przyszłego tygorlnia. Pr~ano Juz 
dyp omaty<:zn y Reutera efa .je wyrażnie <li} tylko h . . i:tiękko. polemizu.je z Br:vinem pi. 
zrozumienia, że swoje przetai:gi z Życla.111i , s-iąc: ,.Lima poJ.1 ty=11a pana Bcv1na. dopro. 
w·clka Bryla.uia pragn laby prnwadzil• ,za wwz.ila nas w najle pszym razie. na: Blisld~ 
pośrednictwcn1" rok• jąc:vch z Izraelem Wschodz·„, no sytuacji .ieclnej i posł.aci 
pa.ńsl-w arabsldch. Tym n iemniej Foreign Os<:al'.1' Wilde'a._ która nie ~a wpral\'.dzl_~ 
Office P"'.wkrdza, że amb ~adm- F1·anks o- wrogovt, a.le Jest serdecuue l1Jelub1ana. 
trzymał nowe instrukc.ie w sprawie swych przez swoich I rzyjaciół". 
rozmów z Dep.art· .me~1tcm S~.anu, W zwią~ j W Londynie zwraca się uwagę. że a akt 
Im. z t ym , ,Tll~Jes" .PISze; ,,Gdyby . u.SA 1 I na. Bevina ze strony prn:<;y w cią;;u jednego 
W elka. Bry!ama os1ą.~nę-Jy poroz11m1eme co , dnia niemalże ustały ·lub też zosta.ly spro­
do granic lzp,cla i wywady maksymalny na J wadzone do rozmiarów „niez-będnych dla. 
cis k ta.~ ~a Żydów i'."k. i na :'-rabów, .aby zachowania przyzw0<itości" . Tłumaczy się- to 
nakłcmrn ic h do przy1ęe1a. ta.k1ep,-o roz.wi ąza. fa.ktem że os ~re ataki na Bevina. ze strony 
nia. - pokój w Palestynie zostatby szybko tzw l~wicy Labour Party wzbudziły w opi. 
przywrócony", nii ·publicznej n.iebezpi~zne z Punktu 

,,Daily Herald"' w prog ·amowym artyku.· widzenia k' crownictwa Partii _Pracy .i kon­
ie wychwalającym politykę Bevina daje do serwatys~ów - na.stroje antybevinowsk.i • 

Prośba 'czy·~· pogróżka? 
Przywódcom brytyjskim chodziło o utrzyma. 
nie krytyki an ybevinowskiej w i[ozmiarach 
niezagr· fających zasadniczej linii Foreign 
Office. W momencie gdy groźba powstała. 
puszczono w ruch ws2ystlde sprężyny i ha­
mulce zaczęły działać. Tak zwana. lewica 
Labour Par~y siedzi obecnie cicho, bojąc 
się pC1dzielić losy Crossmana, któremu po­
wsiz.ecłmfo prLepowiadają wyr:r„Jcenie z 
r<1.d.i1. Krytyka. lwnserwatywna nigdy nie 
11 ~ -i.h eharn.kteru meryrorycznego. Obecnie 
względy taktyki party.inej ustąpiły obawie 
przed z chwianiem ca.łoks:r,taltu polityki be 
vinowskicj. „Daily Telegraph" w artykule 
wsłęJllJlym ziaz:n.a,cza, że „ µstąp · enie Bevina 
byłoby klęską dla. brytyjskiej raoji stanu" 
i przn>omina. z naciskiem, że ,,najbardziej 
przecież zażarci krytycy Bcvina są to wła­
śnie ci sami, którzy w swoim CT..asie a.tako 
wali go za jego stosunek do ZSRR," 

Was?:yngton ('r'ELEPRESS) Prezy­
dent Truman wysłał osobiste orędzie 
do rządu Izraela, .,prosząc" go o zanie-­
l'.han e ekspansji t.erytori&lnej za pomo­
cą środków wojskowych. 

Zgodnie z doniesieniem dzienn ika 
,,Christian Sci~nce Monitor" b iuro 
Prezydenta oświadczyło, że obowiąz-

idem Izraela było opublikowanie dok­
radnego tekstu orędz i a Trumana. 

Komentatorzy waszyngtońscy okreś­
lili to orędzie, jak0 „przyjacielską ra­
dę", która nie jest byn aj mniej echem 

-głosu Bevina przeciwko Jzraelowi, .1 cz 
wprost przeciwnie - m a na celu zne­
utralizowanie tego głosu. 

Orędzie Trumana do Abdu11· 
PARYŻ (B.S.) „Fr am ce Tli1reur" do nosti, że 

.pr€a:·yidemt wys.toS()IW.ct! o.rędóe do króla Tra111-
is.j10ird amńii , Abdu1Haha. D:zi·e1111ll ik l!lli'e ujawnia bre­
śd ol!"ędzia porpnzesta 1jąc na stwie rdzeruiu. że 
„zm'ia:nia s1ta11mw~ska Transjordanitl nie jes<t b e.z 
.-uwiązkn.1 :z tlinicj .aty <vlą Trumal!la". Jak wiadomo 
T.rilJllJSijO:rdain•i'a, któ1,ej „prnśba" umoż,Jjw,i 1l-a 
rp.rzyistantie wojsk bry1tyijsikrich do A.kiaiby slkła­
nia się obecnie· ku 111ok<Ywatn.i<00n z państwem 
Izr.a.el. 

„Ftllćl111ce Soi-r" po,śwdeoa dJI1tyikuiJ ryiwalizacjli 
Stanórw Z.iednoooo1nyx:h i Wielkiej Bryt.anid na 
BJiS1kitn W,sic.hoW.Jie. Zda1ruiem d;llienmrilkia., rolko-

wamia egiJpsd<.o-żydiowslkie świiia.d.ozą o rmniam<ie 
c ri'C'llttacj•l ;p•JJl i•tyfKti Egi1Ptu , kilóry ' p ozostawaJ 
ootyd1czas pod ki.siłą . konibro lą A ngl:ili. „Obec­
.rui<e - p ilStZ.e dzi·eirunik - Eg.ilJ!'l. e1imlitruuje wpły­
wy brY'lYfj sOCie i wiąże się gos;iJ-Oidarcz,o i poli­
tyx:.znj•e zie S.tianami Zjedmoczonyurui. Angiti a do­
maga się . o.go ln•ego ureguil.owa.niie. sytiuacjl na 
BHEikim v\Tscho.d7Je z lk orzyiśdą dla T.rau.1.s1jo:r­
daniiti natoll!1•! as t Stany Zj.e<lncmzone WYJP·oiwie­
dizia~y się ea l'OIZ'l110'1A1arrni e.g:i'Ps:ko-żydowsiklimi 
które dają Eg.iiptowj wiiększe kmwy1ści 111liż 
mógłby 0111 otrzymać pnzy v.~~owa<lzel!liu w ży­

cie prOłpooyicij:i a ngielJSlkdej". (IW) 

OśWiadczenie redakćji zydow skich 
audycji r adiowych 

WARSZAWA (żAP). - W numerze 177 Biu· Ponieważ wspomniany biuletyn, ukazujący 

!etynu Prasowego światowego Kongresu żydow 8ię w angielskim języku, l?Owołuje się na au cly­
sbegn z dniia 3 s-tyc:r.ruia r. b. opublikowana zo cję żydowską. .z -warszawy, redakcja audycji ra.· 
stała wiadomość, jakoby na Kongresie Zjedno· diowych oświadcza, że powyższa informacja 

d w najmniej zej mierze nie odpowiada prawdzie. 
czeniowym polskiej klasy robotniczej, prze - W rzeczyWistości żydowska audycja radiowa 
stawici~le Bundu i Zjednoczonej żydowskiej 

z Warszawy podała tylko teksty listów - po· 
Partii Robotniczej Boa.lej Syjon złożyli dekla- zdrowień, które Bund i Poalej Syjon wystoso\-va­
reję o rzekomej gotowości włączenie. się do Pol· ły do Kongresu Zjednoczeniowego. 
skiej Zjednoczonej Partii Robotniczej, Analo- Oświadczenie podpisali 'Przewodniczą.cy Wy· 
giczna uchwała zo~tała r zekol)'lo przyjęta. na kra działu Kultury i PropagRn dy CKŻP Oib . Smola<r 
jowej naradzie mloflz1eży żydow~kiej w War- i r edaktor audycj i radiowych w języku żydow-
s:aiwie. I skim ob. J. Okrutny. 

przedstawi en ie 50~te · 
e I 

rew11 
Dżigana i Szu machera · 

Cieszący si ę dużą popularnością wśród spo 
łeczeństwa żydowskiego zespół rewiowy Sz. 
Dzigana i J . Szumachera wznawia swe wy­
stępy w Łódzkim TE!atrze Żydowskim. W pro 
gramie montaż społeczno-polityczny „Bałeba 

tisz un Demokralisz". któ-ry doczekia~ 5'i·ę 
iuż 50-go przedstaw;eni.a. 
Najbliższe przedstawienie odbędzie się w 

sobotę, 22 stycznia i w niedz'. elę, 2·3 stycz.­
na br. o godz. 19,30. 

Dżigan i Szuma.cher w o5ta.tniej rewii 

Prasa brytyjska. rozpisuje się poza tym 
na. temat mo-żliwośei zmiany w brytyjskiej 
polityce palestyńskiej. Obok przepowiedni, ił 
Anglia uzna. rząd Izraela, wysuwa się kon­
cepcję wspólnych an9l<>-a.merykańsl&ch 
gwa.ra.ncji g-ranic tego pa.ństwa i popa.role 
projektu dopuszczenia. Izraela do ONZ. Fo. 
reign Office dementuje powyższe pogłoski 
jako „dziką spekulację dziennikarzy". 

KRAK O W 

Staraniem żPR. „Haszomer Haeair" i 
ZŻPR „Poalej Syjon" w Krakowie odbyła 
się tutaj uroczysta akademia poświęcona B. 
Borochowi. Tow. Goldman wygłosił referat 
pośvi.ęcony działalności B. Borochwa i jego 
aktuai!iności w dobie 01be0!1lEJl.i. Nast~y ri ko 
lei prelegent tow. Rywanowicz omówił za-. 
sadnicze poglądy Borochowa na kwestię ży 
dowską. W części artystycznej wzięli udział: 

Z'inkow - wiolonczela, Schwarz - śpiew. 

Na zakończenie akademii licznie ~ebrana 
puJ:?liczn~ść odśpiewała w podniosłym na­
stroju „Techzaknę". 

Doniosły fakt zjednoczenia polskiego ruchu 
robotniczego został uczcz-0ny na uroczystym 
posiedzeniu snifu krakowskiego ŻPR ,,Hasz-0 
mer Hacair". Referat zasadniczy o zjednocze 
niu polskich part.li. robotniczych i jC9o zna­
czenu dla rozwoju Demokracji Ludowej ku 
socjalizmowi wygłosił tow. Wilk. Po refera 
cle odbyła się dyskusia. którą zreasumował 
prelegent. 

N~kładem Żydowskiego 
Funduszu Narodowego­
Keren Kajemet Leisrael 
w Polsce 

ukazała się książka 

pt. „Erec Izrael" 
(Geografia Palestyny) 

98 siron Ilustracje i tablice 

Książka do nabycia w miejseowych 
oddziotach Keren Kojemef Leisrael. 

RADIOAPARATY 
NAPRAWIA 

FACHOWO 
SZYBKO 

ników obejmującego 3 prurtie: Haszomer I Pomoc dla 750.000 Zydów 
Hacair, Poalej-Syjon ~wica i Achdut Awo ' . 
da. W rok po zjednoczeniu le·wicy syjoni· 1 NOWY J0RK, (ITA). - W ciągu 1948 r. F-ma B. SZTAMLER 

TANIO 
cłyplomowa.11y mirtrz radintechoik 

stycznej w Izraelu rozszerza się ono na Joint wyasygnował 71 .901.000 dol. dla Lód~. ul. Próchnika 13 tel. 141-78 
wszvstkie kra:ie dia.snocy. 750.000 Żydów rozsiany ch w 20 państwach. '-----··-------..... ....- .................. 



JIOSTY 

KUL TUR.A )[ ŻV<C)[E 

plastyków żydowskich 
na wystaw~e Polskiego Zw. Art. Plastyków w lodzi 

Alehsander Boqen 

Dorobek 
Aurtloa' illn' 1e11srz.ego artY'k'Uł:u •airt. mala:r;: Jeżeli literatura i teatr żydowski znajcluje SARA GLIKSMAN w swoich pejzafach ujętym ruchem przy pracy i i.~ychoioglzmem 

A'lelk.s.ander . Bogem. 1101Z1począl studia a.r•ty- w nowym socjalistycznym ustroju swoją po· „PORT WĘGLOWY W USTCE", „PEJZAŻ charakteru osadniczki. 
tycme na WydziilJle S1Ltuk P<l ·ęk1111yich U.S .B. zycję społeczną, to plastyka żydowska nie Z BOLKOWA", i „PRZYSTAŃ RYBAC'l\:A Rzeźba reprezentowana jest .iedynlc l'lrzes 

we W:illlli•e. Pod<lZlaJS wo.jny by~ do1wód<eą zdobyła sobie jeszcze należnego zrozumienia W USTCE" pokazała jej liryczny stosnnek SARĘ GORSZEJN z jej „GŁOWĄ DZIEW­
oddrz:i1aihu ;pairly.z.Kl!IlCJ.;,i.Jego. Po wy11Jwol•eniiu wśród czynników społecznych. Zadajemy so- do przyrody; bogata, drgająca faktura po- CZYNKI". Gorszejn wydobywa psychologicz 
ukończy~ A~a:demię Szt'lllk Piękil!lyiclh w bie .pytanie;- kiedy te czynniki społeczne zro- wierzchni malarskiej oraz ciekawa komrn>- ną, wewnętrzną treść portretowanego pr1.y 
ZSRR ti otrrwyunał dYJPlom z odz1rnaczeniem zumieją, że plastyka nie ma reproduktywne- zycja łączy się u tej artystki z wrażliwo.~cią pomocy wstrzemięźliwej ekspresji form. Ar­
:ro. p1J1aJcę dy:plomową „Ostaw mi·eszkańcy go charakteru, ale jest nierozerwah;ią, orga- kolorystyczną. Gliksman przeżywa ob1!cnie 
gebta". niczną częścią myśli i kultury ludzkiej. Kie- okres poszukiwań formalnych. Wspomniane 

Na oma1wiaJnej ipraez au,fJor.a wy&t<a.JWtl,e dy się przełamie to ortodok!!yjne, nagroma- prace tchną więc dużą szczerością i swo­
rlltJJaJjdują S'l•ę dw~.e jeg•o ipr.ace: „PejZ<arż z dzone smutną tradycją podejście inteligenta- bodą malarską. 
Bielawy" i „Martwa natura". Autor wyka Żyda do tej sinawy, które doprowadziło •lo Artystą 0 zupełnie innym założeniu jc~t 
21uje wielooą W1"ai.iiwo6ć lkioUorY'styczną, za- t.ego, że np. wsród wielu różnych dele1rntów męsk_i, zdecydowany, operujący syntetyczną 
cho'WlllJ•e ipe'łlll<ą JS!Wobodę mail•aJrską oiraz na Kongres Kultury w Paryżu nie znalazł formą n :AROL PIASECKI. Jego „MARTWA 
syntetycZl!l.e u.jecie p!IZIEIS\Lnzem:i !Pfzy porno- sic ani jeden przedstawiciel plastyki ż:vdow - NATURA" i „PORTRET KOLEGI" świadczą 
cy wi.e!lik:iich plam kodor)'61tycrznych . skie,i. Również pominięto reprezentację pla- 0 tym, że mamy przed sobą artystę o sk;y-

Pragmatyka procesów· żydowskich maluje styków w reorganizującym sie Centraln~·m stalh.Gw41-nym obliczu. Pewna lapidarność z 
ha przestrzeni historii obraz ciągłych Z1Dia•1 Komitecie Żydów w Polsce. jednej strony oraz głęboki charakter psycho­

Aleksander Bogen: , ;Pejzaż z Bielawy" (olej) 

l przeobrażeń, przy czym nagromadzenie war j Socjalizm kardynalnie zmienił te stosunki. 
tości ilościowych w sposób · rewolucy jny, bły Artysta w ustroju tym jest lubianym i po­
skawicznie przechodzi w wartości jakościo- ważanym przez lud .obywatelem, który współ 
we. buduje, wychowuje i walczy razem ze spo-

Potwierdzaja, to fakty historyczne czasów łeczeńst\vem • o postęp. W Związku Radziec­
nam wspó.tczesnych, i widzimy to w przeja- kim artyści corocznie dostają najwyższe na­
wac)l życia narodu żydowskiego. Dwa „sko- grody stalinowskie, wielu zaś zostaje wybra­
ki" historyczne izaważyły współcześnie na nych do Najwyższej R ady ZSRR (np. malarz 
formowaniu się oblicza społeczno-ekonomicz- Gerasimow, rzeźbiarz Mikenas itd.) i dó róż­
nego i kulturalnego żydośtwa: triumfalny po nych organów władzy państwowej. 
chód demokracji ludowych do socjalizmu i 
lJOWstanie państwa żydowskiego. 

Dwutysiącłetnie, wynikające z tragizmu ga 
łutu, zaniedbanie pewnych dziedzin kultury, 
a zwłaszcza obojętność w stosunku do sztuki 
i do jej form plastycznych, piętrżyło się 'tak 
długo, aż wybuchło w żywiołowy pęd masy 
żydowskiej do nowych wartości kultural­
nych. 

Tak, ja k się zmienia społeczno-materialny 
ol;>raz nowego żyda, tak sa.mo szybko zacho­
dzą zmiany w jego rozwoju kulturalnym. 

W państwach demok1·acji ludowej i w 
Związku Radzieckim gigantycznymi krokami 
n adrabia się to, co zostało utracone w epoce 
„ ucisku". W łonie masy żydowskiej te pr'z"­
jawy są niemniej znamienne. 

I tak się szczęśliwie złożyło, że po zawie­
rusze hitleryzmu pozostała w Polsce rodzina 
żydowsldch twórców kultury - literatury, 
teatru, 11lastyki i muzyld. Na tych oto lu­
d;,iach spoczy wa ciężar tworzenia i utrwala­
nia nowych wartości postępowej myśli ludz­
kiej. 
Minęły już czasy „arcyszlachetnych" mece­

nasów sztuki, jakimi była burżuazja żydow­
ska przed wojną.. Zmieniła się funkcja spo-

. łecżna artysty. W . układzie socjalistycwym 
artysta-plastyk ma dać czJowiekowi pracy to 
z dziedziny sztuk pieknych, od czego był on 
od stułec'i izolowany: 

' Karol Piasecki: Martwa natura" (olej) 

W Polsce następuje rewolucyjny zw.rot w 
polityce artystycznej, co zostało dobitnie wy 
powiedziane przez premiera Cyrankiewicza, 
w _ przemówieniu wygłoszonym podczas uro­
czystego wręczenia najwyższych nagród pań­
stwowych czterem wybitnym artystl)•n poi- -
skim. Premier Cyrankiewicz powiedział: 

Ni10Ch wiążą <Sli•ę nierorzerwalni·e rz naj­
baTdz:iJe,j p;o:51ię_oo•wym 1I1JU1rtem 1udrz1kiości -
z klaisą roibo-t.niczą - bo w·iąz.ać stlę z po­
etę,pem i lwoTzyć postęp jest wiliaooiwje 
obowiązki.em twórcy. Wreszcie lwó.rcy sa­
mi muJS•zą te iprz.eimia1ny powod'O•wać, być 

iah ws1póLaubolfam~. bo 1 ta1ki jes·t pr.ZJedei 
Qbowi-ąze:k twóuicy 'WO.bee 51woje\j srpo•l·eicz-
111ości . 

J esbeśm I' n•a pomą•bku - .po<w.iedrzn1a1bbym 
na ba1rdzio skroimnym poaz,ątku .tej wi-e1lkieti 
diro•g1, :którą ;pójdzi•e naród - te•j w i·elk!i•ej 
drogi, p1rzy któ1ej ro2'Jk<Wi •tać będrzńe sztu1ka 
we WJ51ZY15rkkh Lo1r.ma1ah, &1lbulk1a, kltóra sta· 
ni-~ 5'i•ę dobrem 1]JIOW1srzechnym i n1a perwno 
do.brem pie.rws.z•etj pobrrz·e-b\' una najsrlJl?lr- I 

S3ych maJS. I 
Właśnile c!JJ,a1tego, że jesteśmy na 1pocZ1<1t­

lku lęj drogi, chaila•łbym sbw.i.erdzić, że za­
inLooesow•al!lie J>ańs.tw-a Ludowego sz1tuką i 
1jej twÓ>roami n i1e 1iest niiczyim chwj]orwym, 
nilezym do•rażruym'. 

Odwrotnie. D-z:i·ś wyraża się on'O jeSIZICTZe 
n a pewoo ńiedo•state<0l1I1i•e, ale z<11i n·Le1reso­
wa1ruie to i op•i'ek·a będz1ie 5 i 1ę S}'l5'tema1\yicrz­
nie ,ro.z•w.i\j•aić, bP,<:irlie [!JO ,prostru jedną z 
1podslia1wowyoh furnk<C1j1 ob.o•wi·ązków 
Pańs twa Ludo wego. 

* * 
Jaki jest cięż!\r gatunkowy Grupy Art~ -

stów Plastyków Żydów w Polsce? Otóż na 
niespełna 70-ciu plastyków IV Dorocmego' 
Salonu Polskiego Związlm Al'tystów Plasty­
ków w Łodzi plastycy Żydzi zajmują 10 po­
zycji, zaś żadna z nich nie obniża pozionm 
wystawy, · a przeciwnie - ,iest powi;o,znym 
wkładem do przeglądu całokształtu w~' sił­
kow twórczych rzeszy artystycznej Ło1bi. 

Scharakteryzujmy więc w kilku słowach 

orace wys tawione orzez olas tyków Żyd(>w. 

logiczny, pełnego swoistej ekspresji ;Jortretu, 
oto cechy charakterystycznej twórczości l'ia­
seckiego. 

ZYGMUNT WALDMAN wystawił dw1e 
prace: „FRAGMENT ICA WIARNI ARAB­
SKIE.J" i „FARBIARZE". Waldman czerpie 
pełną garśc-ią ze swojej bogatej i oryginalnej 
fantazji, przy czym różnorodność ,iego poszu­
kiwań formalnych stwarza skaltt• różnych 1 
wartości. Zdaje się, że ·walorowy i w faktu- -
rze impres.jonizujący koloryt nie układa _ się 
w syntetyczny, barokizu,iący rysunek Wald- Sara Gliksman: „Port węglowy w Ustce" 
mana. Chciałoby się, ażeby Waldman nawią- (olej) 
zał ściślejszy kontakt z naturą i bardziej zde tystka powinna jędnak więcej uwagi udzie· 
cyd11wanie rozbijał obraz na określone plamy lać formie plastycznej cokołu w celu utrzy-
kolorystyczne. mania syntetycznej formy całej kompozycji. 

HENRYK HECHTKOPF wystawił lakonicz Z metaloplastyków w'ystąpili różniący się 
ny, nastrojowy i intymny rysunek:' „ZAU- w swoich koncepcjach artystycznych anali­
ŁEK W DZIERŻONIOWIE" i trochę ·powierz tycznie - rysunkowy i ekspresyjny BENIA­
chownie potrakt{)waną akwarelę „MARTWA MIN PACANOWSKI („W ODLEWNI META­
NATURA", w której artysta nic znalazł wła- LU", ,,POGRZEB"), oraz syntetyczny w li· 
ściwej gradacji fakturalnej (jabłka ba.rdziej niach i płaszczyznach wyczuwający dobrze 
materialnie potraktowane, mz np. lekka i charakter metalu JÓZEF F AJNGOLD (,,ŻE-
powiewna flaszka z lewej strony obrazu), BRACZA RODZINA"), 

Pobieżny przegląd :wysiłków twórczych na­
MA URYCY BROMBERG w swojej pracy szych artystów daleko nie wyczerpuje wszy­

„BOLKÓW" pokazał coraz bardziej rozwija- stkiego, co jest związane z walką i trudno· 
jącą się wrażliwość w zetknięciu z . przyrod:_\. ściami realizacji myśli , ludzkiej w plastyce. 
Bromberg czuje atmosferę wibrującego pej- Podczas, gdy . odpowiednie instytucje polskie 
za.żu oraz . charakter faktury jego płas.zczyzn. (Ministerstwo Kultury i Szt uki, Zarząd mia· 

DOROTA SZEJNFELD jeszcze r lµ wyka- sta Łodzi itd.) oceniając wkład. plastyków w 
zała się zdolnością komponowania plaszczyz- dzieło rozwoju kultury sócjalistycznej poczy­
ny obrazów w malarsko i swobodnie potr.l.k- niły na salonie szereg zakupów oraz wy-ł:na~ 
towane j akwareli „OSADNICZKA Z BOL- czyly nagrody, społeczeństwo żydowskie Pie 
I{OWA". Zbyt mocno zaakcentowany drugi wykazało jeszcze właściwego zainteresow<>n ia 
plan osłabia troch ę działanie figur pierw- [ swoimi artystami. 
szoplanowych, ale to się równoważy z dobrze Czekamy i wierzynw. 

Maurycy Bromberg: „Bolków" (olej) 

Kurs · p1'iopaga11do-wy -ORT-u 
WAR.SZAWA (ż_.\P ) . - Jak już donosiliśmy 

z inicjatywy OR.T' u Ministerstwo Oświaty urzą 
dziło w 'okresie od 27 gnidnia 1948 roku do 10 
stycznia 1949 roku kurs pedagogiczny dla in. 
struktorów i nauczycieli szkół OR.T' u. 

W kmsie u e:r.e~tniczyło 42 osoby, w' t ym· 20 
instruktorów, 10 nauczycieli przedmiotów za­
wod01,·ych, li nauczycieli przedmiotów ogóluo­
kształc:icy~h oraz (i k iernwników oddziałów 

OH!l"u. 
Progrnm nauczania obejmował ] 1 przedmio· 

tów, wykładanych przez specjalistów, zapropo­
nowany"h OR.'!" owi przez Ministerstwo Oświa­
ty. M. in. kursanci wys.lu chali wykładów z dzie 
clziny 111 ark„jzm 11 - leninizmu (wy'kłudowca gen. 
:;ekr OR'l" u - .M. ł' i szman), aktualnych za· 

gadn iei't , S(lolecz no . ekonomicznych (wykładał 

red. Jo. f'ir~ k i, J. 1',a~.rh 11ik i inni), z psychologii 
(wyklndnł pro f'. dr. Dąbrowski - kierownik 
szko ll'nia znwodowego Min isterstwa Leśnictwa). 
w banfao szNokim znl<resie z problemów peda­
gogicz nyr h wyhłnclnł dr. ~zulkin. 

ZnjP,eia oclJJ~·wały ~i0 prawie przez caly dzień. 

Kursa11r i l;o rzystn li z bursy na mieJSCU. 
Podczas trwai1i a kmsu ki erownictwo OR'l"l'l 

urządziło ill a n:wez~·rieli wycieczki do teatrów, 
do mu zeów wrtrszawskieb , na teren b. getta 
01·az do gmiir hu Po li techniki, gdzie wystawione 
są podarki prze•la ne Kongresowi przez po· 
szczególn e zaklad.l' p1·aey im. in. -przez uczni6w 
OR'J" u, którzy na ieh w~' konanie przeznaczyli 
6000 oozalekcyiuvch god zi n. 
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W przeddzień wyborów do Zgromadzenia Prawodawczego w Izraelu 
Dr M. Sneh 

Robotnicy, żołnierze, chalucim-ujmijcie.Ster w swoje ręce 
. . . (audycja w „Kol Israel") · . · 
Wygraliśmy wojnę - ale czy dane nam nych obecnie przez imperializm, jako bazy 

będzie wykorzystać zwycięstwo? Oto PY· dla przygotowe.ń do trzeciej wojny świa­
ta.nie. Czy pai1stwo żydowskie będzie mo· towej. 
gło już obe-cnie p-0święcić się dziełu budo· W obliczu tych knowań naszych jaw. 
wnictwa i twórczości, rozbtłdowie prze- nych i „przymilających" się wrogów, wo-

i sa.moobrony z siłą konkretnej politycznej Nlechai zosfaną równtez zapewnione pła~ 
i mozolnej pomocy naszych szczerych przy cówki pracy i odpowiedni.e warunki pra-0y 
jaciół - wyszliśmy zwycięsko z dotych· dla żon żołnieży. Niech inwalidzi wojen­
czai;;owych zmaga1i. ni korzystają z pierivszefrstwa przy przyj-

. mysłu i kolonizacji, sprawie przyjęcia ma· bee tendencji do uległości przed lvolą Arne 
liOwej aliji, koncentracji szerokich mas ży. ryki, wobec skłonności µn::vsfosn-wani'.'ł się 
dowskich w ojczystym kraju? Zależy to od do egoistycznych obcych interesów _ Zje· 

Dzięki niemu nsiag;n: 0 -ny ·rÓ'V";eż z.<1.h„.,,- mowaniu do przyszłej pra.cy. Niechaj źoł_­
pieczenie naszych granic, trwały pokój i nierze uczestniczą w pracach instytucji • 
;irawdziwą n ; epodległość. której .celem będzie zatrudni.mie zdemo­

bilizowanych w rolnictwie,. spółdzielnhch 
i w sektorze budowlanym. Niechaj n ie hę· 
·h:„ "~-"'""Śd mir.dzy front em a z'.J.ple· 
czem, · Niech brzemię wo~·UY nie spoczywa. 
wylączn'e na żołnierzach , robotnikach i 
ubog!ch warstwach narodu. Niech rów­
nież zamożni ponoszą ciężary wojenne! 

trzech przesk.nek. A oto one: a) odpowie· dnoczona Partia Robotn'cza wysuwa plan O HEGEMONIĘ SOCJALISTYCZNĄ 
clnio wytyczone granice, b) trwały pokój i przeciwstawny, pfan odważiiy a zarazem W RZĄDZIE DEMOKRATYCZNYM. 

. c) prawdŻiwa samodzi elność. Czy posiada· realny OBYWATELE IZRAELA! Zwycięstwo 
my ku temu warunki? N~e. Jesteśmy jesz· a.) USUNIĘCIE AGRESORÓW z CAŁE- Zjednoi:zonej Partii Robotniczej - to je· 
cze bardzo dalecy od nich, GO TERYTORIUM PALESTYNY_ w ten dyna rękojmia · że \'V Zgromadzeniu Naro· 

P t " · ,„. lk B t · · A dowym i w przyszłym Rządzie będzie pa -rzy-pa. rzc1e się: •vie a ry ania I me si?osób zapewnimy sobie odpowiednie gra. 
ryka zgoclnie dążą do oderwania od nas nice; nowała hegemonia socjalistyczna - że na. 
N k · d · ł d · · <.zele Rządu stanie skonsolidowany front egewu ,a w az ym razie po u moweJ b) UNIA El{ONOMICZNA n1'e z Abdul· b • · t · ł · k · p d · ro otniczy, a przyszła koaJicJ'a rządowa cz.ęsc1 eJ po ae1 raJu. ragną one o e- Ją. ani z Muftim. lei:'l z ""AR~VTM n"° . . - · 
b • t 1 • - - ,.,,, , ~ " • opierać się będzie na demokratycznych, lu J'~.c nam pus :vnn~ terenv. or::>:e><tP::ice rę- JUOKRATYCZNYM, MILUJ"CYM POKÓJ, 
ki h 1 · d ki k b tu 1 'i!" dowych i 'progresywnych podstawach. -c a uca zy ows ego, s ar Y na · ni, ne, SA!\IODZ!ELNYM RZ.dDEM-w ten s.po- Ik 

J • • N · d h. M ·'\ Ty o taki rząd będzie zdolny do udarem-u 'ryte w z1em1 egewu I w wo ac o· 1>Ób zapewnimy sobie trwały pokóJ"i · · na Martwego, oraz dostęp do Morza Czer· niema knowaii imperializmu przeciwko 
wonego _ nasz udzi. a.ł w zat<>ce Akaba.- c) ROZSZERZENIE, POGLJ~BIENIE I r..am. Tylko taki rząd może za.pewnić nam 
Przed tygodniem zaledwie moearstwa an· z JJIJD~NIENIE WIĘZóW PRZYJAźNI Z pełne poparcie sił pokoju i postępu na 
glosaskie zdobyły się na wrogą, politycz- SI'f.AJVH POSl'F.~U N !.\ ŚWIEClii; . /\. PJł. 7..E świeci~. Tyl~o taki rząd może osiągnąć 
ną i wojskową interwencję w walkach 0 DE WSZYSTKIM ZE ZWIĄZIHEM RA· rawdz1wy !IOJusz - sojusz,. oparty na za· 
Negew. Lecz ręce mO'carstw ze.chodnich DZIECKIM - w ten sp.osób zapewnimy sadach wolności i niezawisłości, z uciska­
sięgają nie tylko po Negew. Anglia i USA sobie samodzielność i prawdziwą niezale:l· nymi na.rodami arabskimi. Tylko taki rząd 
11ostanowiły pozbawić nas władzy nacl Je- ność. ' zapewni państwu Izrael bezpieczeństwo od 
ro:wlimą i opanować stolicę na.5zego kraju Nasze pa1istwo nie bi.idzie dodatkowym ;.ewnątrz, wolność i dobrobyt od · we. 
pod płaszczykiem sfalszowanego ustroju ogniwem w łaticuchu lennych krajów an· wnątrz. 
międzynarodowego. Mocarstwa zachodnie gloamerykańskich na Bliskim Wschodzie! . Zwyci~two . le~vicy syjonistyczno-socja· 
nie chcą tolerować naszej władzy nad por· Niechaj unia ekonomiczna będzie pierw- l •s tycz~eJ b~dz1e Jedyną gwarancją, że kon 
tern w Haifie i nad lotniskiem w Lydda. szym etll.pem do scalenia kraju. Niech nasz stytucJa panstwa naszego zapewni miesz­
Stany Zjednoczone i Anglia phmują za· sojusz z siłami post(ipu w świecie arab. !rn.ńc?m kraju elementarne prawa obywa· 
bójcze uszczuplenie ·gran!c Izraela oraz skim stanie się bodźcem do wyzwole nia telsk1e, pełne prawa mniejszościom naro­
podważenie nas:rej suwerenności nl\ rzecz zacofanego Środkowego Wschodu ·spod dowy~, świecki charakter państwu, a po· 
swvch ara.bskich wasalów. jarzma · obcych mocarstw, do zniesienia :zczegolnym oby\-'·atclom wolność sumie-

ustroju feuda0lnego, do ~ospodarczeg-o i Int! flia prawdziwe równouprawnienie kobiet 
\~' lej samej ·mierze, W jakiej zagraża turalnego rozwoju krajów arabsldch, do we 'Y~zyst~ich dziedzinach życia społecz· 

niebezpieczer..stwo naszym granicom, za· braterstwa wolnych n arodów. nego 1 panstwowego, ochronę obywatela 
visła lHMl nami )ednocześnie 1tro:7.ba na. Niech pa11stwo Izrael wolne będzie od •;rzed samowolą aparatu administracyjne· 

rzucenia nam nietrwałego, krzywdzącego obcego jarzma i suwerennt . Niech za.mknie go, • obronę całego społeczeństwa przed 
nas pokoju. Komisja Pojednawcza wybra· swe wrota dla obcych baz strategicznych grozbą foszyzmu, sprawjedliwe sądownie· 
na głost1.:ni większości angło-amerykaf1skiej i przywilejów monopolistycznych! h• i ustrój demokratyczny. Zwycięstwo 
"' ON_Z, ma jeden cel przed oczyma: przy· Nie mówcie nam: Wasze plany są słusz- to będzie zatem rękojmią, że konstytucja 
gotować pokój na zasadzie „poprawione- ne, lecz 1ierealne. Nie przekonywujcie na§, vaństwa stanie się wiekopomną deklara-

. go" planu Be·rnadotte'a. Czy można liC'lYĆ że nasze zamiary są dobre, lećz nie ma . i~ pra\'V człowiekt. pracującego. Będąc pod 
-na warunki trwałego pokoju w kraju, jak możności przeistoczyć je w czyny. Nie po- sta.wą prawną dla rozwoju naszego pań­
rltugo Legion Arabski. panuje w starej wtarzajcie teg·o! stwa w kierunku republiki demokratycz· 
dzielnicy Jerozolimy? A jeśli 'Pokój okupi· Pamiętacie przecież, jak pewnie czuła. no·lud-0wej na drodze do socjalizmu -
rnv Cf>llfl swej zgody n:>. powrót Brytyjc7.y· się władza brytyjska w naszym kraju. - konstytucja ta zapewni unarodowienie 
ków _do Pal_e,styny. - c.zy osiągnięt! w ~ei~ Pamiętacie jak Bevi11 zdecydowany był ~karbów naturalnych ora~ p~stawowych 
!>J.1osob .r0 :lrnJ będzie ~rwały? Cz~ m~dy JUZ narzucić nam swoje plany, zlikwidować gałęzi gospodarki, sprawiedliwy podział 
n~e POJ111~em3'. napki, '~ypływa~ąceJ z . ta· syjonizm polityczny, położyć kres nadzie- podatków, wolność walki klasowej robot· 
kich faktow, Jak ostatni zbrodruczy napad jom narodu żydowskiego A jednak prze- nika, uznanie Histadrut Haowdim )ako je· 
Hol;ndrów na. młodą republ~kę in.~onezyj· 1 mogliśmy go. ' dynego przedstawicielstwa robotników w 
~ką. Czy mamy praw~ oprzec po~oJ. na so- Wszak pamiętacie jeszcze dobrze wysil- kwestiach pracy, samodzielność naczel· 
JUH

1
u z Ab~ullą, hczyh nabl'~rytyJskichh ba. ki Wielkiej Brytanii j U. s. A., zmierzaią- nych instytucji gospQdarczych, sp<>łecz· 

z~c?11 strateg1cznyc w po izu naszyc gra tE- do unieważnienia uchwały O. N. z. z . 29 nych i kulturalnych ruchu robotniczego, 
me . · lisitopa.da: brytyjsko-arabski najazd na noparcie dla kolektywnych i społecznych 

Z kwestią granh: i pokoju związa.na jest jiszuw, amerykańskie embargo ńa broń dla form osadnictwa rolnego, stymulowanie 
bezpośrednio kwestia naszej samodzielno· Izraela, waszyngtoński plan powiernictwa koordynacji wytwórczej i ko-::.sumpcyjnej, 
ści. Wielka Brytania i USA, nie widząc in- i zainicjowana przez Stany Zjednoezone norma.Uza.cję pracy, odpowiednie zarobki i 
nego wyjścia, ' pogodziły się może z faktem nadzwyczajna sesja O. N. z„ która miała warunki mieszkaniowe, ubezpiecze·nia zdro 
i1'tnienia pa.ństwa żydowskiego - leez pod unieważnić decyzje o podziale Palestyny. wotne socjalne dla rzesz robotniczych, spe· 
warunkiem, że Iz.rael będzłe tylko na pozór Pa.miętacie ostrzeżenie Marshalla, byśmy· cjaln, ochronę praw kobiety pracującej, 
samodzielny, a faktycznie zależny od ich - broń Boże! - nie odważyli się prokla· nadzor nad pracą młodzieży od 15 lat, bez· 
w o·1;. J...,'Jeri„Jizr-' je~t gotów "" ""iwy7-:? j mować paf1stwo żydowskie. - A iednak płatne nauczanie dzieci do lat 15, oświa.tę 
postawić nam zewnętrzne atrybuty sa- wbrew temu wszystkiemu„ wbrew woli i kulturę dla szerokich mas ludowych. . 
modz;elności„ pozbawiając nas jej właści- Beviua -i Marshalla, powstało państwo Zwycięstwo Zjednocz.onej Partii Robo-
wej istoty. Państwo bez dotychczasowego h:ra.el! tniczej jest jedyną gwarancją ludowego i 
t erytorium, bez skarbów naturalnych, bez I pamiętacie niezgorzej pierwsze dni demokratycznego charakteru Armii Izra­
władzy nr:.:l portami i śr<Klkami komuni- agresji arabskiej na nasz kraj, pamiętacie ela. Wobi:c niebezpieczeństw grożących na 
kacyjnymi, otoczone ze wszystkich stron pomoc brytyjską - w pieniądzach i broni, sze~u panstwu będzie nam potrzebna silna 
baza1ni anglosaskimi, ze strzałą · zamasko· \'I' kierownictwie wojskowym i s trategicz- armia„ nowocześnie uzbrojona i przesiąk­
wanego reżymu r.nglosaskiego, tkwiiłcą w nym - udzieloną napastnikom arabs::im, nięta duchem bojowym - armi·a odznacza· 
sercu kraju, w Jermmlimie - oto czego oraz przewagę wroga pod względem siły jąca się wysokim poziomem organizacji i 
tr~vcM ną•n ;tnl'leri.~lizm. W nm!n1>11v spo· ludziej, techniki i sprzętu wojennego. A wyszkolenia, umiejętnością wykorzystania 
sób Anglia i Ameryka uczyniła fikcją s<i- oto my zwyciężyliśmy na wszystkich fron. osiągnięć nauki i techniki, opanowaniem 
n· -- ·1-· ~ · 11 ..,<:; „„ - ·" · ·-· ~h ' - -·~ ~"iw Bliskiego tach. · najnowoczilśniejszych metod strategii wo-
i środkowego Wschodu. 'l'ak samo zamie- Wszak utkwiło Wam w pamięci postl,ł· iennej - armia zdolna do osiągnięcia 
rz:ają mocarstwa zachodnie postąpić z na· nowienie większości Rady Bezpieczeństwa, µrzewagi jakościowej nad wrogi~m. Nie 
szą samodzielnością. która zobowiązała nasze w ojska do opusz· CJgromna, :regularna armia, ogałacająca 

'Widzimy zatem„ że z rąk Wielkiej Bry• czenia Negewu. Pamiętacie groźbę użycia skarb państwa i zwiększającą niewspółmier 
tanii i U. S. A. nie otrzymamy ani spra· sankcji na wypadek niepodporządkowania nie nacisk śr1.tby podatkowej - lecz armia 
wiedliwie wytyczonych grc~nic, an trwa· sic: temu rozkazowi. A oto nasza armia. nie !udowa, obejmująca wszystkich obywateli 
lego pokoju, ane też prawdziwej samo-dziel wycofała się, lee!': na odwrót: posunęła się p&ństwa w ich osiedlach i miejsca-eh pra­
ności. Wręcz odwrotnie: udziałem naszym na{irzód. · cy z trzonem cloborowych jednostek woj· 
będą w tym wypadku uszczunlone grani- I pamiętacie pop&rcie, jakiego doczekał skowych. 
ce, fal sz:vwy po1rój i z<>le ·.~nnść ot:! ohce~o się plan Ber11adotte'a ze strony Bevina„ Stosunek przyjaźni i równości . między · 
jarzma, zależnośe gospodarcza, wojskowa i Marshalla, Schumana itp„ A mimo to osta· oficerem a szeregowcem, wychowanie żoł­
polityczn.a. : )fr,tego Zjednocz.ona Partia tnia sesja O. N. Z. nie zatwierdziła planu ._ :,,.!"'„ w ,.1,1„hu' ch'lhlcYzmu i demokrncji 
Robotnicza sp;rzeciwia się zdecydowanie b. rozjem-cy. - oto najniezawodniejsze przesłanki dy­
wszelkiej tendencji wprzągnięcia się w i·y· Czemu należy za.wdzięczać te osiągnię. 1 ~cypliny jedności bojowej i ducha. ofiarno· 
dwa11 an rrlo- •mieryka•1sk; . b~dź też samych cia? Dlaczego wyszliśmy z wszystkich tych ' ci w Armii Izraela. Niechaj wojsko nasze 
Stanów Zjednoczonych. Dlatego sprmciwia zmagań obronn 'i ręką? - Stało się tak pozostanie wierne ludowym i demokraty. 
my się również zaleceniu anglósa.skiemu w dlatego, że naród nasz miał otlwa.gę prze· cznym tencłencjorr. Hagany! Nie do1Juśćmv 
sprawie kompromisu terytorialnego w Ne- ciwstawić się woli mocarstw impetialisty· do ustroju koszarowego w naszej armii! 
gewie, względnie w innej dzielnicy kraju. cznych; dlatego, że naród zmohilizowa.! Niech wojsko stanie się twierdzą naszej 
'Dlatego też sprzeciwiamy się oddaniu wszystkie swoje siły do walki wojskowej -- --- --·'lsci od zewnątrz i wolności na 

. arahslr iei części Pll.lP,!'t:vn:v królow : Al-itłu!H , i poHt:vc ·m~i pr zeciwko imperialistom i ich wewnątrz! 
a za jego pośrednictwem Bevinowi. najmitom; dlateg0>, że poparły nas siły po· . Palistwo powinno zapew11ić odpowied· 
Dla tego też sprzeciwiamy się planowi wlą· stępu na świeci e, ze Zw. Ratl~ieckim i de· nie warunki bytu i peł11e prawa Żołnierzo· 
czenia Izraela do bloku Środkowego Wscho n•okrac5<>·!!1 i lu dowymi na czele. Dzięki te• wi i jego rodzinie w okresie służby woj­
rl11 . którv ies t 'ierln:v m z b!oktiw montowa· mu ziednoneniu sił - sih naszego mmru :1rnwej, iako też no zwolneniu z armii. 

Zw:vciestwo Zjednoczonej Pa.rtii Robo· 
tniczej daje pełne gwarancje, że w pań­
; lwie stworzony zostanie postępowy ustrój 
ekono.;niczny, który priyczyni się do pod­
niesienia stopy życiowej szerokich mas .lu· 
dowych i unmżliwi wzmożoną aliję. Ustrój 
ten bęch'e 01rnrtv na ulanowf'.niu ,g rispod .ą,r 
czym, ·na 'kontroli mas robotniczych natl­
przemyslem i rolnictwem. Ustrój ten udzi e 
li pierwszelistwa ihicjatywie i działalno· 
sc1 chalui:owP,j w d„;eCJ..,,h1ie kolon; za~ji.­
W przeciwieństwie do tego, anarchistycz· 
na go:>podarka kapitalist ' czn~ spowoduje 
wstrząsy i kryzysy ekonomiczne, ~przy cz:v· 
„: s;,,, •1o ohniże ·;a sta nrh>.rfu życ"owe~o 
mas i do zahamowania procesu absorpcji 
nowych olim. Szybki rozwó~ gospodarki 
rolniczej, przemysłowej i morskiej na sze· 
roką skalę jest nie do pomyśleni a. bez pla­
nowania. Natomiast gospodarka planowa 
jest niemożliwa bez kierc>wnictwa robotni· 
czo·socjalistycznego. Wielkie zadanie za- · 
gospodarowania pustynnych połaci kraju, 
spocznie - podobnie jak dotychczas - na 
barkach ruchu chalucowego, Stymulowa. 
nic chalucowych ruchów młodzieżowych, 
wolność wychowania chl\lucowego„ poi:iar ­
cie osadnictwa robotniczego - oto pnds-ta· 
wowe wiuunki rozszerzenia naszego dzie· 
la kolonizacyjneirn. Nie na mocy rozk;izu 
wojskowego ani t.eż systemem biurokraty, 
cznym zostanie zapewnione }rnntynuow.a· 
nie kolonizacji żydowskiej w Izraelu. 

W interesie rozwoju kraju - i absorpcji 
wielkiej aliji leży przede wszystkim nacjo~ 
nal\zn.-.:ja urząilzei1 irrygacyjnych. elektro­
wni, bogactw naturalnych, przemysłu zbro 
:ieniowego, rafinerii nafty, kolejnictwa, lo• 
tnictwa, k-0111unikacii wodnej itd. Należy 
znacjonaliz!łwać całą ziemię w okręgarh 
µustynuvch oraz or'.logiem leżące ziemie w 
okręgach zacofany ch. Co się t:vcz:v zaś 
okręgów gęsto zaludnionych, naieży usta­
wowo zabronić wszelkiej spekulacji ziemią. 
Zwycięstwo Zjednoczonej Pa.rtii Roho· 

tniczej daje gwarancję,. że system podat-
1<owy ulegnie zasadniczej zmianie. Zosta­
ną zniesione podatki pośrednie, a na kh 
miejsce z<>staną wprowadzone· podatki bez 
pośrednię, wymier zone na zasadach pro· 
gresywności. Specjalny podatek zostanie 
nałożony na majątki i kapita.ły, w wyniku 
<:zego ciężary poda tkow e będą ponosiły 
;łównie warstwy posi adająi:e. Drożyźnie 
-; rtykułów pierwsze.i potrzeby zostanie wy 
„. ~w'<>·h'<>.•1" l->~7„""f.!1" ;-ln a w~lka. W związ 
ku z tym zostanie wprowadzony s yst em 
O!>trej kontroli cen i . zysków. K ierownic­
"'"'l ;rnportu i eksnortu będzi e leżało w 
r~lrnch państwa. Zos t. a n~e wpro' admna 
reglamentacja ważnych produktów spo­
żywczych. Spekulacja i" śrubowanie ce11 hę 
dzie surowo karane. Będą również sparz,. 
liżowane ten.dencje prawicy do zamroż~­
nia płac, jako rzekomego warunku obniż· 
ki cen. Jednocześnie wzmożona zostanie 
akcja budownictwa mieszkru1iowegCt dla 
nowych imigrantów. 
Zwycięstwo Zjednoczonej Partii Robo· 

tuiczej będzie gwarancją, że w p olltyce­
imigracyjnej i kolonizacyjnej będą w wy­
datnej mierze uwzględnione interesy iy· 
clowskich skupisk w krajach ara.bskich. 
c.raz gmin Żydów sefardyjskich w kraju. 
Zostaną zniesione granice między po~zcw· 
gólnymi gminami wschodnimi, a tym sa­
m:vm 1.ni.knie d:vskrvmina.cja wobec warstw 
ludności sefardyjsldej, 

Zw:vcięstwo Z·1<idnocz1mei Partii R,..,1.,." ­

tniczej uwolni od obcego jarzma i odda 
gospodarkę kraju i jego bogactwa natural· 
ne do dyspozycji narodu. 

W imię realizacji powyższych µianów, 
w interesie koncentracji szerokich mas 
żydostwa i scalenia kraju, w imię brater ­
stwa nfl.rodów i prawdziwej samo lr." elrio· 
ści, w imię syjonizmu chalucoweeo i so~ 
cjalizmu rewolucyjnego, wzywamy Was -
wbotnic:. :żołniento. młodzi eży d rn ln cowa. 
inteligenci pracujący: 
WEżCIE WŁADZE W SWOJE RECE ! 
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Myśl walki i buntu 
Poniższy artykut zamieszczony w „Prze 

g lądzie rolniczym" w r. 1941 jest charak 
terystyczny ze względu na podkreślen;e 
dojrze vania myśl i buntu. Oczywiście 
s;:ereg mome nt ów jest już ni eaktualnych. 

(Red.) 

Jes eśmy świadkami wydarzeń, które 7.a· 
decydują o losie świata, Oto rok już mija, 
Ja,k broczy cała Europa krwią, od roku już 
odziane w mundury ludy Europy przycupły 
groźnie w cozekiwaniu na wielką rzeż. Pol· 
:!k,a, 1orwegia., Hol;i.nclia, Belgia, Francja -
to już minęło. Zbliża się nowy akt tragedii. 
Ro.zstrzygający bój o panow nie nad świa­
tem. 

i rnzmawia z ożywieniem. Że Churchill po­
wiedział i że Roosevelt fJOwiedzi.ał. że Angli 
cy bombardowali i że Niemcy s~racili, że 
jest wobec tego dobrze i że już 11iedlugo, .• 

A nas tępneg dnia staje, by iść do roboty 
d 0 Niemców i szary kołowrót codzienności 
rozpoczyna, się niezmiennie od nowa. 

Pozbawiono nas szkół, czytelni i ksią.żek­
dlaczegol 

Zakaza,n-0 surowej wszelkiej prywatnej nau 
ki - poco'? 

Czyż nie dlat~go, że z kl;iążek może mysl 
wykwitnąć, i nie po to, by mysi tę unicmo· 
żliwić? 

Trzeba zrozumieć, ze faszy7.m gra na :ia.j. 
niż!zych ludzkich instynktach, ie budzi mię 
dzy ludźmi nienawiść i wrogość, gdy te uczu 
cia są jego podstawą, I trzeba się nauczvć 

w sobie instynkty te Uumlć, nawet rlzfś. w 
epoce bezprawia,- wierzyć w ludzkie w:.pól· 
życie I dobroć. Trzeba zrozumieć, że z niP.ll• 

chronną koniecznością dziejów runie w gru 
zy I ten gmach przemocy i ucisku, że ustą· 

pl on miejsca nowej, lepszej przyszłości, k~ó 

.rą trzeba już dzisiaj tworzyć. 

" Swi.eca 
(dokończenie) 

, leju nie było, staruszka. wróciła do martwego: 
Ujęła go pod pachy 1 powlo'lda. 
Własclwie wlec trzeba było zaledwie qzie 

sięć kroków, lecz była bardzo. stara, wii:c ·w 
>rakcie tego trzy razy siada.la. i odpoczywała.. 

A Niemcy wc'ąż strzela.li i jak uprzednio 
miny ich eksplodowały zda.la. ocl niej, 

Gdy odpoczęła. podnio:;la się, uklękła, I Po 
żegna.wszy martwego .Rosjanina., ucaluwala. 
S"o w usta i czoło . 

Później zacz~'. ła. go powoli pokrywać zJ.e. 
mią, której było pełno na skrajach leju. Za­
sypał.a go wkrótce tal{, że spod ziemi nie by 
Io n ic widać. Lec-L wszys tko to wydało jej 
się za tnało. Chdala zrobić 11rawdziwą mo. 
gilę, więc znów, odpocząwszy, poczęła zgal"" 
nlać ziem i ę n a. to miejsce, Tak w ciągu kił· 
ku godz.in usypa!a garściami nad martwym 
mały pagórek. · 

Więc nie11rawda., że tylko przem'jająca 

przyjemność ta1'ica istnieje na tym ~wiede, 
Czyi; może ktoś przypusc1c, . by An· I cz:vż mloclzle:i. żydowska , przeciwdziała- lub inne wątpliwe rozkosze „używan•.a" }';y . A N:cmcy strzela.li bezus•ta.nnie. 

gli ob!udna prze vrotna. i bezwzgl~dna osto jąc. nie od myśli w!aśnie powinna zacz~·· 
1 

cia. ~est rcn:lrnsz wyższa t nieprzemija.i~c:i. Usypawszy wzgórek, odwinęła. swój czarny, 
.i ,s~arego p~r!ądku, s.tala się .~bro.ńcą ;01. ·1 nać? . I - rozkosz MYŚLI. WALKI i BUNTU. wdowi szal i wydobyła :;pod niego woskową 
11osc1 ~armio'. . . Czy l dlfl' mllionow u~.sJ~a Tri;eha my'leć! Nie w~Lno się poddawać . . ś viecę, jedną z tych dwóch .świec, Ja.Irle 
nch ~1~e~?1~:1·0~ 

1 
kol?omaln;i:ch .„ przy111es1

1

e rz~cz3•wi. s.t-ośd, nie wolno rezygnować t. na I Mozemy zachowac dumę - ludzką i n arc· przechowywała u siebie cd dnia. .swego ślu· 
wolno.se ,JeJ u.vyc1ęs.wo. A o Jak1z to ,,no'" Y d7.iei i wiary. dową, głowę podniesio11ą i nieugięty !;a.~·k. bu, przez czterdzieści pięć l<>. t. 
porzadek" walczy Hitler? Ci:y zmieni czym- . . . . • Nie mamy powodu uciekać od nas-i:e"'t) żY· Puszpe1·awszy w kieszeni sukni, wYJęła 
kolwiek położenie świata fakt że strumień Z 1as·ne1, chłodneJ świadomości uczyn!c " stamtąd za.pałki, wetknęła świecę u wezgło· 
zlota. do kieszeni londyńskich,' a. nie beriiń· trzeba oparcie: ldÓl'e umożli.wi_ przetrwanie dostwa. Trzeba myśleć. Myśl była 1..awsze ti_aj wia mogiły i zapaliła ją. świeca zapaliła 'iię 
skich popłynie banlticrów1 bez degeneracji. Trzeba się uczyc! Tr-..::eba gro groźniejszym orężem i największym v;ro- z łatwością. Noc była pogodna i eicł> a • 1J10 

madzić wiedzę i WY1>rowadzać z niej ści- gicm wszelkiego ' ucisku i rca.kdi. My~l _ mień świecy wznosił się prosto w górę. Sfa';;-
'IV obecnej wojnic narzucon~:i l rzez f~- slą analizę dziejowych wydarzeń, Trzeba. I•O , . • • • . ruszk a. siedziała nad mogiłą, wciąż w tej 

szyzm na~od:Y walczą 0 ~volnosc. Lecz P;a.11• znawać pr.awa rozwojowe świat.a i z nich, a oto hasło, kiore przyswiecac l)Owmno mln- samej nieruchomej pozycji, otulona. w szal, z 
:;;twa. k a1n.ta.hstyczne, ktore •m czą z Hitle- u le z tępych, n)eodpowicdzi ii,ln3'Ch plot ~k, <lzlc..ży żydowskiel I r('.kami złożonymi na kola.nach. 
rem ma.Ją na uwadze s;ve interesy. Jest • czynić podstawę sweJ· wiary. A w oparciu o · wojn~- imtJerialistyczn~ wal'M 0 novy po- . 

1 
"d . Prey pomocy MyśM il.a.mać mur aw r·:i. Gdy miny ekspl-O<lowały daleko, pł1nnie6 . „ . . "'. aą, • m Y s przyJ zie vszystko następne. . . • . . · · 1 , ,. • h b t ł L • "lk dział s •1ata, o naftę, :;;elazo, węgiel, ba.weł· Prr.y pomocy mysl1 zwa.lczyc psychikę ti/· I swiecy .J· ·~0 się c Y .~ · a , ~cz Kl a. razy, 

nę ka.ull'Zuk l inne surowce, Kula zie~ka Tneba. zrozumieć, że faszyzm jest jednym • wolniczą. Przy pomocy mysli ug-rnntować glz guy wyb~c •1Y d~yłys tbllzszc,. ~wieca gasła, .a. 
c i;ra11iez-0ona. jest. niestety, a. niecgraniczone z okresów historii, W którym upadając.a I bok świadomość która umożliwi t.rwanie raz nawe upa a: ar~ Dzol.nczowa za kaz-
s apetyty finansistów i bankierów. Więc też, I klasa . siłą się chce utrzymać przy władzy. I ą . . ' • dym. razem .w m1Iczen.1u wyjmowała zapałki 
gdy br!!-Imie nowych złóż i źródeł su~ Ze krwawy terror ma . zagłuszyć głos buntu, dumne : przetrwanie, i zna~ ją .01erpliwic .za.pal~ła. 
rowców, gdy braknie rynków zbytu, musi ale że go nie zagłUSZl'l i nie za.głuszy 'ligdy,, MYSL OTO HASŁO J OTO ZADANIE, Zbltzał się poranek. Swieca wypa;łłła- si~ 
się ropocząć wo.ina zrazu gospodarcza, a po ll!l!!l!lll!ll!llm!!llllll .... llllll!Blllllll-llll-mlll!l!nll ' l!!!ll!!mllll!ll'll!!l!!l!!!ll!lll'R!!!!!!ll!llll-llll-llll.._!!!ll!l!l!!!!ll!lllłl!!!ll!!lllll do poło\~~" ?taruszk~ poszukaws~ po omac:-
t m l zbrojna, wojna imperializmów głod- · · · ku wokol siebie, zualatla. ka.wał przepa.IoneJ, 
nych z sytymi. Aby nie ustały zarobki p1·ze- w d , , • L przeżarte! rdzą blachy. z trutlem z.gięła. ją 

. wą, rzeż milony ludzi pracy. ludzi, których ~ .;;! ~ mię c o sw1ecy, 1a • a Y ._..,,z.a.ne półko e 
mysłowców i ba11kierów rzuca się na krwa• ,- . . zi~ń ~m1erc1 onina ...._! st~rcz3b'mkł r.ęk.ami, ~ok czybm ~·.:t_knęła. w zie!-

odrywa się od warsztatów, pól i domó v i k tó chroniło j~ od w~at~u. Uczyniwszy to, sta.ru· 
rym każe się ginąć za spraw~ nie i;wcją. Odeń 1"l 11tycznia obchod.zony je!lt od. l~t przez ~bóz boj?· mka.. podmosl~ się 1 t.ym samym powolnym 
li!>k tui broczy ca.ta Europa. we krwi niew!n Wlllków socjalizmu całego swiata jako swtęto pa.mięci Leni. krok1em przecięb. skwer, minęła. 0całały kii. 
neJ· ~lliunów, A narcdy, w mundury prze• ! wał kraty i wróciła do piwnicy, na, Karola Liebknechta i Róży Luksemburg. brane, podżega.n • podtudzane okJamywane- O świcie rota, w której służył poległy czer 
cierpią i nie widzą bezsensu swe~o cierpie· I Włcdzlmlerz Ujłc~ Lenin - żelazny mąż rewolucji iMŹ· woncarmi.sta. Czekułajew pod silnym ogniem 
nia. Od roku już niosą samoloty śmierć i ' dziernikowej, n!ezlomny bojownik 1 twórca ZSRR, cale swo moździerzy przeszł.a przez skwer 1 zdobyła 
zniszczenie bezbronnym miastom i cichym , most, je Ż"cie odtlał sprawie socJ"allznm, Wysiłkiem dłu,,.ieb lat ,„·slom, Od roku ju:i; w:rbuchy bomb i torped ' " Za godzil)ę lub dwie rozwidniło się zupd-
kruszą potęgę obu imper! Ii.stycznych mo· ł pracy podziemnej, emigracji, więzień i Sybiru stwonyl l nie, W śl d za piechotą, na przeciwległy 
carst dzieło wieko1lomne - partię bolszewicką, która przeprowa. brzeg prze-dostały się nasze czołgi Tam roz. 
Tym~zasem m:v, polscy żydzi, stoimy w o· dziła rewolucję l doprowa.dzila ją do zwycięskiego kilń<:a. · gorzała ~valk~ i_ nild Już 'vięcej ~le os~rzeli 

bliczu zagłady. Ustrój, który dla. ca.lego śwla, Umarł otoczony towarzyszami, którzy kontynu1>wać mieli w~o~~~~on:~~tow ~~zweru, • 
ta. jest dławiącą pięścią dla na:i jest wy1·0. Placu Czerwo. • y, P 'ypommawszy sobie 0 
ki . 

1 
i • rozpoczęte przez niego. dzieło. Spoczął na poległym wczoraj Czekułajewle, kazał odna. 

em sm erc · \ \ nym, w samym sercu stolicy wyzwolonej ziemi rosyjskiej. · leźć go i pochować wraz z tymi, którzy p<>.O 
~ ciągu tysięcy lat naszej historii, lat cz~ legli dziś rano. 

t t k i · · · · i h ·e Karol Liebknecht i .Róża Luksemburg - twórey niemiec. s o gęs ~ .rw ą. 1 cuir_p~emem. ll sa.nyc • •. n '. Ciała. Czekuła.jewa szukano długo i bezsku 
• było a~1 ~edneJ, chw111 takiego na.ę~en.a. kiej tewolucji socjalistycznej, zginęli zamordowani bestlal- tecznie. Wtem któryś z szukających żolnl ~-

~ męki 1 mgdy etos nie był tak przemyslany . sko przez nędznych, najemnych siepaczy buriuazji. rzy przystanął na skraju tra.wnika i wyda.w 
l celny, t W r. · 1942 święto trzech L ma. głęb~e niż w lata.eh po. szy okrzyk zdziwienia, począł wołać p<1zci;ta.. 

Pozl)awieni ochrony prawa. uginają.cy się łych. Towarzysze podeszli. 
potl brzemieniem pog?,rdy. ra.bow ni, mecze- przednich wymowę.Dziś, gdy kra.j zwycięskiej rewolucji - Patrzcie, - rzekł czerwonoarmista 
ni. prze~ladow ni, .rozglądJ.my Elę błęcl<J:~.ie Lenina broni się z największym w3•silkiem przed krwawym I wszj•scy spojrzeli w tę stronę. ' 
cle.koła 1 w złudzen1arh ~zukamy oparem, zamachem faszystowskich zbirów, a na.r6d Karola. Llebkne. Obok rozbitego oi;rodzenia trawnika, nncl'. 
Mordercze szpony nędzy coraz moo.niej zacł· chta i Róży LuXembur„ o•uma.niony przez demagogów, lej"- starym zasypanym ziemi· J j ' I · 
5 taJą się na, gar, c. ~s ~n:a :ycz:ne, zor_„a.nt· swą krew w walce przeciwko tym, którzy niosą im wyzwo- mały pagórek. U jego szczytu wetknięty był I · · dl s t t .,. · J "' ł' ., I · ~ ą e cm, wzno,s1 s1ę 
zo.w.a,~e wyp.erame pen: oh 1 n1e11chronn1e po kawałek blachy, wygiętej na kształt półkola, 
2:b~w1a nas . chleba. Rmn"'. i;;-ospodarcza pos-tę lenie - ma święt.o trzech L charakter i;ymbolu: jest wyra. wewnątrz którego spokojnie paliła się świeca~ 
?UJe _,naphrzod, .wzr~t.a. h]lczbka be~dołmmnych zem dwóch rewolucji - Jednej zwycięskiej, a drugiej ZWY• Wypaliła. się ju.t. pra.wie ca.la, ogarek opJy. 
J nł unyc · wyc1ąg11,Jącyc rę ę PO Ja uznę, clężonej - które w wyniku tej wojny połączą się na.reszcie, nąt wo! ół woslti~m. lecz maleńki płomy k 
li!b id:1~ych za n""1~ne ~rosze na dobrowol~e aby na gruzach krwMvego k08zma.ru faszyzmu wznieść no· ! n le gasnąc, trzepotał nad nią jak przedtem. '. 
mewoln1ctwo do N1emcow. l wy świat, Wszyscy, którzy podeszli ku mogile, .iedl]'.ł 

Wszystkimi pora.mi duszy wdziera się wo· cześnie prawie zdjęli czapki, Stali doko"a. 
j enna rzeczywistość. ( El-Al" nr 5 - Warszawa getto 13ł) i. spogląda.li w milczeniu na dogorywa.jąq 

Ii'"tóż jej się ma przeclwsta.wić, tej wojen· " ~wte?ę, byli prz~jęci tak silnym uczuc' Pm, 
nej rze.czywis l ości któż ma. uczyć przetrwa.- ze me ~ozwo_ll~o im 0~o ~ra;r;u przemówić. 
nia. jeżeli nie mł~dzież? We wszystkich cięż ~--~· ~ - · • - • ft - - ·- 'iOloo:" ft•• W teJ własnie chwili, me. za.?waż.ona przr1J 

. . t . . . 1 nich doit11,d na skwerze p0Jaw1ła ~1ę •vysol'~ kich momen ach ona hyla nos1c1elem w ary ·. . . ' ~ . ' „„ 
i podstawą przechvtlziałania. Dziś jednak jest posta~ star.us;r;!ii, w ~:z.arnym, wdowim szalu. 
inacczcj, 

W świecie młodzieży w obecnym momen­
cie prawem naczelnym .iest walka o byt. 
Z-nikły formuły, 7'11ikly ideały, Trzeba żyć -
to wszystko. Trzeba. 7-dobyć kęs chleba i ko 
niec. A że trudno ziś o . kęs chleba - trze. 
ba walczyć, Jeśli się samemu nie ma, trzeba. 
nnemu wyrw:L>,ć. Bo takie już dziś czasy, że 
człowiek człowiekowi wilkiem się stał. Wia­
l!omo : wojna. 

W świecie mJo,dz:ieiy dziś triumfy święci 
używa.nie dnia. Dziś ż jemy - a jutro kto 
>vie co z nami będzie? Więc żyjmy więc 
cieszmy się życiem. póki czas! Po co głowę 
suszyć dalekimi myśla.mH Co się ma stać, 
st.anie · się i tak bez nas! Więc tymczasem 
tańce. papierosy, szalel1stwa. - dlaczego nie? 
Przecież to wo.ina. Używajmy dnia! 

Na prawym ramieniu, jak ogień pali opas­
ka- nic ja ko symbol przemocy, a jako zna k 
żydo.s twa. Co to 7,a nieszczęś.cic urudzić się I 
Zydem! Ach, gdyby można było tQ w jakiś 
sposób zmienić. gdyby mo'ina. było uciec cd I 
swego żydll5twal 

Młodzież szuka pociechy w podwó-
1·zowej polityce. W długie, letnie wie~zory 
toi na, ciasn:vch nodwórzach swych domów Lenin urzemawia na 1-:vm ij:oru:resie Rad w l!Jl 7 r. 

W . m1Jczcn1u, spokoJnym, starczym krokiem 
P~'Zeszla obok czerwonoarmistów, w milcze• 
n1u uklękla u wzgórka, wyjęła spod chmtkl 
woskow~ świecę, identyczną jak t.a, która !la 
~lala się. na mog!Je, ·podniosła ogarek, za11a. 
hła ?d niego woskową świecę i wetlrnęl..a w 
ziemię jak liprzedniu. NMtępnie usiłowała. 
wstać z klęcZ;Cl•. Udało jej · się to nic odrazu 
t~ t~ stoj, c~ . na.fbliżej czerwonoarmista: 
\~Jął Ją ~a. lok1ec i podtrzymując, pomó-gł jej 
się poclmcsć. 

Na.wet teraz: nic nic powiedziała i tylko 
spojrzawszy na sto.iących z obnażonymi glo 
wami czerwonoarmistów. ukłoniła się .im 
poprawiła. rogi cza rnej .chust.ki, i nie Jllltrzą~ 
na nich, ani na świei:ę, odwróciła !'ię i odc„ 
szła. 

Odprowadzały .ią spojrzena czerwonoarmi­
stów, którzy rozrn~,wiając półgłosem - jak 
gdyby bali się za.mącić panującą ciszę - rn 
szyli za swym oddziałem w stron<: mostu 11a 
rzece Sawa, za którił go1'Zał bój. 
. A n;1. mogilnym wzgórku, wśród pogiętego 
zeJa.stwi\„ czarne.i od prochu ziemi i mart­
wych drzew, palił się ostatni wdowi skarb­
ślubna świeca. zapalona. przez jugoslowiań. 
ską m~tkę, na mogile rosyjskiego syna, 

A ogień jej nie gasł i wydawał się być wie 
cznym, jak . wi<>czne fost synowskie mes twOi 
I mat.czyne lz1 · 



~~}~~~; \" ~ ~, . 

'',Droga ·BOhaterstWa 

Na drodu, gdzie do niedawna toczyły 'się boje, defilują ctzJS z"\'..Yc1ęskfe oddziały Armii 
Izraela. 

'remier Ben Gurion dokonuje otwarcia wa żnej arterii, która 
· z- Tel-Awiwem 

połączyła Jerozolimę 

Gen . .JAAKOW DORI Waluta izraelska jest jednym z czynników 
siły gospodarczej Izraela Szef Sztabu Głó"':llego Ar!f1ii lzra,ela. 

Wydawca: HASZOMER HACAlR w Pollice. Drnlc.. R.. S. W. _PRAS.A", Łódź, u.L Zw·:.rkJ! 11 
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Czqtelnicq-sH'ojen1u pisanu 

Lista „łańcucha prasowego-' nr . 8 
Ob. mgr, GODDBERG MARIAN, Wałbrzych, i Grajka. adw. Rozenfelda, mgr_ Korze.; 

wpł . zł. 500 i . wz. ob, ob. Dr Wertera, r nia, adw. B . Kobrynera, Róźkę Kozak. 
Malca Leona, Kleinera Markusa z Wał- Ob. N. SZTRACHMAN. Warszawa wpł , zł. 
brzycha. I 1000 i wz. ob. ob. S. Edelmana Bielsko 

Ob , Dr KAROLINA EISENBERG, Wał~rzych 
1 

Gerberową Wa !"szawa. Ch. Grosman ,Ei~ 
wpł. zł. 500 i wz. ob. ob. Dr Estreichera Haszofet, z .. Remika Amir, Lubunski 
B„ Dr Pinusa J ., Dr Debitę Henryka z Wl-0ctawek. 
Wałbrzycha . . . Ob M . WEINTRAUB Łódź wpł . zł . 1000 !I. 

Ob„ BERG 'WOLF, Legnica wpł, zł. l~O 1 · wz: ob. ob. red. Hercberga, Rosenberga, 
wz. -01;>. ob. Llfszyca . Samuela, RaJtera 

1

. H. Safr'.na. A. Sandauera, Dr Deutsch . 
Arona, Mandla Szulima, M. Frydmana, meistera _ 
Chawima Engla, Szy~ona Grmberga,. Ob . POZNA·N- SKI A Ł'dź wpł. zł. 1000 i 
Salmana Izaka z Legnicy. · .

1 

. . o . . 
Ob. MOSZE MORTENFELD, Dz:erżoniów, wz. ob. o~. Rozenberg~ . ~{agana, mz~ 

wpł. zł. 500 , wz. ob. ob . E, Chęcińską, G rzybows.loego, . L. SztaJer.a, adw. Sznal 
Gutsztejnów z Dzierżoniowa. la, W. Łepka . · 

Ob , WESTRAJCH, Gliwice wpł. zł. 1000 i,. Ob. Z. GUREWICZ Warszawa wpl . zł. 10qo 
wz. ob. ob. Fif>Zlil Czerny, Hermana i wzywa ob. ob. G . Sz.ugola, Dr Cyryn-
Freilicha, Hermana Rygera, S. Grosfel- skiego, J . Lewita, Dr Rauchwergiera, 
da z Gliwic. J I . Warszawskiego. Blatsztajna. 

Ob. S. SILBERMAN, Kraków wpł. zł. 500.

1

· Ob. A. KOfIAN Katowice wpl. zł 1000 i \V"l . 

Ob. SZPIGEL, M. Łódź wpł , zł. 1000 i wz. ob . ob. Mandelbauma; Sz tajnfelda z 
• ob . ob. ~uńskiego By:dgoszcz, M. Br":nda , 

1 

Bielska, Wajnryba, Dr Wachtla. _Kożucha 
Gutowskiego z ł.od21. z Katowic Gurtmana ·z Bytomia, RU-

Ob. PODEMSKI M., 1.ódź, wp!. z.ł 1000 i, wz. d icha. Federgrina z Chorzowa. 
ob. ob. Mench~ Leona . ~dasia ~zyk .era, l·Ob. Stefan GELBAR.T Łódź wpł. zł. 1000 
Henryka Szykiera, Wo_fa św1ętokrzy_ j · w ob b Dr M . Jonaf>a z Zabrza 
skiego z Łodzi 1 i . z · -0 

,; Bl < ' 
Ob RACHLEWSKI A Łódź, wpl zł. 500 i I 

1
A. d ~ysock1e„o, Cendorfa, Dr a_sa z 

. „ . ' o ZJ 
wz. -0b. ob. B. Finkla, M . Rozcncwajga 1 ' · . b 
z Łod.zi, Tadeusza Tos:ka 2 Krakowa. Ob. D. BURSZTYN wpl_ zł 1000 1 wz, o , 

Ob. ob . FUKS, HONIGSZTOK, LASMAN, ! ob. K: G?ldm.ana . Wajnreba . mgr, Szar-
Łódź. wpł. zł . 3000 . i fa, K :nre1cha, Dr Loewe z Krakowa. 

Ob. LEW ŁUSMAN, Wrocław wpl. zl. 200. Ob . M . SADE Warszawa wpł. zł. 1000 i wz, 
Ob , Dr MISZEL, Gliwice wp.l. zł. 500. ob. ob. Kopyta z Warszawy, Dr Margu-
Ob. ARZI CEDERBAUM, Łódf:. •Arpł. 7. ł 3000 I le~a . D r, ~otszte j na . Le_fe lsztyla , Lewe n-

i wz. ob. ob. Dr A. Bermana, Stefana w1rta. LaJblera z Legnicy_ 

Akcia l(eren Hajesod 
BIA·ŁYSTOK 

19 gJlU<lniia. baw!ł tu deleg.at dy re<klt0;r i1U m 
Ke!"elll. Ha,j'eSIO'l B. Soibol, kitóry wyg.bosi<! referat 
na l!JemaJt „l1L1iael w wiake :i w bu~owi,e". 

Po "Peferacie wy1!J,11e.n.o IJoomitet , kitóreg-0 zada­
n;;oem je.st prrzE!iJ>1rowoowni•e illkcj<i Ke~e;n Haje-
6o·d ina teiren.i'P. 111as1zego mna,st.>a.. vV ~·lad kJOmi­
tetiu w.es2di ob. ob.: J . C7Je11ru;ichow. F. Kagan, 
D. Bach'NIJClh., Sz. Es1treiw. L. Jas·i1oowsld„ A. Slzaj1n 
ooW'iicz, Sz. Killr.abelnik, A. Erdepel i B. Puit1i<k. 

Alkcja zoeta~a pnve:p101Wadrona S!Pr.awnie i 
ordm.liosła ll?ełn y su!looes. 

CZĘSTOCHOWA 
9 stycznia g.ości~ u nas ip-0eta ifllI18.iel.slk.i Doiw 

Chomski i 7J81POCząt:kow<eJl w naszym mi1eście 
akcję Ke·ren. Hajesod.. 

D. Choansll<•i WY19tąpri~ ::: r·efere.~em w .11amach 
akadem.ili, któ·na .cies;z yła &i·ę diużą f.rek1wencjij 

1pubJilC>7lrllOści żyidow51ki-ej. • 
Pi0 alka<l~m'••i odlbyq się :na męść giościa ban­

bet z ud'li:a t~erh "prned!'>baJwiicieli W6'l)l$likóch 
partiii syijomistyc1Jnych. 

W celu pri"Z<eipTo•wa.dzeruiia alkajtl Keiren Ha.je­
so<l wybJ1all1o looani1te.t w Sikład'Zli·e: 01b. o,b. La1n­
dom (przewodniczący). Cung, Zilberberg, Laks. 
HOICIOIW;i cz, SZipa•łtem i im.n.i. 

RADOM 
Os till:in :Q przebywał w naszym muesrnie dele­

gat Keren Hajes'Cld B. Sobo1L. który wygłosił 

ref•e.rat o z1nacrzeni1u teg0<r10czmej a'loclji Keren 
Haje-s•ud. 
V/ybr~111y k-0mite~. z ob. Ro lern.be<Igi<el!D na cze 

le., ,prnystą;p·i~ już do pra.cy. Należy nadmienić. 
że alkcija ta µrze;pmwadro.na po raz pierwszy 
na terenie Radomia, fOiZWija sii·ę- noirmaln'e i 
ruiewąbpH'\....=e o-iąg.nie pożąd a,ny re7Jultait. 

WARSZAWA 
W o'51td•tn:•ah dni-ach odbyfo si ę tl! zebral!li e 

orgallll'.:tacyij111e, l!lil klóirym omówiono srI.ereg za~ 

ga<lmiień .zw.iąemych z proklamacją tegorocznej 
a~<cj~ Kere:n Hajesod na · t~renie stolicy.. 

Po dflużs.ze.j dysku·s.ji nad po•ruszoną k!W'esitią 
W)nbraino kJ01111i .siję, w skł<i.ct której wesizli: a1b. 
ob. Be.J11l\a:now a, act.w. K'lllniges, dr . M.arzur, Wa­
ser, J•udeleiwicz, Stifte1r. Grynberg, .laJllko<Wl'.[d, 
LP.nkowioki,, Rosenberg i Gru&7JCzyńsikli. 

Kom<i1S1j1a z cailą energ,ią pnzY'stąp.i(ła dn piracy. 
·W zebraniiu· Uaz.e!>bn<i-azyJi !IÓWnież: dele'!J'8.'1: 

Giówmeg-0 B'rJ ra ;poeta Dow Chomski i dyrekfor 
Kerem Haj.e·sod w Polsce A . Ostas:zyń sik<i. 

Nadzw.yczajny 7jazd Bundu 
przyjął rezolucję o rozwiązoniu partii 

WROCŁAW (żAP ) . - J () stycznia 1949 roku W dyskusj~ wszyscy mówcy jednomy~nle 
odbył się we Wrocławiu nadzwycza.jny zjazd poparli zasadnicze tezy r eferatu ob. Hnrwicza, 
Bundu w Pol sce. podkreślają,c w swoich wystą.pieniach, że jedy· 

W zjeździe wzięli ud ział czlon'ko,,ie Ko.mit~: 
t.u Centralnego Bun du. oraz delegaci organ1zac Jt 
te.renowych. 

Po jednomyślnym uchwal eniu porzą.dku dzien 
n ego głos za brał ob. Hur wicz, który wygłosił 
dłuższy referat polityczny_ 

Mówca szczegółowo zanalizował historię Bun· 
du, wskazując na jego ideologiczne, organ iza· 
cyjne i t.a ktyczne • błędy. 

Mówca wskazał przede wszystkim, że ju ż od 
roku J 90:) , od II·go zjazdu Rosyjskiej Socjal · 
Demokratyezrre.i Partii Rohotniczej, Bund zna· 
lazł si ę w obo:r.ie reto rmi Rtów. Stąd wzi Qła si ę 
późniejsza fatalna jrgo rol a w okresie Rewolu· 
eji Paździrrnikowej, stąd w okresie międzywo· 
jeunym jego nd zial w drng-ie.i MiQdzynarodó~: 
re, negatywn~· sto8unok do ZSRR i do partn 
komunist~·c znej. Prnwi cowe kierownictwo Bun· 
du wb rew w.vsilkom zdrow ego lewicowego nur · 
t:U, wrią.gało eonu~ gl~bicj robotn ik ów żydow· 

I 
skich. zorganizowanyelt w Bundzie do obozu 
reforniizmu, do obozu antyradzieckiego. 
Również na dzialalności Bundu w okresie 

powojennym l'.ac ią. ż,vl.'· stare tradycje, i sta re 
błę<'ly ideologi czno . takt.yczne. 

l P rzez wM.ą pi en i ę do Com isco. a w szczegól· 
! n ości przez udział w prac:i.ch Komitetu Koor· 

I' dynacyjnego, Bund polski znalazł się znowu ~ 
j ednym szer egu z za chodnio · enropej skimi, re· 

I formistycznymi i antyrndziockimi partiami „so· 
cjalistycznymi'' i grupami bundowskimi. Jed· 

'nak nowa sytuacja politvczna· w Polsce. impo· 
' nuj1}cy rozwój. dzięki słu~ z n ej irleologii i slu sz 

nej praktyce partii robotniczych z PPR na cze­
le, wzmocniły lew;cow:v, ·rewolucyj ny, pl'Oleta· 
l'iacki odłam Bundu. 

-.1ą. ·drogą. do socjalizmu jest droga zwycięskie· , 
go marksizmu leninizmu, jest droga organ~cz· 
nej jedności klasy robotnrczej. 

};°astępni e ob. Matwina powitał zjazd Bundu 
w imieniu KC. PZPR. 

Z .kolei. ob . . Fiszgrunil odczytał rezolucję po· 
lityczną., zalecają.cl} rozwią.zanie partii i wzy· 
wają,cą. bundowców do wst~pienia do PZPR, 

Rezolucja polit~-czna uchwalona. została jed· 
nomyślnie. 

Zjazd wyłonił Centralną. Komisję Likwidacyj· 
ną. Bundu polskiego, w skład której weszli ob. 
ob. Fi szgrund, Hnrwi cz, Samsonowicz, Leder· 
man i Brum. Komi sja ta ustali sklad komisji 
wojewódzkiej na Doln·yiu śląsku oraz komisj 
terenowych. 

Zjazd zakońc7.ylo przemówienie ob. Fiszgrun• 
da 

Dr Zaurman. Specjalista: skórne, weneryczue 
8 - 10, 5 - . 7. Narutowicza 2. 

l.ECZ. Zł;BOW oraz nowoczesna pracownla 
iębów sztucznych. Łódź, ul. Piotrkowska I. 

OR. RF.ICHER specjalista: weneryczne, skór­
ne, płciowe <zaburzenia). Łódż, ul. Południo­
wa 26 ~odz. 2 - 7. 

Zakopane „Jerzewo". Jagiellońska. 'l'el. 
124, pensjouat. pod ki ernwmctwem inżynie· 
rowej Fogelgarn z Ka t.owic zaprasza na zimt­
Kuchnia wykwintna. - Bieżąca, ciepła wod&r-
Centralnl' ogrzewa nie. . " 

W zakończeniu 1·eferent wezwał do rozwili.za· DENTYSTA. S. Wodnicki. Korony i mo!!tkl 

I nia partii, a jej członków do wstąpienia do Pol porcelanowe. Łódź, Andrzeja 11, tel. 154.J.1, 
skiej Zjednoczonej P artii Hol>otniczej. godz. 11 - 13, 16 - 18. 

Reda.k!.()r; MAURYCY WElNTRAUll D-032396 „ 
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